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DEllTOSAN 
Po zakończoniu sosji światowogo aoropagu. 

likwidowanie „wOjn11'' polsk-o-Iiłewskiej 
najważniejszym wypadkiem · dni. 

po pięknych słowach - również piękne nastąpią czyny? 
Glosy prasy zagranicznej zgodne w ocenie doniosłości chwili. 
PGllb A1eacJa Telesranca.. 

Paryż, 12, grncflnli'.a. 
prasa pairys:ka jedlrroidośrnile wy­
wolonj1e z powo.d't.t obecnego za­
kwestj:!. lilbewskinej. 

ps" podkreśla dJockut!nli;ą rolę L~gi 
, która w krytycz11ych ch'wiiła·ch 

mi,ędJzY'!IBll'ocllmvy.ch • okazuje 
vm orgrun!.zm~m. zdolnym wniieść 

uspokojeniie. Piismo 0świladc7..a, 
pochwały naileżą s1ię maitszał­

łsudskiemu. który umiał postaw!ć 
!e polsko - l:ltewsfoi1e pod wfaś­
ą'tem i unicestwil swą szcz,ero·3-
·art·ośdą wsz.elki1e pobocznie ma-

Journal des Debats" Auguste Gan­
·cza. że po niieskońcwnych roz. 

W „Pelll1t Jo.urna!" Ma:rcel· Rey oświiad 
cza, że chwila była nadzwyczaj kryty­
t:z.na. PozwoF,f a ona jeszc:z.e r-a:z uwydiait-
11'.ć za1Sfug-i Ligi Nrurodlów clfla sprawy I>~ 
koju. P1smo zamacza, że naiLeży pod,kre­
~: t:ć równ.!ież zastugti Briianckt, który - }ak 
:;'..awsize - odegra1t ostrutn:ilo w Genew1!te 
rolę doświiadcwniego dloradJcy J ziręcz.n.e­
go slu11.1i pokcju. 

rozstrzygn.iięcia genewski-ego w sporre poi 
~ko-Hrcwskllm z punktu WJ&enm ma!łych 
państw f.'uropy. L!ltwa jest copra'Włdła. ma­
lem państwem. Lud111ość WYlfllOSi za~ediwi.e 
tyle, ile w Wied'lli!tu. Na j,edtnej ul~lcy Nowe­
go Jorku znajduje SJ.'ę Wiiecie.t kapdljla:łów 
n!ż w całej Utwite. Zna.czenlile jechmik Li­
twy i małych pańsłtlw pdlega na tern, że 
sq one ośrodkiem, w którym krzyżują się 
wpływy europejskiego życia państwowe... 
go. Litwa zawdzięcza swe powstanie czę. 
~ciowo odrcbności językowej, hfstorycz· 
11ym wspomnieniom, ofen2ywie niemiec-
1deJ i przypadkowemu rozplanowaniu oko~ 
pńw pod koniec wojtiy. Litwa zapewniła 
sobie na kilka miesięcy przed decyzła Ra­
dy Ligi zgodę Rosji na posiadanie Wilna. 

„Germanja" omaiwJając koinfllikt polsko 

Jitewski pi!sze, iż Oaila .Europa północno -
wschodnia korzys.ta z unormowania st0 · 
sunków między Polską i Litwą. Utwa ch1,: 
m~e utrzymywała stain wo.tny, pooosząc 
i:•rzytem powa.żne straty, poni'erważ oba­
wiała si'e ekspainsH wpływów polskich. -·· 
0zi:enn!k zapev.."I1fa Littwę o pcawdzu)wych 
sympaitjach ze strony Nilemilec i pime, ż~ 
Niemcy z:rnuszorie były do za-strzeżeń w 
sprawie Kłajpedy ze względu na autory­
tet na:rodowy. 

POLITYCZNE śNIADANKO. b 

Genewa, 13 grudnia. 
Chamberlain wYdał śniadanie, w któ· 

rem wzięli udział Briand oraz poseł angiel 
ski w Rzymie. Jak przypuszczają, oma­
wiana była sprawa spotkania Mussolin!e · 
go z Briandem, które jednak nie nastąpi 
w dniach najbliższych. 

NAJBLIZSZA' SESJA. LIGI NARODÓW 
WRZVMIB. 

Londyn, 12 grudnia. 
Wedle 'doniesienia korespondenta „West 

minster Gazette" najbliższa sesja Ligi Na 
rodów odbędzie się w Rzymie. 

Rzym obrany został na życzenie Brian­
'da, bowiem w ten sposób łatwie.iszem 
być ma przedyskutowanie przez przed· 
stawicieli państw zainteresowanych 
spraw śródziemnomorskich. 

eh, z których uczestn1i1cy zdawa:li s'ę 
mni1e z si:1eb:1e zadowoleni., lecz któ 
prowadz::)ty do żadnego rezultatu, 
k Pi1fsud!skJ zadla1t Waldiemairaso·­
e, godne UW2.ITT pyta;ntile: „Czy 

„Matiin" zam!.esz;c·za wywtr1a:d J. Sauer­
wef1rna z mrursza.tkilern PiltSJU<lsk!im, którv 
podz:Leli'l się z dz:'1ennikarzem franousikim 
wrażen1iruni z kro!ki,ego swegQ pobytu w 
Ue-11tC\Vile. Nie przybyłem tutaj dla studiów 
społeczno - politycznych - oświadlc"Zył 
marszaJ.ek Pi~sudski Miałem cel ()kreśto. 
ny. Chc.i:ałem usfys1zieć wyraiz pokój, gdvż 
niezawodnie miełł~my do wYboru wojnę 
lub pokój. Pokój ten byt rz.eczą, kltórej 
pragnąłem z ca-łych silt, calą dus.ui. PowLe 
dzrałem też „pmowi!e róbc~e pokój", a 
głównie nie traćcie czasu, gdyż mi bardzo 
~pieszno". A byto mi nć.etylko 5pifte5:Z'no 
wróai'Ć do \Vasrszawy, lecz śJ)ilcszylem s!ę 
gdyż i1Sńni1ejącv stan rzeczy nil!e mógł dat.ej 
trwać. Cala robota zootała dioskiooa:le przy 
i;otowania przez milrnilstTa spraw z.ag'mni1.:i. 
nych Zaleski1ego. Wszystko pos.Złflo dlosko-
11ale. Muszę równfoż ośw!aJclczyć - za­
kończył p. mcursz.a-tck - że Praincja była 
mi bardiz.o pomocną, jaik zresztą tego od 

„Pierwsz1 ~ro~ ~o ws1~ł1ra[1 ~ols~i z 'ilwf. 
rojny, czy pokoju". Wa1dema<ras 
kzyć jedyn.ile rna popaircile RQs;f[ i 
poni1eważ j1ednak te państwa zd:a­
spra wę z tego, że WSl~C!likii xa:taTg 
, byłby dfa nl'.lch zgubny, odpo­
Waldemairasa ruiie mo·g1ła być imna, 
6
.„ 
l . 

smuftłe blodPa 
to ideał wszystkich 
pań. Dlatego też uży­
wać winny do ma­

_. sażu jedynie patent 

- :J· "PUNK'f-8.:-~iLER" 
który posiada sku­
tecznie działające 

• _ l ssawki kauczukowe 
Dt!ety na oryginalny snak ochronny 
aa csolew. Do nabycia w każdym alda• 

illllunym. Najpraktyczniejs:i:a Jako poda­
rek gwlazdlto11r , 

kopane „Dziutka" 
tel. Nr. 151. 

Słowackiego 5 {na Bystrem, 
~erwszor:z:ędny pensjonat pod za­
~l Szeferowej i E. Witkowskiej) 
1 ciepłą wodą, łazienkami, weran­

dami. Ceny niskie. 

Najtańsze źródło zakupu 
zegarków i biiuterji 

Bronisław Kowalski 
ze.armistrz 

Łódź, Zachodnia Nr. 29 
(róg Konstan\ynowekief) 

Repe•acie zegftl'k6w i biła·. 
łerjł ,,,.,konywa się z gwaranci!\·-

. 1:ćej ocz,eki'walem. Powiumiśmy wszyscy 
gorąco podiziękuwać BriJa.nd!owti~ 

ECHA Z NAD TAMIZY. 
Londyn, 12 gru.d'111I:a. 

Prasa aing!elska omaw!la w airrtykutach 
wstępnvch w!elki1e z.naczende zafatwlik7r!ia 
sporu polsko - l:itewskiicgo dfa uspokojen!.a 
P.uropy. Dztlienni1k: pi!szą, iiŻ Uga Narodów 
w swej historJi nogól 111:18.ta mwfio db czy­
l':enila z rozstrzygaini:em bezpośredlnilleg"J 
1 1 i·ebezpiileczcństwa konfli!któw zbroj1nycb. 
To reż rozstrzygn:ęciic sporu p.olsko-1Jiltew­
skiego jest próbą ogniową Ligi Narodów, 
z której \Vyszta on.a zwycięsko, wzmacnia 
jąc swój aiut-orytet m~ęd·zyrnarodowy. -

„Dai:•lv Telegraph" podkreśla, że Pol­
ska stara się wykorzystać swe półstałe 
miejsce w Radzie Lig;, aby zdobyć zaufa­
nie świata. „ Times" pisze. iż należy po­
gratulowae Lidze Narodów rozwiązanfo 
tak trudnego PTOblcmu i p-odkreśla nfilewąt­
r>l!w.ile doda.fai Db}aw, że prze.dsta1wiicici 
!\l:em:.ec wspólpracowat z iimemi państwa 
m: nad zgodnem r0zw.ilkłanńcm konmlktu. 

„Daqdy News'· p,itze. iż macz;C'niie decy­
zji genewsk,~ej jest ttm więksiZe, że zd1o?a­
n0 wciągn::ić rów:nf:eż Rosję do aktywnej 
wspóf!)racy. Bez Rosj! rozwiazia111fo ko;:· 
fl "ktu polsko - li1~cwsk:1ego byfoby bair1iJo 
trudne. 

OPIN.JE PRASY NIEMIECKIEJ. 
Aitni:'.Ja telttiT. ~r.xpress-. 

Berlin, 12 grudnia. 
„Borsien Ktt'fliitr" omawin znaczcnj·c 

Opinia Chamberlaina o zlikwidowaniu konfliktu 
wschodniego. 

Polska Arenda Tełe2t'aflcma. 

Berlin, 12 grudnia. 

„Berliner Tageblatt" donosi z Genewy 
że minister Chamberlain oświadczył w 
rozmowie z dziennikarzami angielskimi, 
że ma nadzieję. iż przyjęcie przez Polskę 
i Litwę uchwały rady Ligi jest pierwszym 
krokiem do uregulowania wszystkich tru­
dności. Minister Chamberlain oświadczył 
że obecne rozwiązanie łcwestji polsko -
litewskiej uważa za niebardzo zadawala­
jące, jako rozwiązanie samo w sobie, ale 
za pomyślny dowód gotowości do współ­
pracy Polski i Litwy, tej gotowości, która 
ożywia ooecnie wszystkie wielkie mocar 
stwa europejskie. 

. Na zapytanie, czy p. Chamberlain za­
_ licza także do tych mocarstw gotowych 
do wspófpracy i Rosję, p. Chamberlain o·· 
świadczył. że tak. Sądzi on, że Litwinow 
tej sprawie okazał poważne usługi. 

GENEWA PUSTOSZEJE. 
Berlin, 12 grudnia. 

Jak 'donosi prasa berlińska, Briand wy 
jechał dzisiaj z Genewy o godz. 1-ej w po 
ludnie. Chamberlain odjeżdża dzisiaj 
\Vieczorem. Ma on odbyć jeszcze rozmo· 
wę z ministrem Stresemannem. Delega­
cja niemiecka odjeżdża ~ Genewy dzisiaj 
o godz. 6-cj wieczorem i ma przybyć do 
Berlina jutro po południu. 

O TRANZYT PRZEZ KŁAJPEDĘ. 
Polaka Agencja Telegraflc~na. 

Gdańsk, 12 grudnia. 
„Danziger Zci~i111g" donosi z Genewy; 

że Waldemaras przed wyjazaem z Gene· 
wy oświadczył dziennikarzom, że narazie 
zamierza wprowadzić komunikację towa 
rową między Polską a Litwą. Przywró­
cenie komunikacji pasażerskiej będzie mo 
glo nastąpić później. Za główny postulat 
uważa on skierowanie tranzytu zamiast 
przez Gdańsk - przez Kłajpedę. W alde­
maras oświadczył wreszcie, że upadku 
portu lib'awskiego nie da się powstrzy 
mać. 

POBOŻNE ŻYCZENIA. 
A1e.ncJa Wschodntia. 

Odańsk. 12 grudnia. 
Prasa gaafiska poświęca wiele uwagi 

w obszernych artykułach sprawie dekla- . 
racji porozumienia między Polską a Li­
twą. 

W ocenie sytuacji przez pisma gdań­
skie przeważa opinja, iż załagodzenie kon 
fliktu w Genewie ma charakter mocno nie 
stały, zaś most porozumienia z Litwą jest 
tak słaby, iż nie wiadomo, czy utrzyma 
się dłużej nad... kilka dni. 

KOWNO NIEZADOWOLONE. 
BerDn, 12 grudnia. 

„Vossische Zeitung" donosi z Kowna, 
iż rezultat rokowań genewskich WyWołat 
tam silne niezadowolenie. W kołach rzą­
'dowych utrzymuje się przekonanie, iż 
\Valdemaras - goaząc siy na zniesienie 
stanu wojny z Polską - jednocześnie zre 
zygnowat z Wilna, a przez to samo wi­
nien ustąpić ze stanowiska premjera. 
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HDobrobyt narodu nie może być zawdziqczany kaprysowi losu". 

Obiad na cześć doradcq finansowego p„ Deveq' a 
Bierzmy przykład ze społeczeństwa amerykańskiego I 

Polska Arencfa TelerraflcznL 
\Varszawa, 12 grudnia. 

Dn'ila 9 b. m. pre:zies BM:ku Pollskrego p. 
S.ta1nistaw Karpiińskli wydlał obi.ad na cześć 
p . Dewey'a. W cziasiie obiiatl!u wypm.v!e­
dzi1ane byfv przem6wii1ooila przez p. pireze­
~a Ka•rpińskLego . jak równid przez p. De­
wey'a. Prezes Ka'11>ilński wH:aijąc serd'ecz-
11ie p. Karola Dewey'a zaz.niaczyt, iiż ten 
uowv czf onek Rady Ba•nku zapiewnńa, iż 
.:a.tą swo;ą pracę oddlaje dla przysporze-
1:.;a Polsce j<ak n.ajwii1ększ.ego dohra. v.,r dal­
.-zem swcm przemówilenilu p. prezes Kar­
p:ński podlnióst ogrom zad1a,1111ia, jakille ma 
Polska przed s-obą do wyprac0<wru1rria:, z 
powodu wstrzymalil!ila przez d•~ugą nJiiedo· 
k dz:1ejową mi•n.ionego stule{:.iia, samodz~1el-
1iego postępu we wszystkilch dziucdzd1nach 
:taszego życia. Apelując do tężY'Zlt1Y i śmia 

lośeii we wszystkith 'przedsi1ęwzli~diarch w 
tyc-Ju nairod:owem polsk!Jem, p. Ka·rpiński 
Jako wzór in tensvWitloścr życia przeds.ta­
wft pracę s.poteczeństwa amerylrańskilego. 

W odpowiedz:i na prziemówii1enJi1e p. pre­
zesa Karpi~ńskiiego p. Karni Dewey wy­
~łosiit następujące przemó\viłenite: 

„Z całego serca dziękuję za łaskawy 
toast na moją cze§ć. Pozwo:lę sobie odpo­
wPed'Z.ieć w irni1en1ilu swojem r przyjaciół 
Polski w Stanach Zjedtnocz10l!1ych „Ni-c-ch 
żyje Polska, której hilSit•orja 7.ap'.iSafa S!<; 

wioelkiemi głoskami w przeszfośc.i, a Zi':l.Pi· 
sze jeszcze wyraźniej w przysz1tcśd". 

Moja Ojczyma z1n:ajduje saię obecnile w 
3tani,e ba!"d1zo pomyśłnego ro:z.woju. W cza 
~ie mych 111nedawnych podróży dlo Europy 
~konstatowałem Zie z<l·~i·Wilenńlem, że panu­
Je tam przekonanie, ii dobrobyt ten za-

wdz.tęczamy tylk.a kapryso"W!ł forf.u1ny. -
Jest on rezultatem ciiężk.i·ej pracy E mą­
dry.eh zasad ekonomlc:zmych. Naród, który 
ożvwiony jest duchem praicy ·w·szysttko 
przezwycięża i jego na.grodą jest dobro­
bvt, zadowolenk~ f potęga. Jesitern z piana­
mi dopiero od dwóch tygodi111i. Wile.dlząc, 
~o zostało w Polsce dokonairve w krótkilm 
okresi'e 7 lat, spodz;uewakm Slię zmtleźć w 
Polsce tego ducha pracy r n'ile sp.otkaił mnie 
zawód pod tym względem. Dzfilękudę Pa­
nom, że zwróciliiśc:ile ~iię ckJ mr:1iie, aby me 
jako cndzoz.!emi1ec. a:le jako Arneicy kamfo1-
flrzyjaci.el wziął udz.i:~ł chodaż w ~·kirom­
nym zakresi·e w wtiłellkliem dizfiele Polsld. 
Jak dtug-o będę z wam!, priaicy tej wszy­
s. tkiie s·i'ty S\.\' e pośwtilęcę. Wznos·zę jesizcze 
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Odzew ·sumień i serc polskich. 
Wezwanie Episkopatu do jedności • 

I skupienia sil 
znalazło szerokie echo w społeczeństwie. 

Tel. własny „Kuri. Łódzkiego". 

Warszawa, 12 grudnia. 
Ukazała się już pierwsza odpowiedź 

na list pasterski, w której między inneml 
czytamy: 

list przedstawicieli do głównej komisji 
wyborczej. 

Stronnictwo Chrz. Nar. deleguje ks. 
Wyrembowskiego, Chrześc. Qem.-mec. 
Kuczyńskiego, Zw. Lud. Narod. - mec. 
Sawickiego, ,.Piast" - p. Urbanm,vicza, 
P.P.S. - p. Pużaka, „Wyzwolenie" - p. 
Bagińskiego, żydzi - Hartglasa. 

KUPCY ŻYDOWSCY PRZECIW BLO­
KOWI MNIEJSZOSCI. 

Warszawa, 12 grudnia. 
Jak się dowiadujemy, Związek Kup­

ców żydowskich postanowił nie przyłą­
czać się do bloku wyborczego mniejszo­
ści narodowych. 

I ---:x---
„Głos episkopatu musi wstrząsnąć su­

mieniem całego narodu, musi obudzić tam 
gdzie jest uśpione poczucie odpowiedzial­
ności za losy państwa. Wzywamy wszy, 
!łkich rodaków myślących i czujacych 
po polsku i katolicku do połączenia wszy­
stkich sił celem wybrania wspólnemi si­
łami do Sejmu i Senatu jednego zastępu 
przedstawicieli, o możliwie najdojrzalszej 
myśli politycznej i poczuciu obowiązków 
i odpowiedzialności. 

Mars~ałek ~iłsu~ski mra1a ~ziś ~o warszawu. 
Stolica przygotowuje siq do uroczystego powitania 

politycznego zwycięzcy z nad Lemanu. 

List, w którym zawarty jest szerokQ 
ufęty program podpisali m. in. : Oswald 
Balcer, prof. uniw. lwowskiego, Witołd 

Czartoryski, Seweryn Czetwiertyński. 

ks. Adam Gerstman, prof. uniw., ks. pra­
łat Marceli Godlewski-Warszawa, Józef 
Haller-Poznań, Stanisław Haller-Kra­
ków, Antoni Jungił, ks. prałat Józef Kłos 
-Poznań, Andrzejowa Lubomirska, ks. 
dr. Niemira - Warszawa i Stefan Słu­
iycki--prof. uniw. krakowskiego. 

PRZEDSTAWICIELE DO GŁÓWNEJ 
KOMISJI WYBORCZEJ. 
Tel. wł. „Kuriera Łódzkiego". 

Warszawa. 12 g-rudnia. 
Dziś kończy się termin przedstawienia 

przez siedem największych stronnictw 

Telerra1r1 wfuny „Kuriera Ł6dzkte10•. 

Warszawa, 12 grudnia. 
Jutro rano o godz. 8-ej powita stołic'l 

powracającego z Genewy marszałka Pił · 
sudskiego, który jako szef rządu, dokonał 
tam wielkiego dzieła przywrócenia nor­
malnych stosunków pokojowych z Litwą 
kowieńską. Stolica przyjmie powracają· 
cego marszałka nadzwyczaj uroczyście 
\V przyjęciu wezmą udziat wszystkie c;ta 
cjonujące w Warszawie oddziały wojsko­
we, wysyłając na powitanie kompanje i 
szwadrony reprezentacyjne z muzyką i 
sztandarami. Szczeg-ófy przyjęcia ustalo­
ne zostaną dokładnie na odprawie dowód 
ców oddziatów u komendanta miasta gen. 
Rożena, która odhędzic si ę dziś o g-or:lz. 
1-ej po potndniu. Prawdo11odobnie na pe­
ronie dworca l!stawi się w szyku pieszvm 
szwadron 1-go p. szwoleżerów a u wyj­
ścia z wagonu zamelduje się u p. marszaf 
ka z ramienia wois!rn wiceminister i lrn­
mendant miasta. Dowf>dca szwadronu zło 

&!M!&kśJt..4'® Xi!Ait&łUWWWJW 

Mussolini chce stworzyt blok państw łaciń$łdch. 
Z kim łatwo a z k&m trudno jest się porozum~et? 

A~encja t-legr. ~Express". 

Paryż, 12 grudlruiia. 
Mussol1ijn1i w wywi:adzi1e udz~eliQlnym 

dz3ennikairzom francusik:m, baw:iącvm w 
J~zymle o~wiadczy~ s1ię za kon~eczności..:\ 
utwo;rzer11il1 bloku państw taoi16sk'.d1. N!•e­
tvlko ladńskie r.epubEJki kiierują sw6j 
wzirnk na Paryż i Rzym, ale takbe ruarody 
pochod'zetflliia hi.iszpańs1diego skfan~iają s:ię w 
tym k!ieruniku. Kultura i cywm1z.a.cja jest 

wspólnem dz i ełem Frnncuz<iw i Włochów, 
Są oni braćm!, m!edzy któremi ję.zyk p'J­
r ozum'.;eniiia jest uozum;aty. Z Ani;l'iikaml 
można s1P. z tmdem porozum~lcć, z Ni.em­
cami jeszcz.e tnidni,ej, z Rosjanami wob~c 
zasadn!iczej różnicy w św1:1a:topag-ląda~h 
11orozumien1i1e jest cz~ston iemożliiwe. Na­
rody fa,cińsk!1e pc·wlilnnv s+ę zjednoczyć, a­
żeby zapewnić ~\v1ilatu pokój i uchron1ić ~o 
przed bairbarzvństwiem. 

Gdańsk domaga się udziału w '-lOlsko - nsemieckich 
rokowaniach. 

Oryginalne pretensje „ wolnego mocarstwa". 
A1encJa W schodnia, 

Gdańsk, 12 grudlruk1 .. 
Senat gdar"1ski wystosowa1 do rządu 

polskiego długą noltę, w której - po.wo­
tując s·1ę na posta.no1wi:eni1a k,01t1wrncj1i pa­
ryskiej - stw!·erd!Zla, j 1ż we wS'zyst'kk;11 ro­
kowaniach hand'low., w których Gu: r'1:Sk 
może być za:iirtteresowa11y, ma on prawo 
oesygnowania swolich przedstawicieli! ja­
ko członków rokowań. 

Opf1erając się na tern, senait domaga się 
ahv w toczących s~ nr..radiach polsko-nie· 
rnieck'.'ch dopuszc.rono równiież do udizJ.atu 
, glosu przedstawiic:hela w-01fo1ego miasta. 

Senat p•rzypomilnia, że z piodiobną notą 
Nystąp1iitj;uż w dn1iltl 24 lislbo'!}ada, 11iie otrzy 
mat i 1.:d1!·ak na nń ą odpowi~d:z11. 

--:::--

ży raport, poczem marszałek przez salon 
recepcyjny, gdzie przywita się z przed­
stawicielami rządu, dyplomacji, władz cy 
wilnych uda się przed dworzec i przej­
dzie przed frontem zebranych oddziałów. 
Prócz wojska w uroczystości przyjęcia 
wezmą też udzial organizacje cvwilne, 
organizacje przysposobienia wojskowego 
etc. Istnieje projekt, aby ze względu na 
szczupłość miejsca przed dworcem Ołów 
nym oddziały ustawiły sie wzdłuż drogi 
prowadzącej z dworca ·do Belwederu 
szpalerem. 

--:::--

Termin wnoszenia bilan­
sów do re1estru handl. 

Polska Al!"'J::i~ Tele~rafic:na. 

Warszawa. 12 grudnia 
Przypominaniv, że zgodnie z rozporzą 

dzenicm Prezydenta R.zplitcj z dnia 19 !i­
stopada I 927 r., og-toszoncm w Nr. 103 
„Dziennika Ustaw" z dn. 26 listopada o 
zmianie rozporządzenia z dn. 25 czen\rca 
1924 r. o bilansowaniu w złotych, bilanc;e 
otwarcia prnedsiQhiorstw, obowiązanych 
do publiczneg-o skfadania sprawozdań, po 
winny bvć sporządzone i wniesione do 
rejestru handloweg-o najpóźniej w termi­
nie do dn 15 grudnia 1927 r .. oraz powin~ 
ny być ovtoszone w myśl obowiązujących 
przepisów. 

JELEŃ PRZYCZYNA WYPADKU. 

Bydgoszcz, 12 grud111ia. 
Gospodarz f rydieryk Jesz,ke z Magda­

leńca. wra:z z dwoma SY1J1ami pad4 ofiarą 
osobliweg'O wypa·dlku. 

J eszkc wjózf z p.oblli!skiej wsr olbrzymi 
ladunek s1iana. Podczas prz.ewożema siia-
11a do M'.lp.:dalef1ca z przvrożinego lasu wv 
padił 111ilcoczek!l\v::uniie jedeń, którego widok 
spfoszvł ko1n!1e do tego stopnila, ii pomimo 
znaicznego ciężairu ponl1csły. 

N~ najbl!ższym zakręcie drogi wóz 
prtewrócil się, a siedzący na sianie Jesz~ 
lrr- z svnami znaleźli się na ziemi, przy­
gnk;;:eni sianem. Gdyby nie natychmia-
4t>wa no 111oc przejeżdżających ·właśnie 
gospo larzy, wszyscy trzej uleg-Jiby udu­
szeniu, temwięcej, że skutkiem upadku 
Jeszkowie doznali poważnych wstrząsów 
i potluczeń \"li związku z czem sami wy­
Joł>yćby siioę z opresjJ nie zc:LołaJi. 

ftA llDIOllUD HlllYnn1 
• 

POWRÓT P. PREZYDENTA: RZP 
W dniu wczonrjszY'lll o &Odz. 11 

poW!l"ócił do Warsi.awy p. Pre.zrdent ~:i~ 
ry ostamle kiłb. duł ~ w 51ia1e p eL 
dootowJ RzJ;>lliej llrzedł~ f.OStał 'c1o • 
rwa-Josek oomiinacyjny generalnego kllillisa 
bor.czego. Do tej chwili nazwisłro !lel!CT r1.1 

~ wylwrceego trzymane lest,.. ~I 
3esnmcy. ej 

NOWE PRlYDZIALY. 
Koo.sul generalny ~ecz~ej w 

Jorku, dr. Gruszka, izos:tat od'\VO!aby do 
Objąć on ma ikO'l!Su-lat w B}'tomlg 00 k 
~ańs.ki:m. . 

15 PROC. PODWVŻl(t. 
W niedziele odbyta się w Minltterst.ie 

bu międzymi·niS'teriialna narada w sprawie 
lki 1Płaic urzęcLnkzycii, która też była pr 
obra<l. na wczooatszem llJOSi~eniu rady 
sbrów. 

Rząd ma zamiair i>rzym.a-C 15 Procent 
!d już od 1-go styozma 1928 r. 

---·:s-
Co słychat na łwlecle? 

- Wieded. - Prymas Polski, J, fm. 
ch"'ttlał Hlo•nd, 'W'Y·.ieclml ~ w da1sią & 
l_(zymu, żeg:nainy na dwor.ou pru.z llOS1a 
czlooków poselstwa i przedsta'Wiclelt 
stwa. 
. - Vancouver. - Pai<YWiec , 
zdążający do portów Alaski, rozbił się 

bUJrZY śnieżnej o 100 mil na 1>6tnoc od v 
Uratowaino 121 pasa•żerów. 

- Sault Sainte Marle. - Po 70 
więzienia wśród skat lodowych na bamzo 
mrozie statelk „Agaiva" odll!~ w • 
spy Manituli-n i La.cburon. Załoca IOSlała 
w2in.a. 

- Berlin. - Strajk kolejarzy w 23 
ary .z.ostal dziś zaikońcrony. Dnekc,la 
~zy.zn:iła rotb-Oifmikom Jednorazową 
jową •na święta Boiż.ego Narodzenia, 
widYWanem jest podwyiżsunłe plac. 

-:::-

Wybory do rady mle 
w Białymstaku. 

Polacy uzyskali 18 
dat ów - · mniojszoś 

Acencla Wschodnia. 
Błałysto~ 12 

'V dnfrt wczoiraffszym OObyły 
wyhory do rady milejsk@ej. 

Wyn1,h. głosowa1111ia PJ'Zeilstawtt 
stępujaco: 

PPS. 2.407 głosów - 3 
3.S62 gł. - 6 mandaitów, Niemcy 
1060 - 1 mandat, Ros:itanie - l.J 
mandat. Polsk: ZjedklOICZOlly Kontt 
borczy 4.940 gł. - 8 mandalów r 
:1:cy żydowscy 2.6S5 gt - 4 ' 
n~cja - 2.830 gł. - 4 mandaty, 
$KOWi 2.Sll gł. - 3 Ill.allldktty. 

Un~eważniom glosy, które nu 
statv na listę komunistyczną, Ji:1.ą 

W przeddlzień wyborów am; 
wszystkich dziieslięc:ilu kamydat 
komunistyczne~. _ 

NOWE PRAWO ł.OWIECICIE U 
Wł OCHRONĘ ZWIBRZOST 

Polska Aiencia Telemflcllla. 

Warszawa, 12 gr 
W naJbliższym numerze „D 

Usta w" ma być og-toozone nowe 
Iowi.eck!e. 'Voina f jej następstwa, 
rvch w pierwszym rzęduie nałet 
w!elmożn:enie kłusownfctwa, za 
szlii\vy óos naszemu łowi\>ctwu. N 
iite pra\l:odawstwo my~kie 
żłiwiifo ochro·nę giir.ącego zv.ierz 
Nowe prawo łowi1edcie (Rozp. Pr 
ta Rzp!i.tej z dnia 3 grudnia 1927 r. 
czvna no.wą epokę wd zfejath 
myśl'iisitwa. Ochrona polowania uJ 
,,. nowcm praw!1e to~ldem w 
doniosłych pu11któw, normujacych 
ochrony :przyrody, zgodlftie z no 
:1emi zdobyczami nauk prtyrod 

Do dnia 1 marca 1928 r. wolno 
polować tam. gdzi·e bylo wolno 
dotąd. Jednak przed óniem 1 łut 
~,v rozpocząć zgtaszanie w star 
tib\vodów lowi1ecldch. - Jeżeli 
dz!ierżawiony, to wolno będl'IJ!e na 
!ować aż do cziasu wYgafoięch 
wy. Obecne karty lćwileckif wa~ 
aż do wyjści'a nowych, t. i do dn'.al 
~a 1928 roku. 

_.... i 
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Cześć, • panie Marszałku! 
Lódź, 12 grudnia. 

Wśród szeregu poważnych sukcesów, 
Iii llClało się uzyskać obecnemu Rządo­
' dziedzinie swej wewnętrznej i z3-

Jlcmej polityki, po osiągnięciu poży­
młedzynarodoweJ realnej a po raz 

mzy od~oszącej sie do Polski. fako 
krafu żyw<>tnego oraz wielkiego pań­
lit Po przeforsowaniu na terenie Llei 

z polskiej inicjatywy formatne-
mazu wszelkiej wojny zaczepneJ, 
l!IOWadzony obecnie w Genewie re-
111 co do sprawy zatargu z Utwą fest 
1181 a niemałym sukcesem. Z praw-

satysfakdą i radością trzeba 
łrdzić, że idziemy wreszcie po szla­
poJitvkł zdecydowanej, aktywnej, 

ej swych celów i pełnej przentk­
id: że zeszliśmy z manowców nie­
lłiedzeń oraz niepociągnięć~ że !tie 
ki lekiem przed fluktuacjami partyj. 
dłonie st~rników polskiej nawy rza­
że nasza myśl państwowa dziś 

1111 czef,?o dąży i wie, czego chce. 
latego przedewszystkiem tak silną 

cnie s~rtuacja Polski w Genewie. 
bez zastrzeżeń a bez sprzeci· 

nowisko nasze podzieliły wszy. 
rody, reprezentowane w Radzie 
ielłśmy bowiem za sobą słusz· 

I przy teJ słuszności umieliśmy sta ... 
ekwentnie a zdecydowanie. 
ńczenie stanu wojny z Litwą jest 
doniosłości niepowszedniej nie· 

dla Polski, ale i dla całokształtu tak 
owanych dotychczas i tak nie~ 

b stosunków na W schodzie Eu­
Jeden z najwięcej dolegliwych i 
lef niebezpiecznych punktów ne~ 
nych na tych obszarach, został 
ony i uśmierzony. Zapowiedi 
ia rokowań polsko - litewskich 
leje, Iż po za formalnem zniesie· 

dności obopólnych, można się spo 
rychłego nawiązania normalnych 

Iłów wzajemnych. Jest już faktem 
ym, iż między Polską a Litwą za­
pokóJ. W Jego dobroczynnej at­
rychło powinny rozproszy'ć się 

e uprzedzenia i histeryczne ani-
Relacje polsko - litewskie webo• 

ó 1 faze odprężenia, po którem przy 
on I szczerych intencfacłi roz­
słę szerokie pole dla współpracy 

1'Słedzkłcłi krajów. Nie chcemy 
ł nie wątpimy, że Litwa loJalnie 

1a smmcle zobowiązali, powzlę­
Oenewie. 

dczenta, Jakle po zawadym 
lsie złożył p. Waldemaras prze<ł 
antami prasy 'świadczyłyby, tż 

-du kowleliskie~o rozumie i doce­
przyjętel rezolucft. 

!apytante, Jakle znaczenie przypł· 
rajszei rezolucji Rady, p. Wal-

. odpowiedział: 
~~ '-olucfa ta ~obowiąz~e Litwę <ło 
Jd nla się od rokowań z Polską. „ 
ro ~ie zaś nrzedstawiciela „Journal 
tr ts" p. Bauby, jak jej?o zdaniem 
d~ ste _aalsze sto~unki. L}twY z Pot­

aldemaras odoow1edział: 
<le · litewski ma najlepsze chęci (foj­

P •Porozumienia, trzeba jednak nai· 
'.:~ . ągnąć odprężenie sytuacji, aby 
,,i; llllem do porozu~ienia". Na zapy­
~' '8ych 'dzi~nnikarzy, czy wczorai· 

cia Rady jest formalnem zobo­
' p. Waldemaras odpowiedział: 
myślna uchwała Rady stanowi 

anie międzynarodowe wyraźnie 

wany o to, od czego mogą sie 
bre stosunki z Polską, p. Wat-
oswiadczył: 
niem węgielnym rozpoczęcia 

eh stosunków pomiędzy Polską 
bedzie otwarcie szkół litewskich 

w Polsce i dopuszczenie do nich wydalo­
nych ostatnio Litwinów". 

Na zapytanie, dlaczego przedstawiciel 
Litwy zrzekł sie żądania wysłania komi­
sji ankietowej, p. Waldemaras odpowie~ 
dział: „Dopóki w Genewie nie było Mar· 
szalka Piłsudskiego, dopóty nalegalłśmv 

na powołanie takiej komisji. Z chwilą 

,przybycia Marszałka Piłsudskiego do Ge· 
newy, który wziął na siebie pewne okre­
ślone zobowiązania, zrzetdiśmy się na: 
szego żądania w sprawie komisji ankie­
towej, w polityce bowiem trzeba polega{' 
na zaufaniu". -~ 

W końcu rozmowy z dziennikarzafui 
p. Waldemaras chcąc dać dowód swej do­
brej woli do nawiązania dobrych stosun~ 
ków pomiędzy Litwą a Polską przyrzekt 

_przedstawicielowi Polskiej Agencji Tele-
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graflcznef, że umieli mu natychmiast wi­
zy na wjazd do Litwy dla zapoznania sie 
ze stanem· stosunków i nastrojów w tym 
kraju. 

Dziś wobec faktu dokonanego stwier­
dzić trzeba z naciskiem, że osiągnięty 

sukces w sprawie litewskiej w olbrzy­
miej mierze zawdzięczać należy zdecy­
dowanej I konsekwentnej postawie, jaką 
zajął rząd polski od pierwszych <tni za­
ostrzenia się odnośnej sytuacji. Rola, fa­
ką w przebiegu konfliktu i jego roz­
wiązaniu odegrał Marszałek Piłsudski, 
raz jeszcze świadczy, iż u steru nawy rzą 
dowej Polski stoi człowiek silny, obda­
rzony wolą i umysłem istotnego męża 
stanu. Można sic zgadzać lub nie zga­
dzać z temi lub innemi posunięciami obec­
ne~o rządu, można wobec niektórych 

szczegółów jego akcji zajmować stanowi• 
sko krytyczne. Lecz bezstrOI\BOŚĆ cho­
ciażby nie pozwala zaprzeczyć, lż w wie­
lu dziedzinach posunęliśmy się znacznie 
naprzód, iż stosunki finansowe oraz go- · 
spodarcze uległy ogromnei naprawie, Ił 

autorytet państwa został znakomicie pod­
niesiony i. że wreszcie na terenie polityki 
zagranicznej zajęliśmy stanowisko odpo· 
wiednie wielkości oraz godności naszego 
narodu. 

Marszałek Piłsudski wraca z Genewy 
jako zwycięzca. Społeczeństwo polskie 
ocenia to z uznaniem I wdztęczno~cią. 
Ważkiej sprawy państwowej nie prlespa­
no I nie przegapiono, Jak to niegdyś by­
wało. 

Cześć, panie Marszałku! 
Czesław Gumkow$kł. 

l 

SWITY POLITYCZNE. 

Sytuacja polityczna· w Bułgarii. 
Pożyczka sanacyjna a Liga Narodów. Expose Ljapczewa. Zagadnienia gospo· 

darcze. Mniejszość bułgarska w Dobrudży. 
Sofja, w grudniu. 

Uwaga caf ej bułgarskiej opinji publi · 
cznej skierowana jest obecnie na wyda· 
rzenia w Genewie, ściślej mówiąc na po· 
siedzenie komisji finansowej Ligi Naro· 
dów, która na podstawie orzeczenia spe· 
cjalnej komisji mieszanej wydać ma swą 
decyzję co do objęcia przez Ligę Naro­
dów protektoratu nad zagraniczną poży. 
czką sanacyjną dla Butgarji. 

Sytuacja, w jakiej Butgarja obecnie się 
znajduje, nie należy do najlepszych. Od 
katastrofy pod Dobropolją we wrześniu r. 
1918 i do kapitulacji Butgarji, kraj ten 
znajduje się w stadjum chronicznego kry­
zysu gospodarczego. O intensywności 
kryzysą tego świadczy najw-ymowniej 
fakt, że Butgarja, będąca państwem WY· 
bitnie rolniczem, zmuszona była w pier·· 
wszych latach powojennych sprowadzać 
zboże z Ameryki. Od roku 1919 do chwi­
li obecnej wszystkie budżety państwowe 
Bulgarji zamykane byty deficytami. Naj­
gorsza sytuacja w tym kierunku byfa w 
roku gospodarczym 1924 - 25. kiedy to 
'deficyt budżetu wynosił 1,181.000,000. le­
wów. W latach następnych deficyt stale 
się wprawdzie zmniejszał. ale w roku bie­
żącym wynosić bedzie prawdopodobnie 
znowu około 1,000,000,000 lewów. Nie 
mając żadnych środków na pokrycie tego 
aeficytu, B11tgarja zmuszona ;est zaciąg­
nąć pożyczkę zag-raniczną. Między rzą· 
dem a komisją mieszaną, która z ramienia 
Ligi Narodów badała w roku bieżącym 
stosunki gospodar~ze Butg-arji, nie zdota 
no osiągnąć porozumienia co do waran 
ków, na jakich Lie:a Narodów gwaranto­
wać miała pożvczkę zag-raniczną. Komi · 
sja Lig-i Narodów domag-afa się reorgani­
zacji bułgarskieg-o Banku Narodowego w 
kierunku stworzenia zeń instytucji pry­
watnej. której kapit~t zakładowy należał· 
by wvtacznie do obvwateli bufg-arskich. 
Rzad butg-arski nie chciał uwzi:rlędnić te„ 
go żądania, dowodząc, iż kapitaliści nie 
rozporządzają tak wielkiemi kanitalami. 
W Genewie, gazie 'dnia 2 Q'ntdriia mini­
ster spraw zai:rranicznvch. Burow i mini­
ster skarbu Mifow. przedstawili pogląd 
rządu bułgarskiego na tę sprawę, obra­
aują obecnie nad problemem pożyczki buł 
garskiej rozmaite nodkorrffsje finansowe. 

„Demokraticzeski Zgowor", organ o· 
hecnego rządu, zamieścił z racji wyjavlH 
ministrów bułgarskich do GenewY ob · 
szerny artvkuł, w którym omawia wszv· 
stkie kwestje, intcresuiace obok pożycz­
ki opinję bukarską. W pierwszym rzę­
dzie pisze więc na temat rozbrojenia. do· 

' magając sie zniesienia systemu milicyj · 
nego w Butgarji i 7.red.ukowania odszko · 
dowań wojennych. wynikaiących z trak­
tatu neuillskic~o. Opinia bułgarska jest 
przekonana: że utrzymywanie milicji iest 

: zbyt drogie i pow oduje nadmierne obar · 
1 czenie skarbu państwa. Prasa bukarska 

"mawia w zwiazku z obecną sesją Ligi 

Narodów również sprawę mniejszości 
bułgarskiej w królestwie SHS, domaga­
jąc się, aby rząd jugosłowiański uznał 
mieszkańców Macedonji za Bułgarów i 
przYznał im wszelkie prawa, z jakich ko. 
rzystają w królestwie SHS wszystkie in­
ne mniejszości narodowe. 

Debata nad mową tronową trwała 
pełne trzy tygodnie. Poszczególni mów­
cy, a było ich ogółem 16 - wyrażali się 
z uznaniem o dotychczasowej lojalnej po­
lityce rządu w stosunku do państw są -
siednich, podkreślając równocześnie, że 
respektowanie traktatów pokojowych o. 
bowiązywać jednak powinno nietylko 
Bułgarję, lecz i zwycięzców. Opozycja, 
ujawniająca ostatnio wzmożone tendencje 
koncentracyjne, ograniczała się wpra"\v­
dzie do negatywnej krytyki rządu Ljap­
czewa, domagając się nawet jego dymi­
sji i utworzenia rządu „szerokiej koncen. 
tracji narodowej", ale na temat.Pro,g-ramu 
takiego rządu koncentracyjnego nic nie 
powiedziała. 

Punktem kulminacyjnym obecnej sesji 
parlamentarnej w Bufg-arji było expose 
premjera L,iapczewa. którem dabata zo·· 
stała zakończona. ExposĄ buf trarskiego 
szefa rządu wywołało olbrzymie zainte­
resowanie niet:vlko wśród post ów, lecz w 
calem społeczeństwie, czego najlepszym 

** we· W«t-WWWAE 

dowodem były przepetnione trybuny f o­
becność na sali obrad wszystkich prawie 
posłów. 

Premjer Ljapczew omówił przede­
wszvstkiem sytuację Butgarji na forum 
międzynarodowem, stwierdzając, iż sto­
sunki Bułgarii do państw sąsiednich są 
przyjazne i poprawne. Równocześnie je­
dnak był on zmuszony przyznać, że w 
dziedzinie bułgarskiej polityki zagranicz­
nej trudno nie zauważyć objawów, świad 
czących o istnieniu pewnego kryzy<.>u. 
Naogót jednak powiedzieć można, że 
przemówienie premjera Ljapczewa prze· 
pojone byto optymizmem. Przechodząr.: 
do omówienia sytuacji gospodarczej pań·· 
stwa, Ljapczew wyraził nadzieję, że kry­
zys gospodarczy zostanie wkrótce prze­
zwyciężony, co będzie w wielkiej mierze 
zasługą całego narodu, okazującego na 
każdym kroku niezwykle zrozumiPnie dla 
potrzeb ogótu. Prem.ier podkreślił przy 
tej okazji piękne zalety ludności bułsrnr-

. skiej w kierunku g-romadzenia oszczędno· 
ści, tak potrzebnych dzisiaj państwu -· 
stwierdzając, że w samych tylko bankach 
spółdzielczych nlol;:0wanych jest dzisia; 
ponad 6 miliardów lcw<'>w. to jest prawi~ 
tyle, ile wynosi cały budżet państwo 
wy. 
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O cze111 piszą inni? 

PRZEGLĄD PRASY. 
POD ZNAKIEM POKOJU. 

„Ołos Prawdv": 
Zbytecr.ne dowodz.ić, jak wielkie znaczenie po-

siadać będzie likwidacja kryzysu kowieńskiego 

dla w zmocnienia wspótżycia i współpracy z naszy 
mi sąsiadami na Wschodzie i Zachodzie. Otwiera 
ona szerokie verspektYWY pokojowe na przy. 
!>złość, a w dobie obecnej toruje drogę do paktów 
o nieagresji, których zawarcie w znacznym sto· 
pniu utrudnia! maty, a dokuczliwy węzeł litewski. 

„Kurier Polski": 
Niezależnie od samego wYniku tego proces!!, 

wvnika niewątpliwie dla nas pomyślnego, stwier· 
dzić należy, że caty przewód toczył się w atmQsfe 
:ze dla Polski przychylnej. Jest to dowod. że znikł 
!nż szereg uprzedzeń, które do niedawna żywi:Jn,J 

jeszcze do nas na zachodzie, rozwiały się mgła­
wice podejrzeń, linie WYtyczne polityki polskiej 
nie mogą budr.ić żadnych wątpliwości . jako że 

zmierzają zupełnie do celów pokojo~ych. W tern 
vrzekonaniu musiat opinię świata nasz proces z 
Litwą ty lko umocnić. I to jest także jego pozy­
tywny dla nas sens. 

„EPokn" podaoje wyw~lad z Zaleskim: 
Uważam, że najważniejszym faktem między 

L:twą i Pol ską jest to, że zapanował pckój. Musi 
re spowodować rozbrojenie moralne na Litwie. 
gdzie dotychczas każda chęć nawJązania stosnn-

ków z Polską uważano za zbrodnię. Teraz wolno 
każdemu spokojnie tak myśleć. nie narażając sic; 
na represje. \V gnmoie rzeczy niema nic cob~,; 

ózielifo społeczeństwo litewskie od polskiegr.. 
.!est wszelk?. nadzieja, że w nowych warunkach 
idea porozumienia zrobi postępy i z czasem z:t. 
~·anują normalne stosunki. 

„Gaz. Warsz. Por.": 
Podobnie też genewska deklaracja o ust:ini.1 

. wojny" pomiędzy Litwa a Polską mcie i PO· 

winna posłużyć jako punkt wyjścia dla dalsz~i 

akcji, mającej doprowadzić do normalnych <;a­
sledzkich stosunków miedzy obu państw:ur.i 
Uchwała rady zaraz w drngim ustępie „zaleca ·• 
i:ndjęcie w tym celu bezpośrednich polsko-lltew­
~· kich układów, a dalej ofiarowuje dobre usłu~' 

~.igi. W obecnej sytuacji miedzynaroc!cwei tru· 
dno byto oczekiwać od rady jakiegoś ostreg:J 
c!timatnm do Litwy, ani nawet żądan, raciona:. 
r.ych i umiarkowanych, lecz ściśle określonyc!1 . 

Mimo to zupełny brak w odnośnym wslępic rezo· 
h•cii. jakicl1kolwiek wskazań co do minimum 
treści, któreby Litwa powinna teraz wypełni~ . 

formalnie przez nią przyjęty, stan pokoju - · 
~prawia wr:iżenie pewnego zawodu. Coprawda, 
z dwojga złego, taka „niezapisana karta" jest d! :i 
nas dogodniejszą od wyznaczonego zg6ry. ale nic· 
dvstatecznego minimum. 
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WIZYTACJA' MIEJSKICH DOMÓW 
• WY CHOW A WCZYCH. 

W dniach 10, 11 i 12 b. m. J. E. ks. 
biskup Tymieniecki dokonał przedświą­
tecznej wizytacji pierwszego Miejskiego 
Domu Wychowawczego. przy ul. Tram­
wafowej Nr. 13, Domu Starców i Kalek 
Chrześcian. przy ul. Narutowicza Nr. 60 
oraz Il-!!O Miejskiego Domu Wychowaw­
czego dla dzieci w wieku przedszkolnym 
przv ul. Karolewskiej Nr. 51. . . 

Podczas wizytacji .T. E. ks. biskup od­
prawił nabożeństwo dla personelu i pen· 
sjonarzy odwiedzonych zakładów. 

OSOBISTE. 
Dnia 14 b. m., w ś::-odę, wyjeżdżają 

do Warszawy w sprawach miejskich pp. 
prezydent Br. Ziemięcki i wiceprezydent 
'dr. Edmund Wieliński. Podczas pobytu 
członków prezydjum Magistratu w War-­
szav:ie omawiane będą kwestje związane 
z. zaci.ą~nięciem pożyczek dla m. Łodzi na 
cele budowlane i ogólno-inwestycyjne, 
oraz inne aktualne sprawy samorządu 
fódzkieg0, wymagające odpowiedniego 
noparcia ze strony czynników samorzą­
dowych. 

• • • 
Dvrektor Teatru Mi1ejskliiego p. BoJ.e~ 

~taw Go1r~zvrski wvjocha1ł w snra-wach 
repertuairvwych do Berlilna i Hamburga. 

f "ERJE ~WIATECZNE W SZKOŁACH, 
Z dniem 21 b. m. rnzpoc.mą się ferje 

w szknłach śrcdtn!ch i· trwać bedą d:o 2-go 
sty~zn.!.a 1928 roku wtq,cz.nie. Tym sp<J,so­
llem ferie nkolne tirwać będą tylko 11 dni. 
Lekcje rozpoczną siiię 3-go styc-ziruiia. 

URLOPY ŚWIATECZNE W WOJSKU. 
Mi1nistcr spraw wojs:kowych wyck>J roz­

kaz o ferjach św;i.ątecwych w wojsku. 
50 prncent oficerów i 10 procen.1 szere­

~owych będiz.iie mogło korzystać z 5-dlnio­
wvch urlopów świątecz,nych w dwóch tu­
m.eh: od 22 ·do 27 b. m. włącz nile i od 29 
b. m. do 3 stvczniia. 

Biura wojskowe będa, rni1eczynne od g. 
12 w potudlni·e 24 b. m. d!o 26-go Wlłącznic. 

LUSTRACJA GMACHÓW MIEJSKICH. 
W sobotę, dnia 10 b. m. ławnik prze­

wodniczący Wydziału Budownictwa p. 
R. Izdebski w towarzystwie naczelnika 
\Y\Tdziału. inż. J. Brzozowskiego, doko­
nat lustracji wznoszonych gmachów· szko 
t:v powszechnej przy ul. Łęczyckiej orar. 
Mieiskieg-o Domu dla bezdomnych przy 
ul. Napiórkowskiego. 

Prace okol wyżej wymienionych gma 
chów. zawdzięczając sprzyjającym wa­
runkom atmosferycznvrn. posuwają si:; 
żywo naprzód; gmach szkoty powszech­
nej przy ul. Łeczyckiej posiada już murv 
zewnętrzne do wysokości U-go piętra. 
zaś gmach domu dla bezdomnych jest jui, 
na wykończenit: i obecnie przeprowadz'.t 
się otynkowanie zewnątrz i wewnątrz. 

Pozwolenia na broń. 
Komisarjat Rządu na m.' Łódź podaje 

do wiadomości, że osoby. posiadające ze­
zwolenia na broń palną na 1927 r. winnv 
wnieść podania o przedłużenie tych po­
zwoleń na 1928 r. przed upływem ważno 
ścL t. j. do dnia 31-go _grudnia r. b., a wY­
jątkowo. podając równocześnie przyczy­
nę zwtoki przed dn. 1-go lutego 1928 r. . 

Vv podaniu. zaopatrzonem w znaczek 
stemplowy za trzy z'ote, należy powołać 
się na numer. za którym tegoroczne ze­
zwolenie zostało przedłużone względnie 
wydane oraz wyszczególnić system, nu­
mer i kaliber posiadanej broni. 

Posiadacze broni. którzy w oznaczo­
nym terminie nic wniosą podań o prolon­
gatę, tracą prawo do dalszego posiadania 

· broni, przyczem broń ulegnie konfiskacie. 

Ha rze[z oowo~zian w Mało~ol~rn W~[~D~niei . 
lista ofiar zlożonych przez palestrą i sądownictwo 

w Łodzi. 
Z ram~t'nia komi1tet1U n:ilesilooda pomocy 

Clla powodzian w Ma~·opolsce \Vschodniej, 
prezes Si\du Okręgowego w Łiodzd p. Ste­
fan Bełżyński przy wspótud'Ziilale notarju­
sza p. Rossmana i mecenasa p. Vvvdzifi· 
~kiego zehraf wśród adwoikatów, aipila!lrn11-
tów adwokackich, nort:arjuszy, pilsarzv hi·· 
potccznvch i komo1m iilków , sądowych z1t. 
3.554. Ofiarodawcaiii są: And!rzeje'Wski 
1Jan zł. 30, Adamowli.\cz Józef zł. 30, After­
~ut Oskar zł. 20, Angers/Ceiun Edward zł. 
50, Askanas Mam·ycy zt 20, Bil1'yk Alfred 
z:. 50, BoJiińsk: Bolestaw zt 10, O es:i1elski 
ApoPnary zł 50, Chawlowski Juliusz zt. 
200, Chorzelsk! Alfred Ka.z1!1mJi1erz z.f. 100, 
Cyga11sk1 Stefan zit 30, Dembowski Broni­
sław zt. 15. Denkowski Kar-Oil zt. 15, Dul­
kowski Stani'słatw ził. 40, Dobmnri•ski Stani­
~ław zf. 30. Dzi1en!a1kowski Leio11rn1d zł. 15, 
Dzięgielewski \:Vad.aw ził. 15, Dymkowski 
.lulja:n zł. lS, Dudvilńsld Wa:leTja1t1 zł. 5, dtr. 
f eli'X Henryk zł. 20. f orelle Da1t1ii1el zt 30, 
Filipkowski :Edwa1rd vł. 20. f ·i nkst ei1n Za­
charjasz zł. Hi, Górski Skfain zt 20, Oal­
czvński A!o}zy zl. 50, Gotkont fan zl. 50, 
Gałązka \Vtadysk.w ził. 25, Herszfilk Ed­
ward zt. 20, Jarzęhsiki Stefan z.t 50, Jeżew 
~ki \Wadysfaw zl 50, Kahl Ludw;;){ z1t. .i:;o, 
Ka·rnawalski ApoE\nall'y zł. 25. Korn Stefan 
7.f. 60, Krzem!.en!1ewski Ja.n z1t. 50, Kulesza 
Zvgmunt Z'ł 50, Kobyl1;ński Stefan zl. 25, 
Kon Adolf zł. 50. Kon Pi.ot.r zt. 30. Krnkow 
sk~ Henryk zł. 50, Kleii1nennan Iz. zł. 1?5, 
Konczyński1 Kaz:iim i.erz zt 10, Korelski Al­
fred zf. 20. Kossakowski Stef.a.n zł. 10, La­
~bowkz Rronistaw zt 25, Lisowski Bron!-

sław zt. 25, Laicłimmowrcz a ózef z.I. 50, 
Szymon Landau zt 20, Lewy Ja'kób 1Jł. 50, 
,_1.asock\ Piotr zt 10, Upiiiński' Anltioni zł. 15, 
ta dla J uljan zt 75, Łagodzdlński .A dam zł. 
15, Łukasiewkz Stefan zt. 25, Makow Sta-
1:;s.taw zf. 40, Menkes Zygmoot ztf. 30, Mrs 
sala WojcPech zł. 50, Moykowskt Kazl­
mierz zł. 100, M'.>n1fak Em!i[ z.l. 20, Mosz-. 
ko.wski f.dmund zt 20, Miętkiilew.i 'cz Anto­
:1! zJ. 15, Naborowski Leonaird z'ł. 35, Neu­
mark Adolf z!. 25, Ni1ppe Mi:koł'a5 zt lO, 
~i.ew iadomski. Jan ził . 25, Nli1tkowski Lud­
\\'!k z!. 10. Opaliński Wadaw zt 50, Pin­
g-ielski Bron i sław z.t. JOO, Pi1etras1i 1ewitt~z 
fdward zł W, Petka W::ktoc ził. 20, Rzy­
mo:wski JuUarn zł. SO, Rymowskii1 Jan zl. 30 
Rakow11eckr• Broni1sita.w z.t. 50. Rossman 
Kaiz1imi1e-rz zl. 100. Rychter Władyslf-a.w zł. 
1 O, Reisenbl'att \Vtad>ystaw Ził. 10, Stan!·sz 
Te·oM zt. 40, Sakk~t?Jd Rafa.ił zt. fO, Sa:ro­
~iek Wiktoir zt. 100, Silnl:ars'k1i \Vfadlysław 
zt. 15. Smolii·ńsk: Aleksand'ell' zt. 50, SJ'omlt1 
::;ki Adam ził. 50, S~on:101Wskii Modest LM­
g;n zt 30. Szwarc Jgnaicy z;ł. 100, Szwaj. 
ce-r Jakób z•t. 20. Szrtykirnld fiifa,ry zł. 20, 
Szwaojd'ler f rancisziek zt. 10, Szyfer Ed­
wa1rd zt. 20, Tro.ianowsk~ Eu~ienjusz zł. 50, 
Tujakow<;kii Teod0.r zł. 20. Teppea- Bernard 
zł. 10, Ulkowsld Józef zł . 20, V.oge'l Alfred 
zł. 50, \V<i!:ter \Vaictaw zł 20. Vlodztltński 
J~adz!staw zł. 40. Wąsowski Leon zJ. 40, 
\Voinarowsiki \Vadaw zt 50, Za.i1koiws.k1 
Stefan zt. 30, Żęlaiwwski Antoni zł. 30, 
?J.el'iński Anton: zt. 15, Zawa<llZki Juljan 
zt. 25 oraz w S~dzie Okręgowym zebrnnu 
z<t. 218 gr. 20. 

Nowy podział roku szkolnego. 
Dwa półrocza - cztery okresy. 

W „Dzienniku Urzędowym Min. W. R. 
i O. P." ogłoszono następujące zarządze­
nie: 

W sprawie poaziału roku szkolnegc 
zarządza, co następuje: 

Rok szkolny dzieli się na dwa półro ­
cza: pierwsze od 1 września do 30 stycz 
nia, drugie od 3 lutego do końca czerw:::a . 

Każde półrocze dzieli się na dwa o­
kresy. 

Czas trwania okresów następujący: 
I - od 1 września do 15 listopada, II - o'd 
16 listopada do 30 stycznia, III - od 3 
lutego dÓ 15 kwietnia lub - o ile dzień 
15 kwietnia przypada na czas ferji wiel­
kanocnych - do dnia rozpoczęcia ferji. 
IV - od 16 kwietnia lub od zakończenia 

feryj wielkanocnych-o ile dzieil 16 kwie 
tnia przypada na czas ich trwania - do 
końca czerwca. 

Każdy okres zamyka się posiedzeniem 
komisyj klasowych w celu ustalenia ocen 
postępów w naukach i sprawowaniu się 
uczniów i uczenie, nadto posiedzeniem 
rady pcda~o~icznej, celem rozpatrzenia 
og-ólnych wyników pracy w ciągu uble· 
glego okresu i zamierzeń na przyszłość. 

Po I i Jll konferencji okresowej opie· 
kun klasowy zawiadamia piśmiennie od­
powiedzialny nadzór domowy o ujem­
nych postępo.ch ucznia lub uczenicy w 
nauce i sprawowaniu się. 

Po I i II półroczu uczniowie i ucze­
nice otrzymują świadechva szkolne. 

Prezyd·um Magistratu m. Łodzi 
w Wydziale Budowy Kanalizacji. 

W an:'tt wcz.orajszvm pre·zydent ZL::· 
mf1ęck: w towarzvstw i.e w'locp.rezydentów 
dr. \.VieFl1 ski1e ~o i Rapalsk!,ego uda•t Si! ię d0 
wvd-zk1.fu budowy kana li1Za1cf; przy ul;t:y 
l'~arntow'cza 2 w ce~u zwied1z.ern1;ta b:lur ·te­
go wydz;iaru i zanoznan;1a s•i 1ę z pla•narn: 
prowadzonych robót kmrnWlz,aicyjnych. 

Prezyd0ntów P.O\\~'.ltat n<l:czie.Jn.ilk wy­
(.iz:ia.fu p. ilnż. Skrzywan, który wyg-tosit 
prnemówie•n!e w imi;en1:1u wszystk:ch urzęd 
t!'.ków wydz:a,fu . pod'kreś1.aUąc kh p·~1lną 
pośw!·ęcen1;1a. prace nad reaHizacją W1i1ellki·c­
~~o dzilefa budowv ka.nali1zacjfc, która z.arów 
11-0 jak i on sam zam:f'rz.a!ą z ruile mnilejsza 
gorl1hvośd:ą prowadiZ1ić da1ej. 

P. SkrzywarK•Wi O·dvo,viiiedzfał ])rezy­
denit Z~emięcki, który oświladlczyf. żie zda­
;,_· sobile w zupełności sprawę z do11'BO'Sto5-

'ci rozvoczętego dzida budowy krun(t'J~·za­
·..:ii, której brak jes1t ~cd'l1ą z n.ajha-rdzrej pa-
1,\cych bolączek Łodz1i i z,e swej strony 
dołoży wsz.elkidt sta~ar., aby pra.cę kor:· 
tynuowano o ile n:i.e w sz.crszym, to w każ 
dym raz'. e w ta:~<um samym z.atk!·cs'.le jak 
dotvchcza.s. P. P.!"czydent z,a;zinaiczyt rów­
nież, że je§li finanse m!h•sta na to po.z.wolą, 
to Ma~i!Sfrat w ciągu sw·ej lrndencj1i posta­
ra sii ę równi•eż rszpocząć budlowę wod'O· 
c'.ągów. 

Po przemów:1eninch iinż. Skrzywain 
prz.edsiaw•lił prezyd'C0ntom wyźsz.yich urzęd 
11(ków w ydz!.ału, p.oczem ZiaJI)Oiz1t1a1t Dch z 
planam! _prowadtzonych obeanre rcbót ka­
naJ!lizaicyjnych ! zatn,erz.en!:ami w tej d>zie­
'dzinile na najbliższą przysz·tość. 

Handel w okresie przedświątecznym w Łodzi 
Ministerstwo Pracy zezwoliło na przedłużenie go"r 

dzin ·handlu. 
Wczora~ Stowairzyszerni!e Kupców de­

tali·stów m. Łodiz: ctrzymalo z .M .iłnis:t'er­
~twa Pracy i Op;·ek~ Svoł·ec.znej p.ismo z 
podipi;sem mi·ni•ska Jurldew~lcza, zez.wala­
JqCe na przedłużenie g-oclvi1n piracy w skle­
pach O·etalilcznvch w Łodz~ db godtzliny 9 
wi1eczorem "v dn;ach od 19 do 23 grudnia 
b. r. z tern zastrz-eżeniiem, że od pr.acy w 
godz!1nach nadli.czbowych wy~ączenii będ<\ 
pracownicy mtodtUdian~ do klit 18. kobJ•ety 
zaś mogą być zat~udlJ:Lione tylko do gDd'zi · 
ny 8 :wii·ec:-zorem. Praca w god;z~111ach nad-

!:czbowych wi:nna tyć wyna~raozana co­
najmni'ej 50 proc. dio<liatld em do ptacy nor:.. 
ma.Jncj za godzl'llę prncy, a praca nac1.1icz- ' 
bowa ponad 2 godz:ilny 100 prioc. dodat-; 
kitem. , 

Poza tern skl ~py obow~ązane są pirową 
clzić specjalne wyka•zy nadlit.zbowych go.Jl 
dzin pracy z ozr.acz.en!1em zapła,ty. , 

Sprawa zezwo1Le1n;a n.a p1r.a1cę w skteJ 
pach w godzina-eh nadEczbov.rych w okre-/ 
~:e od 19 dio 23 g'l·udln•!a znajd~Je siię też! 
clz.iś na konferencE kom~·si~ do spraw ogól-

Nr. 

Z żałobne) karty. 

b l1.kanom' bim~ Mili 
S. p, ks. Ryszard Malinowski 

nik. kapituły łódzkiej, urodził się' 
kwietnia 1871 r. w Warszawie 1 
Ksawerego i matki Magdaleny 
Didier, małżonków Malinowskich. 

Nauki ogólne pobierał w V 
zjum warszawskiem, poczem ws 
seminarjum duchownego w Wa 
które ukończył w roku 1896-
przyjęciu święceń kapłańskich 
na dalsze studja do Rzymu, gd~ie 
tytuł naukowy Licencjata Prawa 

Powróciwszy do kraju, mia 
został przez władzę duchowną 
wikarjuszem w Żftrrardowie, p 
Gostyninie. a następnie przy koś· 
Krzyża w Łodzi. Od tej chwili z 
miastem nie rozstaje się. 

Jako wikarjusz parafii św. Kr 
rze czynny udział przy zakładanin 
dzeniu cmentarza na Zarzewie, j 
nież przyczynia się do budowy 
pogrzebowej na tymże cmentarzu. 
zamieszkał przy kaplicy na Widz 
cząl gromadzić materiały pod 
kościoła św. Kazimierza. W tym 
sie czynny udział bierze przy b 
kościoła św. Anny, który później 
trzył we wszelkie sprzęty koście 

W roku 1914 został mianowa 
boszczem parafji Przemienienia p 
go w ł'Jodzi. Tu zbudował pleban 
ganizowal całkowicie nowopows 
rafję. • 

Litując się na'd 'dziatwą, któr 
wodu panującej wówczas biedy i 
nie mogła dojeżdżać do szkół m 
w roku 1916 założył na plebanjl 
klasową szkołę by dzieci w Jego 
nie doznały przerwy w nauce. 

- Jednocześnie stanął na czele r 
instytucji społecznych, niosąc ulgę 
niałej i cierpiącej ludności. 

W roku 1922 został kanonikiem 
ły tódzkiej i prefektem państwow 
fy handlowej żeńskiej. Jako prefe 
'duszą oddany był umiłowanej p 
bie mf odzieży, pa ma gał jej własn 
fiarami i tworzył dla niej instytuc 
pomocy. 

Jego staraniom zawazlęcza I! 
nich szkół łódzkich swoją obecnie 
podstawę materjalną. 

W dniu 11 grudnia r. b. niespo· 
nie przestało bić to szlachetne se 
pf ańskie, - oaszedł od nas 'dzielny 
wnik na niwie Pańskiej, by wzlą 
czystą nagrodę od Najwyższe~o 
Chrystusa Pana. 

Cześć Jego zacnej pamięci! 
Requiescat in pace! 

---:o:._ 
' 

POSIEDZENIE KOMIS.Jl PINAN 
BUDŻETOWfJ, 

We wtorek, 'dnia 13 b. m„ pun 
o godz. 19-ej w siedzible radziec 
Pomorska Nr. 16. J piętro, odbe 
posiedzenie komisji finansowo. 
wej z następującym porządkiem 
nym: 

1) -sprawa 13-ej pensji dla pr 
ków zarządu miejskie~o; 2) spra 
mocy dla bezrobotnych: 3) sprawa 
kroczeń budżetowych w roku admi 
cyjnym 1926; 4) sprawa przekrocz 
żetowych w I kwartale 1927 r. 

NOWY PROGRAM PRACY. 
W piątek, dnia 16 stycznia 

się walne zebranie pracowników 
skich i przedsiębiorstw utvteczno~ 
blicznej związku .. Praca". Na konf 
tej omawiane będą sprawY ustosun 
nia się polskich związków zawod 
wobec nowych zaQ:aanień na tle po 
nia ao życia nowych właaz mleJs 
raz wobec konirczności poifJęcla ak 
robkowej. (p) 

WSTRZYMANIE ROBÓT KANA 
CYJNYCH, 

Wy'dzi•a 'ł Bucli~wy Kana!iu..acji Inf, 
k że w biieżącym tv!?:odullll za 
zostają, z.godtiie z nakreślonym P 
mem. robo•tv kam!ilzacyjne na WSZ} 
c.d'citn:kach w Łodzi do wi.osnY pr 
roku. (p) 

11 vch Ra div Mi,ejsk~e]. W konferenc. 
dzi:at weŻmą przed'sfawicrełe ku 
pracownicy ha:ndl01W·i i okręgc)wy 
+or pracy p. \V' o}tku1ew1cz. 

-o-
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pekcia policji w Łodzi. 
fczoraj przybył do Łodzi oficer ins­
cvinf ko1:'Jendy głównej policji pań­

eJ, ma1or dr. Popowicz, który w 
dnia w asystencji komendanta poli­

"1ewódzkiej insp. Foerstera i komen 
policji m. Łodzi Niedzielskiego zwie 

llomendę miasta, komendę wojewódz 
,t państw., okręgowy urząd policji 
jej i poszczególne komisarjaty. 'l 

ej! swej odniósł major dr. Popo­
jaknajlepsze wrażenie, stwierdziw­
wzorową administrację i kierownic· 
agend policyjnych w Łodzi wobec 

IO wraził gorące uznanie ko~endan­
foersterowi I Niedzielskiemu. 

Spisy poborowych. 
-.,o wojskowo - policyjne Magistra;.. 
Łodzi podaje Cło wiadomości, że 

korek, dnia 13 b. m. winni stawić sfe 
fm poborow-ych wszyscy mężcz~źni 
ani w roku 1907. a zamieszkali stale 

owo w Łodzi w obrębie XI ko­
tu oolicjł państwowej. o nazwi-
na literv od A do P, za§ w środę, 

14 b. m.: zamieszkali w obrębie te­
isarj~tu o nazwiskach na litery 

do .Z 1 zamieszkali w obrębie XJI 
atu policji o nazwiskach na litery 

~o M. 
odbywa się w lokalu Biura Woi­

Policyjnego przy ul. Traugutta 10 
.iz. od 8-ej do 13-ej. ' 

by, uchylające się oo ooowi'ązKu 
go zg'loszenfut się do spis6w oraz 
zgłaszające się z przvczvn nieu­
liwionych pO terminie, ulegną w 

administracyjnej karze grzvwny 
zt. lub aresztu do 6 tyg~dni., albo er 
karom łącznie. 

CIELE ł ÓDZCV PRZECIWKO 
i 1 •• UPADł..OSCIOM. 

!!ed k1illku dn%t.mr osadlzony ro.stał w 
1 iu w Krakowie kupbec romtej'SZY 

M. Ritennan, oskarżony o z~ośl1iwą 
, z powod'U której ]Xllnl!leśl'i powa-

1 ·ty łódzcy fabryka111Cń chustek. -·· 
dowiilad'll}emy poszkodowal11ii fabry 
zcy odbyli wczor'aJj wspólną ko:i­

' na lttóre.J posfa:nowiono nie d.o­
preten..~yj iindywildualnile, lecz 

. Zostafa wybra:na komi·s~a., slda-
s!~ z trzech o~ób, z którą z:ł'ośHwy 
będzie pertlraiktowait. Na zebrainlu 

wiooo wystąpić z caiłą surowości·-l 
Praechvko zbankmto\vainej iliirm!c 
kiego w Będz1i:ni1c, która równi1~ż 

- a r>rzemysławców lód:zkiiieh na do-
, strafy. (p) 

yzwolenie '' 
t w 3-ch aktach Stanisława Wy­

spiańskiego. 

Clzieścla pięć lat mija, gdy ze sce­
owskiego teatru rozbrzmiał prze­
g!os Wieszcza, niosący Narodo-

o i zew „Wyzwolenia". Zdumta~ 
'd, 110 przestał już wierzyć we 
sity, bo zwątpił w możliwość 
a usypiany kojącemi słowy wiel­

it ~tów, marzył i czekał. Marzył 
olska ma być mit em, mitem naro­
Państwem ponad państwy, prześd­

i:em wszystkie, jakie są. Republiki 
. ~. oczywiście niedościgtem, wv-
1. nem". Manifestowano polskość na 

e kroku, co tak WY!dądało „jakby 
li. nie bylo, Polaków nie było ... Jak­
c lictni nawet nie byto polskiej i tylko 
::i bvło wszystko pokazywać, bo 
::: '1tk1ego zostafo na okaz. potrochu ... " 
a. no sic. żY'Ql'iono się mrzonkami, a 

. iano o najważniejszem, że „Naród 
.dYnie prawo być jako Państwo." 
łę wielką prawdę rzucił Narodowi 

)iaf.ski. 
~ ... zv Naród uwierzył w słowa Wiesz­

Czy zrozumiał, że ,.Polska, to w!el­
!l 1ecz", którą wyzwolić można i trze­
ri u; źe to możliwem jest jedynie przez 

· Czy uwierzył w możliwość Czy­
Jeże!i nawet się tak nie stało zaraz, 
każdym razie iskra została rzucona. 

- ~lejąc się, zajmowała coraz to więk-
. s2arv. aby wkońcu wvbuchnąć pto 
em Wielkim, rozpalić serca, zagrzać 
lynu, który stał się w kilka lat p')ź-

1 DrZYlliósł Polsce Wyzwolenie. Tak! 
lapkirzeczyć nie jest w stanie, że Wy­

iakby w wieszczem natchnieniu 
to\Vywał wielkie wypadki dziejo­
którvch Czyn Polski miał zadecy~ 
o lej Bycie. 

Mimo wie~u po~enłe10 
Skacze jak żak młody 
Gdy mnie „Centra" wśród ciemności 
Prowadzi przez schody I 

Baterja 

~et>łra·· 
potr•ebna zawsze 

I w••ędaie I 

WIKT SZPITAi.NY W OKRESIE SWIA• 
TECZNYM. 

W zw11ązku z niad:chodzacemi1 śwdiętam: \ 
Bożego Narodzeruita, Wydz.iiait Zdrowotno~1· 
~Cli: Publ!1cznej wystąp.i~ do Magistraitu z 
wn.Doskii1em o powiększenie w o!kresl.e św~ą 
tecznym racyj żywn-0ściowvch dla cho-/ 
rych i pers.()tnelu sz.pi.talincgo w z.akładach l 
mil0jskicb. ogófem dila około 1.000 osób. -· 
Ni1eza.Jeżn [ e do powięksreniia racyj żyw-
11ości1c,wyo:h \Vydz.1'la~ Zdrowotności pro· 
jektuje urządze:1ie w szpi!talach kolacjli wiJI 
giiJ!ilj.nej ora:z. dodait!kowe wycLatrui;e chorym 
\Ą. pi•erwszym i drugim druitu śWiąt owo­
ców 1 słodyiczy. 

Z życia rzemieślnika polskil~go w Łodzi. 
Sprawa ta zalatW1Dona będzie przez Ma 

g!istrrut w din:iach na1jbl!ilższyc.h. 

ŻADANIA PRZEDSIĘBIORCÓW. BUDO· 
• I ---:o:--- WLANYCH. 

Opierając się na prz.epi1saich o Z giroma­
dz.eruilach RzemiieśLnilczych z 1816 roku, 
prezydent mi1asta Łodlzli1 pasmem z d'niia 7 

_grudnffia 1927 r. WYTaizitt zgodę na ut'\Wlrz.e 
nie cechu mistr·zów wędl'ilrularski:ch oraz 
na otl.byci.e w dn~u 9 b. m. w sali Mag<iistra­
'ttt pi!erwsziego orgruniiz.acyjinego posredze­
nlia. 

Na orga!11izaicyj!111e posi!edzen.ie przybyli 
r~żej wymiletn!!eni maijstro\\"i1e: Szvńte:nchel 
.Maraiin, Dresler Edward, Kotodzf/ejczyk 
'Józef, Szkudlarek Aleksa1nder, Skemsld 
An.toni, fra"5unkiiewDcz Edmund, Szamow­
ski rugenjusz, Jfaubert August. \Vert Wta 
'dyslaiw, Szkudlarek AntonL, Bresler \iVil­
helm, Oi;taira fugenjus:z., Trz;eaila:k Antoni:, 
Sif:Jefa.n Rud:olf, Og-lara Leon.; Lange Oskar, 
Lilsowski Jan, WelTa11d ludwik. Kw.i.at· 
kowski Mkhat. Orabnszewski AntOilll\ Ler­
ke Rajnhold!, Oirlaira Józef, Siebert Her­
man, Rz.ep.ecki· A11tcmi:, S!ech Antona. \\Toli 
Karol, Ja'lowski Mirchalf, Zireliiński Prainct­
szek, Bres·l·er Alfons, Lerke .Edward, Sza­
frański Stani'Staw, G~rnys \Vładysitaw. 

T1emfler f div.rard, Iiam Ju1)11s-z, Otto Ad:i.m, 
Wi'sławski Edmur.d, Szadkl()(Wsiki J ó~~f. 
Ruszczak Jan, Manitlyrui· M:Chał, Tcmais Sra 
eslaw, Ketner Korol, Sowiński Józef. 

Zebra•r.ue za~arlil w:ceprezydent mila'S'ta 
ł' od'Zlf p. Rapalski. Na·stępnive p . wi1aepre­
zydlent pov.nnerzyt przewodinJ'.lctwo komisa· 
rzow:• do spraw ce~ho·wQ-rzemi,eślTI!ilCzych 

przy Magitstracr~ m. todlzi p. Stand!sikl.wo-
wi Zim:ile. • 

Do sto!u prezyd~:ailnego powoJooo na a· 
~esorów J>p. llemi1eira Edwairda., Stiefana 
I~udolfa i Ogtarę Eugenjusza, poczem przy 

Byl Wyspiański Apostołem nie Bólu i 
Cierpliwego Oczekiwania, ale Apostołem 
Sity i Potęgi. A do tego potrzeba było 
przedewszystkiem wyrwania z korzenia­
mi głęboko tkwiącej wiary w mesjanizm 
i Chrystusowość Polski, a raczej może 
błędnego tych wzniosłych idei pojmowa­
nia, potrzeba było wYZWolić Naród z u­
~9ienia i porwać, porwać do dzieła, zapa­
lić pragnieniem Sławy. Stąd konieczność 
stoczenia walki z Genjuszem. wiodącym 
Naród przez Śmierć do w yzwolenia, poją­
cym go puharern zapomnienia i wznoszą~ 
cym Toast „za Polski Śmierć Odkupie­
nia, za Polski krzyżową Mękę". Śmierci 
trzeba przeciwstawić Życie, Niewiarze­
Zwycięstwo, „nie to, które wyrzeka się 
ciała i krwi i mocne się być rapowiada 
anielskiemi s]uzydty, a jego oblicze tru­
piego wdzięku tchnie urokiem zabój· 
czym", ale ,.Zwycięstwo ze krwi i ciała. 
z woli żywej i żywej Potęgi, mocne wolą 
nad świat wfadającą wolą ... „ co przy­
chodzi ZwYCiężać." 

Konieczną było owa walka starycłi i­
d.ei z nowemi, a jak skuteczna! 

Dziś ocenić możemy dopiero nalefy. 
cie genialność myśli \\Tyspiańskieito, dziś. 
patrząc na dokonane już dzieło Wyzwole 
nia, rozumiemy całą mądrość, a przede­
·wszystkiem całą twórczą przenikliwość 
poety, który w swoim czasie nie prze-z 
wszystkich byt uznawany i rozumiany. 
\V wolnej już Ojczyźnie odczuwamy całą 
potęgę Stawa. które, iako Lew, jako Ha­
sto, podawat Wyspiański Narodowi po 
przez „Warszawiankę", ,,Wesele", „Le­
gjon", „Wyzwolenie", „Akropolis". 

Wyspiański był poetą wyzwalające} 
się Polski. 

Ale utwory jego, jat{ wogole utwory 
genjuszów, nie starzeją sie. uie tracą an! 
na piękności, ani na głębi swych myśli. 
ani nawet na aktualności. Wyspiański 

jest dzisiaj - dla Polski Wyzwolonej -· 
poetą tak samo wielkim, jakim był dla Pol 
ski, zrzucającej jarzmo niewoli. 

M'ielkiem jest dzisiaj i aktualnem 

s1ąpi'ono cTo wyboru sńairS"Lego i poclJStar­
szego cechu. 

Wvbory odbyty silę drogą tajnego .gq(). 
sowa.ITT.iJa kartkam!. W g'tosowan.Ł!tt brato 
udz!iał 30 · mJi!Strz5w. 

Po spraiwdzenilll i prz.el'i'cren11u gl\osów 
ckazało się, że na starszego cechu wv­
bra1I10 S1ieberta Iimna.ITT.a 30 g-ł'ÓiSami nia· 36 
gfosującvch. Na podstairszego oechu wy­
brano p. Szkudh1rka Antoruilego 32 glo~a­
m'i na ogólną ilość 36 gf 05ów. Prócz tesro 
wybraino nr7..ez a'kfamac~ę: na sekrctairza 
cechu p. Stefma Ruunha i na ~karl:~ri!k:a 
cechu p, Oi:;f arę Józefa. 

Do komD-;fi eg-z.am1nacyjnej wybrani zo 
~tali rów;1,;1eż przez aklamację: p . Fraisun­
kiewkz fdlmur.d. Szkudfarek Akks.runder 
i Szafrańsk.I Stani1sfaw, do kom!isJi rew;-
2yjnej pp. Kofodz11ejczyk Jóref, Lange O­
skar r Szam-0wski Eugeniusz. 

Wyb-rairui1 rnist.rzowtiie mandaty przyjęta 
przyrzekając, iż obowi.lązki swe sprawo­
wać będą st1m!e1m1rile i pod!tug ń'Stnilejącycli 
przepisów. 

-:o:--
SKLADANJE ZEZNAŃ STATYSTYCZ­
NYCH PRZEZ DROBNY PRZEMYSl 

WlóKIENNICZY. 

Stowarzyszenie fabrykantów przemy .. 
stu wlókienniczego zwróciło się z inter­
wencją do Główne_g-o Urzędu Statystycz­
nego, żądając przedłużenia terminu skła­
dania zeznań statystycznych przez drob­
ny przemysł włókienniczy. W wynika 
konferencji" O. U. S. zgodził się na p.rzecllu 
żenie terminu składania z.eznań statystv· 
cznych ustalając termin na 15 grudnia (p) 

Wcrora.j zgłos]łia silę do prezydenta Zi~ 
mięcki'ego specja.lJla d1elegaicja siekcji bu­
dowl1a11ei Centrailnego StowcJrzyszenia 
Kup.ców i Przemysłowców województwa 
łódzkk~go, która prziedtstawff~:a postulaty w 
kierunku uwzględ:nlitooiia. kallldydaitur sek­
cji przy powo:ly~ńlu do żyda nowego 
komiltetu rozbudowy. Delegacja zazna:~z.y­
~a. że reafi'ziacja w:reilk~lego pl1anu budowla­
nego _p;rzez władzie samorw,dowe będ'~i~ 
możliwa tylko przy skooirdynowaniu 
wszystki~h czynrulków społeczm.o-obywa· 
teiskich w lrom:rtooilc rozbudlowy. (p) 

ZATARG W PRZEMYŚLE JUTOWY~\ 
W CZĘSTOCHOWIE. 

W częstochowskim przemyśle juto· 
wY111 powstaje nowY zatarg zarobkowS"" 
na tle wvsunięcia projektu nowego cen­
nika, według którego płace w fabrykach 
jutowych mają być zrównane z płacami 
w fabrykach przemysłu bawietnianego. . 

Sł.OWNIK TKACKO - WYKOŃCZALNl· 
c.zv. 

Kasa im. Mian.owskiego wydal1a nie · 
zmi.em~.e wiażną p.raicę dyr. Adama Troja· 
nowskiego, m!~m<rw1ide słiOW'IM!k beko· 
wykończałmczy w 5-ciu językalC'h. Słow­
nik ten w1iln.i•en zniaddl()!Wać si:ę niietylko w 
r~kacb każdego techni.tka. l1ecz ! każd:ego 
po'l:skilego Tzemiieśłini!ka. Recenzję o tym 
stownib mm!eścimv 'Pl tych dlnitaclt. 

NOCNE DYŻURY APTEK. 

Dzi'ś dyżurują atptek!il: O. A111ton1newilc1..a 
(Pab}aniicka 50). K. Chąd!zyńskrego (Pibtr­
kowska 164), W. Sokoiewt:lcza (PrzeJ'lalzd 
1rr. 19}. R. Remb'.iellilńsi}Q]ego (And!rzieja 26\, 
n. Kasperk.iirewfcza (Zgters'ka 54), S. Traw 
kowsknej (Brzezińsk!a 56). (o) 

,.,.\Vyzwolenie". Bo. choć naród zrzucił z dewsz.vstkiem zasługa Osterwy. Jego 
siebie jarzmo fizycznej niewoli. choć stał Konrad był wprost wspaniałym. Prze­
się „wyzwolonym'' z kajdan, to jednak - piękny organ głosu tego artysty. którego 
przyznajmy sami - dużo jeszcze pracy umie, jak mało kto umiejętnie użYWać. 

wlożvć należy, aby .,Wyzwolenie" nastą- skala jego ogromnie szeroka. ułatwia j). 

piło zupełne. Potrzeba nam wyzwolenia Osterwie oddanie tej tak tnidnei a przy­
ducha z wad, któremi niewola nas zara- tern tak głębokiej roli. P. Osterwa nic 
zifa, potrzeba podniesienia moralnego Na- .,gra" Konrada ale jest Konradem, prze­
rodu. Dziś ,.\Vyzwolenie" - może być żywa gfęboko i prawdziwie całą, tę prze­
także uważane jak uważano je niegdyś, ogromną gamę uczuć, szarpiących du­
za niemiłosiernie chłoszczącą satyrę spo- szę, serce i nerwy. Jest zatem powa7. 
lecznti. Wczytać sie czy wsłuchać w roz nvrn i nastrojowym, gdy rozpoczyna si~ 

· mowę Konrada z Maskami dokładnie, a gra, jest zagadkowym, tajemniczym, alba 
wyczuć będz;e można wiele prawdy, groźnym sędzią sumień ludzkich w ory · 
dziś jeszcze do narodu dającej się zasto- ginalnie poj~tej scenie z maskami. jest po­
sować. teżnyrn głosicielem baset nowvch i istot-

I dlatego ;.Wyzwolenie" powinno być nym zwycięzcą w walce z Geniuszem, 
dzisiaj i czytane i grYWane na wszystkich jest wreszcie kontemplatorem i czuje 
scenach teatrów polskich, jako głoszące prawdziwe, straszne wyrzutv sumienia 
wielkie prawdv. a niemniej, jako dzielo, upersonifikowane przez .Erynje za zawa­
skupiające niejako w sobie Wyspiańskie- hanie się i ostateczny brak decyzji na 

go mvśli o Polsce. czvn-i>ozytywny. Osterwa wszystko to 
Wznowienie zatem dramatu Wyspian J)rzeżywa. odczuwa i stąd jego Konrad 

skiego na scenie łódzkiej jest zdarzeniem robi wrażenie, którego sie nie zapomina 
w kulturalnern życiu Łodzi naprawdę do- otugo, bardzo długo. 
niosłem. Teatr spełnił obowiązek wobec Cały zespół staral się Clostosować ao 
poety, składając mu należny hołd w dwu· głównego bohatera. z pośród licznego 
'dziestą rocznicę jego zgonu, spełnił obo- $.rrona artystów WY11lienić· należy w 
wiązek wobec społeczeństwa. któremn pierwszym rzędzie p. Horecka. która w 
kazał przeżvć wzniosłych chwil wiele i rolę Muzy wiata wiele powagi oraz p. 
zmusił do kontemplacji nad zagadnieniem Lubicz-Lisowskiego, Ja1Co Geniusza. Ma­
wzwolenia duycha z niemocy. Hold zło·· ska twarzy robiła istotnłe wrażenie po­
tvł \Vyspiańskiemu teatr godnie. Wysta- sągowe w m~l życzeń poety. Ruchy po­

wił „Wyzwolenie" z całym pietyzmem wolne, poważne. głos głęboki wywoły­
i starannością. Inna rzecz. że odstąpiono wały pożądany nastrój. Scena w kate­
od tradycji krakowskiej, że niezupełnie arze zagraną była z 'dużą siłą i emocJs,. 

ściśle przestrzegano wskazówek poety. hmi artyści naogót wywiązali sie z zada· 
który sam reżyserował swoje dzieło w nia swego uobrze. 

Krakowie. Ale nie może to bynajmniej po Należy sądzić, że kulturalna Łódź po-
czytvwanem być za zarzut zasadniczy. · ki b ł 'ć' 
Zmieniły sie. wyma.O"ania scenv a co waż- J śpieszy do pr?.ybytku sztu '. ~ v z oźy . 

"' hołd wielkiemu Wieszczowi i ducha po-
mejsza ... publiczności i za temi iść trzeba krzepić i zagrzać 00 intensyWnej pracy 
mi wet czasem wbrew tradycji, to trudno! Pol k 
\V każdym razie znać bvto drobiazl?;ową nad budową WyZwolonei s i. 

pracę reżysera p. Szpakiewicza. który K'8Zlmłerz Oź62. ' 
wszelkich sit dolożył, aby dziel o zrobiła 
jak najpotężniejsze wrażenie. 

Że tak zaś stało się istotnie. to prze-
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Wizyty prazydjum Magi­

stratu m. Łodzi. 
Wczoraj w południe prezydent miasta 

Ziemięcki oraz wice-prezydenci dr. Wie·· 
liński i Rapalski złożyli wizytę prezesowi 
Sądu Okręgowego p. Belżyńskiemu, któ­
ry przyjąwszY ich w swym gabinecie, ży­
czył im owocnej pracy dla dobra miasta 
i państwa. Następnie udali się pp. prezy­
denci do dowódcy O. K. IV generała Ma· 
lachowskiego, z którym odbyli krótką 
konferencję w sprawie ustosunkowania 
się władz samorządowych i wojskowYch 
\V szeregu kwestyj. Również p. generaf 
Małachowski złożył pp. prezydentom swe 
życzenia. '(p) 

Ruch przedświąteczny 
w Łodzi. 

. Koniec ubiegłego tygodnia przeszeCH 
pod znakiem wzmagającego się ruchu 
przedświatecznego we wszystkich pra­
wie gałęziach handlu. 
. Równocześnie przybył 'do Ło'dzi oneg 
daj szereg kupców z prowincji, celem 'do 
pełnienia zakupów. 

Również w detalu aaje się zauwa"żyć 
polepszenie sytuacji zarówno w Clziale 
manufaktury. jak i towarów kolonialnych. 
Kupcy pr~ewidują, że w roku bieżącym 
okres przedświąteczny bęC.zie dobry. (b) 

Z SEKCJI DO W ALKI Z RAKIEM. 

Według danych cyfrowych oddziału 
sanitarnego Wydziału Zdrowotności Pu­
blicznej, działalność sekcji do walki z ra. 
kiem (Gdai1ska 83) w ciągu listopada r. b. 
przedstawiała się następująco : 

Do sekcji celem zbadania zgłosiło się 
80 osób (29 mężczyzn i 51 kobiet). Wśród 
zbadanych stwierdzono nowotwory zło­
śliwe u 7 osób (3 mężczyzn i 4 kobiet); 
skierowano na leczenie: a) do szpitali-
4 osoby, b) do naświetlań radem - 3 o· 
soby. 

Dokonano badań pomocniczych: a) 
zbadano krew na miejscu w 2 wypadkach 
b) przesłano do b2tdań chemiczno-bakte­
riologicznych - 5, c) przestano do ba -
'dań serologicznych - 2, d) przesłano do 
badań histopatalogicznych - 4. 

Cyfry powyższe świadczą o pożytecz 
ności tej ważnej miejskiej placówki sani· 
tarnej, zarówno jak o stałym względem 
niej wzro§eie •zaufania ze strony szero­
kich sfer ludności łódzkiej. 

Z ŻYCTA CHRZEŚC. DEMOKRACJI. 

w C7JW1airtek, oonla 15 grudni'a r. b. o g. 
7-ej wffleczorem odbędztiie Silę w sa),lj, włas­
nej przy u!kv Przejaizd 34 z.ebrani.e człon­
ków Koła Mtodzreży Polskiiego St!ronni:::­
twa Chrześc. Demokracf.1• 

v..r piątrk, dnia 16 grudntiia r. b. o godz. 
7 -e.i W'l"leczorem w lokalu własnym przv 
u:. Przeja·zd 34 OObędlz.i:e silę zebraru1e de­
lei?atów i poborców Chrześc. Zw. Zaw. 
Rob. Przem. w·lók. 

Z TOW. „KROPL'A MLEKA" W LODZI. 

ToWMzvstwc „Kropla Mleka" w Łooz.i 
bformnje, że ambulatoirjurr. Towarzvstwa 
w m. l~stopaazi·e r. b. p'.fzyjęilo 'dzilOOi 757. 
przyrost sltl-wJerdw.no u 'd!Zi'oc:ii 622, wiedtu~ 
wvznarua: 'dzi.eci chrześdtf.ajn 490, itziraeI:­
tów 267, Wledtug zajęć rodznc.ów: robotpi­
ków 385, rziemieśfo11ków 187, dirob'n. ha111dl. 
66. z i-tmych zawodów 119, ogól1t1a 111czba 
dziec!· na sńlaicji 1452. ~mi1ertelm.01ść 14, ill~ć 
wyda1t1ego mleka steirylfilzowan. 11.611.701), 
1lość wydanych milę9Z'a100k lecznubzych 
·,-1.158,500, llik:.zba 'dlz,i,eeil korzystających z 
miiesz. Iecz;n~łcz.ych 657, illość od:wiedlz·in do 
mowych przez p.!ei.Ięgnfa.rkę l .36g, lhczba 
;1aśw!etlwnych a~ieci Lampą kwarcową 3"2, 
ilość naświe1!lań 171. 

Choroby zakaźne wtodzi. 
W ostatnim tygodniu, t. j. od 4 do 10 

grudnia r. b. włącznie, do Wydziału Zdro 
wotności Publicznej zgłoszono następują­
ce wypadki chorób zakaźnych w Łodzi: 
'dur brzuszny 9 wypad. (w ub. tyg. 15) 
płonica 21 „ (" „ „ 13) 
bronica 23 ,, ( „ „ „ 16) 
odra 12 „ ( „ „ „ 16) 
róża 3 „ ( „ „ „ I) 
krztusiec 4 „ ( „ „ „ 7) 
gorącz. połog. „ ( „ „ „ 4) 

Ogółem 82 „ ( „ „ „ 72) 
Cyfra ogólna wykazuje drobne zwięk­

,szenie się ilości zachorowań. 
"""""..,..,.,,; / 

Redukcja pracy w przemyśle średnim. 
Niaznaczny /acz stały wzrost bazrobocia. 

M!Jesiące jes.iienno - zim1JWe J)lrZYll1ll1osty 
jak w:iladomo zmni\ejszene1e l"Q0mila.rów pro­
dukcji lódizk5ego prz:emystu wlók!ieirun.i1cz.e­
!!O. WY'rażającego siię redukcja, zrrJimin otra•z 
redukcją dni pracy w fabrykaich. Reduk­
cja J)lraq' objęła ocz:ywi1Sta nillety!ko wk!­
li:ie fabrykr przemysfo bawelrulanl!ego j weł 
n.ilatł·ego f_odizi,, leC'Z równilleż caiły lódzld 
przemysł średnt. W tej gatę.zi. prziemysłu 
miies~ąc ostatni przynnóst })'rzesiunięcila na 
ri!.ekoirzyść w !de-runku zwiięksiZ·e·nli'.a. się 
l1liczby robotniików pozbaiwilonyich pracy. 
\V dągu nmiestąca tego lhlc:z.ba zalflrudnfilo­
nych w fabrykach śre·dnrego prziemysłu 
rcbotn.iików spadta o 583 roho1tnlików, a 
m!anowiiCile z 18.655 na 18.072. Obe-cnń•e 
przemysł średni ma p.rzieszło 200 sitatych 
bezrobotnvch. 

Na ogÓlną liczbę czynnych ohecnliie 176 
za'ldadów pracuje "Mękswść fabryk (158) 
rrzez 6 dJnd w :tygodln1~1 ~atrudinila,jąc 16.253 

robotni•ków, przez 5 dni w fygodnilu pra­
cuje 6 fabryk o ogólnej ltczblie 683 II"Obotni­
k6w, przez 4 dni - 7 fabryk - 725 robot­
ri1Ików i 3 dni w tygodniu praicuje 5 fabryk 
za~rud:niiając 411 robofoiQców. Ni1ecz'Y1ll.nych 
fabrvk ma średni prsemysł wlóki1eooI1czy 
2. Zmn~ejszyła si'ę w porówtnairuiu z po­
przedn.im okresem lmczba ztn!ilan, która wy 
rażata si.ę w poprzecht'ilm ~e bbą 13 
tys. 796 robotmlków, 1.la:trudlnllloruych p.rzy 
jednej zm~anie, 4.288 mb. przy 2 zmfu.naich 
: 571 rob. przy 3 zmilalrtach. Obiec1t1me zaś 
Hczby te spadły do 13.512 rob. (l z.mliana), 
3.993 (2 zmiany) i 567 rob. (3 zm-:any). -
i. wi.a czę~ć fabryk pracuje na 1 z.mLanę 
(101), spadJ!a natomilasit fabryk czyirunych 
11a 2 zm•a•ny z 69 na 64. Ogólna! s.y.tuac~a 
w przemy .• e śred111Jittn ksztaJłituje &'ilę nao­
gót nffiezbyt pomyśh!Ire, a dallsey rozwój 
konjunktur uzależnffiooy jes.t od og611ooj sy-
tuacj;i. gospo~a·rczej paf1srt'Wla.. (p) 

Pamiętajmy o polskich emigrantach! 
· Za Związku Pol. Nauczycielstwa we Francji. 

. Ofrzymalii§my następujący List z pro­
śbą o zamlile:szc'Zlenile : 

Do 
w sz.ysitkich ksffęgairń J)Ols.kiilch i 
orgainczacyj oświcaito1\1,'ych, o!;· 
111ilslk robotrnilc.zych oraiz młodz.i!e­
ży s.zkół śred!ndch i powszech­
nych 

w Polsce. 
ZhHżają się św1iięta Bożego Nairodz.e­

t:ia. święta rad<>k•ii i weseil:a dzilitwy. -
\V Polsce nauczyclellstwo, władze szkol­
ne, państwo.we, społeczne , stiairają Sii~ o 
specjalne wyróżni·EmJile te1 mit,od'Ziileży, któ­
ra swoją pracą sumilenną zasłużyła na 
~wi<azd'kę. Otrzymuie wnięc uczień szko:ły 
polski.ej w kraju ksli0,Zkę czy iln:n:y npomi­
niek. Emigracja r6wtr1.11eż przywyikfa, jież.cli 
chodzi o mtodzi·eż w ~z.kole do upomiDnków 
rozdawanych dz:1ecc1om nawet w d't1żej :­
!ości, ta jest tylko różn!lca, i1ż tuta; dz.~1ecko 
otrzymuje książkę obcą, dJo n.ilej silę przy­
zwyczaja od ma.tego i z rui:a, mczyna obco­
wać, nlie mając ut-r.wiafonych podsttvw ję­
zyka polskil.ego. Zwfuązek Poilskluego Nau­
czycielstwa we Praincjii zwraca silę z ape­
lem do dzneci• i młod!zi!eży, tu.&Uleż do or­
ganfzacyj społecznych J ośwtiBitowych, do 
ksfog-arń w Pdlslae o przy~ 
irw!a"Zd'ki dfa. mtodzl!leży na etmfilgracjii. -· 
Zwracamy się w imi1e:nćtu tysn'ęcy dizłlla·t'W'Y 
pclsk~cj, z której część w1J1edwn1e korzysta 
w w'.'.ecbstat. mi\eorzie z naiukli Jęz. polsl<:!ie­
go. Tysiące dzieci jedinak jest ~-uszczo-

O PODWYżKF, PŁAC LEKARZY KASY 
CHORYCH. 

Na jeonem z mi.1bl11iżseych poslileaz.eń za­
rzą'diu Kasy Chorych ma znaleźć si·ę spra­
wa podwyżk~ pe-nsj[ lekarzy lrnisowych.--
1Jak wiad0mo Jek.3!rZie cil wysitąpna: w swe­
! m cza-sile z żqdan.iiem podwyż;M płac, przv · 
czem zarząd Kasy poistan.owi1t sryrawę zba 
dać dok!adln'le i wh11tw;i •ć ją def!rulbywnie 
po uregulowani1u S'P1rarwy płaic urzęd!rnilków 
paf~wowych. (p) ---

WIELKA l.OTER.lA FANTOWA. 
Rada lwic~zkowa Mt·cdiz'ileży Po.lskic] 

w Łod'zi p.rai;n:\C z.<'1. S:'['ić fondillsz,e na po­
trzeby argani•zacyj111Je m~S\dlziileży k:aWI'k­
lde], urządlzia w cLn:llU 18 gn1d1rtiia. (nC.e<llzłt'\ela) 
oa godz. 14 d0 21 w Domu M~od.zf.ieży przy 
ruiev GdańskŁej 111 wiclk4 l.01tenę fanitow:\ 
poitączona z atrak::j:aimi muzycznem~. Wej­
~cde bezpfarone. 

Radia Zw.iązk'owa. za naszem poŚTe°dn:c 
twem sk!aidJa sta'1'1Qq)olskie „Bóg mp!ać" 
wszystkim fabrykom, f.itrmcm i osobom. 
które talk hojn1'e zt10żyty ofila.ITY w postad 
fall.ltów -· 'na rzeiez mflodznleży. 

POŻAR W FABRYCE ANGERSZTAJNA'. 
Wczoraj o godzinie 3 po południu I i II 

oddziały straży ogniowej zaalarmowane 
zostały doniesieniem o pożarze, który wy 
buch! w fabryce Angersztajna. przy ltłicy 
6-go Sierpnia 17. Zaalarmowane oddzh­
ły natychmiast pomknęły na miejsce. Po· 
żar wybuchł wskutek zbytniego roz~rza · 
nia się trybów szarpacza. \V mgnieniu 
oka zajęły się nagromadzone odpadki. fa 
bryka była w ruchu i wśród robotników 
powstał nieopisany popłoch. Przystąpio­
na do akcji ratowniczej i o godz. 4-ej -po 
południu ogień zlokalizowano. Straty do· 

· tychczas nieobliczone. (p) 

r;ych, poza wychow.ainlilem u1l11cy i ostami­
notów n!c nie of!rzymując. - Wystarczy 
przytoczvć tn cyfry. Zafodwue 15.000 dz.ila­
rwy korzysta z Il'all.tkli polski'ej. 28.000 ma­
łych ctz!eci polskich poz.osifł.aj1e p01z.a wszel­
ka nauk~. Nile wątp1i1my, iż dfa łałw1Jejs.z.e­
go prowadwn!a prac zosta!Illile zorganizo­
wana odp.'J\vi'ed'11:iia ailccja czy,nnilków spo­
tecznych, mająca m celu ocgalflliZa.cję 
chrześniilactwa oświi'a•t01wego nad każdą 
klasą polsk...1 czy ochronką polską. Mto­
diz1eżv szk/it polskith w klraju pamiętaj o 
swych hrac'i'ach na obczyfoiile ! ! 

W celu ułatwkma w pirz.esymni\u nam 
ewentualne·j p-omocy komunii\kujemv, i'i z~­
orwe kwoty należy przesyłać do P. K. O. 
Nl rachu.nek Zw!·~zku Natr:::zycilellstwa koo 
to Nr. 191056. KSJ"s,ż'klil ru dlrun.e pomx.e nau· 
lwwe .oo~eży kf1erować bezpośrednilO do 
Zwmziku pod adresem: Zwfiazek Nauczy­
c:elstwa Po1sktego we Francj'i 24 rue Fran 
cois die Badts a La Madeille<ilile Ie-z Ulle 
(Nord) Prance. 

Zarząd Główny Związku Polskiego 
we Franc!i. 

'P. S. Każdy po otrzym111iu .tej odezwy 
winiien oddać ją sąs1ilad!oiwih, ziarrui1eści.ć w 
p.raisile młifejsco\.vej, spowodować W%łanile 
choć }edlrnegQ upo.minka m gwiazdkę dla 
'dz·i·ecjl na emfugii2.icji. Nile wątpiilmv. ~ż w ca­
łvm szeregu m~ast pcwsta:ną stafo komi­
tety, madące na celu słl.vorzenie C.hrz.eś­
n.liaictwa Oświ:at.owego nad placówkami oś 
w.ilafawemi na emigra-cjfi. 

DZIENNIK ZARZĄDU M. ŁODZI. 

\Vvs:zed'ł z diruku nrr. 49 (424) „DzUienni.­
ka Zarządu m. Łod:~!t" o nrastępująccj tre­
ści: 

Nowv Zarzn.d M'f jski. E. Ros.<>et: Łódź 
i \.V rod a w; sprawo1zdla1T1i1a z dlzJiiatai1no~c: 
\Vy<l!Zl.wlu Pod::! t1mwcgo oraz I'" o1onfii Lecz 
r.!czei w Rabce. Ru.eh stużbl{)lwy. Krnnilka 
miiejska. B'.uletyn St2.tystycz,ny. Z życia 
miast palsh-ilch. Ruch \.vydawnkzy. Ogto-
szeniia. · 

Adres Re'dako~il i ACtmrnistrat!~: Plac 
\Volnoc.ci nr 14. JI pd'ętlro, poikój m. 33, te­
lefon 2S-OO. 

) . 
ZJAZD PIEKARZY. 

Wczorai w Poznarrrl'U rozpioczat s:i';ę ·o-­
~olno - polski zJav.i prziedstaWit:iiel~ związ­
ków niekarzy. 

Na zjcźdrzi·~ będ~, omawliane spiral\V\<T 

mechan1il7...acH p•ek:uń, ustawy przemysto­
\.\'ej oraz u~9f o.wań rnilektórych samorzą­
'dów w k!erunku muniicy:>a11Jlza1ejii pilekar­
stwa. 

~---·, • 

WYSTAWA. I KONKURS ŚPIEWU KA­
NARKÓW. 

W dniach od G do 9 stycznia 1928 roku 
odbędzie się w Warszawie ogólnopolska 
wysta\va i konkurs śpiewu kanarków, or. 
ganizowana przez klub hodowców kanar 
ków, Warszawa, ul. Kopernika 30. 

Trzy środki dla waHych dzieci 
"Hy~enol"-idealny puder dla dzieci 
„Hygenol"-mydło antyseptyczne 
„Hytfenol"-krem dziecięcy 

utrzymuja w zdrowiu Wasze dziecko, 
zaoewniaj;\c mu hygienę ciałka. 

Z życia nAkademicki 
Kola Łodzian" w \.łli 

'Już w roh.-u 1920 JJIOIWStata myśł 
r~en:Xa ~kaidemilck"Jego Kola! f.OOU.au 
n!'t! wsród. przebyWającej tu ml 
pochodzące1 z ŁodZJii i woiewćcfztwą 
~go. Pile_rwsz~ od'byte w tym <hiu 
me: org'aJT11za-cyJne wyłoniło zarząd 
zescm Pa~uzii.f1skim MarjaMm na c~ 

Tructnie Jednak pDJożenJ.e, w jakt!ID 
dowalło s:ilę ówczesne Koło ł'.od?Jian 11 
~ tak!ilch rezultatów, iakich nade 
spodziewać. Ten stan spowooow ~ 
gdry w rokn 1925-6 przybyła; u~ ł 
studja większa l!czba t-odz!an nle 
ziono nile coby śW1ila'dczy~o o '1yw 
Kola, iedyn~ tylko tę :wzttr.ankę w 
orgainf.zacyj na ter~ Uniwersyteil 
fatna Batorego, że Koło takle 1stnic')t 
siada swój z.airząd. 

Dopiero w roku 1925-6 wyclio~ 
ważnfilejs.za' {tnicjafywa ~pośród łocbJl . 
by na nowo ożywić 'dlzia1a1:l!lść Koła 
począć ilnfonsywną pracę! W tym~ 
było silię dlrua 20 l'i&-opada 1925 roku 
nilzacyjn.e zebra.nile wszystkkh 
c-hr'Ześdjan. Po !'em zebraniu " 
na ziebranfa diOtr~ za!rząd z pr 
Laskie Kaizim. na C7Jek ffę chwilę 
tl'\Vrażać za' .w?aśc\wv rmw6j Koła. 
z.a.azyna bTać ud:lliał i :-nteresowa6 ~ 
wami ogótno - akauem~k:em!·. 
stroną Ko!a jeis1f tO, że mus~ bor~ 
ze stanem macterjalnvm, którv .1i'c 
stawia s.i·ę diohr-re. Ogólna. jednak 
ność zarządu 1925-6 ir. przedstawia 
'dia:tniio, o czem św~dczy wyrażcnfu 
uwfanffla P..a zebran!u 13 llstopada 1 

Na wyżej wymileniooern zeb · 
brano nowy Z!airZ~d na. mk 192i-8, 
któr·ego weszli: prezes Laske K 
w1~ceprezes Polak Roman, sekret. 
iecki Leszek, skarbn.~ 5awfilck] 
kier. dioch. ni.est.at K11ne-rt Tadeu 
·Jo Z. A. K. P. Ochocki· SmiStaw. 

Pooieważ Akadiemickiie Koło 
aotychczas nie posdadało „kuratora 
na temże ziebranm1 jedoomyślinie 
dT. med'ycyiny p. prof. Jerzego Ale 
wicza. którego energja i życzliw<>ść 
O.em mtodz:aeży alk!ad:emi.Cktej 2Jil 

wszystkim. 
W obecnej chw:!1l~ li~ba czlolli\ 

sła d-0 34. Rozwój Kota potoczyłb 
wi·ele sizybcJiej. gdyby nfo stawał 
s'zlrodztiie stan :Fiinansowy Koła. F 
bo\.vlliem Koła składają się jedynie 
<l.e.k skromnych, gdyż musmmy się 
w ~ym wypad'ku ze sta<nem mat 
kolegów. 

Dotychczas żadnycłi sulisy(ijó 
mocy z zewnątrz nJiJe otrzyrnywa · 
przec&wi1eństwiie do irrmych Kół, 
subsydjowane bądź to przez Sejmi 
H) przez Magistra-ty. 

Możliwe jednak, że eoorgja i 
wa nowego zarz~ctu 1J()jdz!ile jeszc~ 
~ stv.~OO'ZY szereg dochodowych · 
które wyda·jin.i.e mogą zais.filić pustą 
Kota:. 

PROSPEKT GWIAZDKOWY. 
Do nakładu 'dzisiejszego numeru 

czarny wielobarwny prospekt gwi 
wY z przepisami na cały s1ereg 
placków, bab i tortów. Przepisy d-!l 
kera znajdują od lat coraz szersze 
wanie. Preparaty firmy dr. A. Oetm 
grodzono jesienią 1926 na wysta-w 
gjeniczno-spożywczej we Lwowie 
medalem, zaś jesienią 1927 takim s 
złotym medalem na \vYStawie gos 
czo-spożywczej w Katowicach. 

Pieczone weaług wskazówek Ci-n 
kera mazurki, baby, placki i torty 
się muszą, są przytem smaczne, zd 
tanie. 

Kto 'dzisiejszeg-o prospektu nie 
mat niechaj zwróci się po bezptatne 
starczenie wprost pod·adresem: Ił 
Oetker, fabryka Środków Spoż~rw 
Oliwa. 

I KIŃOul~?z~az~~~O -Dziś! 

Eookowe dzieło situki filmowej P. 

· „Robin Hood'' 
(Książ~ lasów). 

W roli głównej król ekranu 
Douglas Fairbank~ 

Ceny miejsc: W dnie powsze?n!e. Ili 
wszystkie seansy, zaś w sobotę, n1edzie!1 
i święta od godz. 2 do 3 po poludnta 

I m. 75 gr. II m. 40 gr. IIl m. 30 gr. 
w=.~ty, niedziele i święta od god'i:J 
po poł. I m, 90 gr. II m. 50 gr. III 111. gr. 

\ 
{ 
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W sobotę dnia 10 grutlnia 1927 r. zmarł 
padk sam chodowego 

nagle wskutek wy-

prokurent • c.złone zarzą u. 

W ta~ tragiczny sposób zmarłym tracimy d ugoletnlego współ· 
pracownika, któ y n· - .ą r i. · ni s a ną-
cą energją poświęcił swe ajlepsze s·ł bra i roz . oju na-
szego przedsiębi -rstwa. 

Cześć Jegó pamięci! 

/ laru~ Karolewikiei Manufaktury Karol Kroning i 1-ka. 11. Ut 

Kurs instruktorski obrony 
· przeciwgazowej. 

Staraniem Łódzkiego Oadzialu Woje­
wódzkiego Towarzystwa Obrony Prze­
ci\\iazowej dnia 12 b. m. w sali wyk!a­
dowej Państwowej Szkoły Włókienniczej 
rozpocznie się dwutygodniowy kurs in-

! str:iktorski obrony przeciwgazowej. 
Program tego specjalnego studju!TI, 

rowadzonego przez wybitne siły facho­
we, obejmuje anatomję człowieka, fizycz­
ne podstawy walki gazowej, chemiczne 
Podstawy walki gazowej oraz chemję 
pecjalną gazów bojowych i dymów z u­
l'zglednienicm w każdym z tych działów 
~sObów i środkoo samoobrony prze­
wgazowej wraz z metodami instruowa · 

~a zbiorowego i indyWidualnego. 
7.e wzg-lędu na wielką doniosłość tego 

·tu~!:.nn nic ulc~o wątpliwości, iż wzbudzi 
"O zainteresowanie wśród społeczeń-
11a łódzkiego. 
\Vyktadv odbyWac się będą w audv-

1orii:m Szkołv \Vtókienniczej przv ul. że­
. !omskieg-o 115, codziennie o godzinie 7--9 
' l'ieczorem. 
1 

1a kurs przyjmuje się nauczycieli 
czkńt średnich i powszechnych oraz ofi­
cer6w policji i straży ogniowej, jako też 
CSobv, które wykażą się stud.iami wyż­
'Ztni względnie ukoi!czoną szkołą śred­
r.i4. 
Zapisać sie można codziennie o goaz. 

1-9 wiecz w Szkole Włókienniczej u kle­
'O\l/Jlika kursu p. inż. Kloczkowskicgo. 

WYROBY WóDClANf DLA URZĘDNI· 
KóW PAŃSTWOWYCH. 

„ Monopol sp!rytusowy p.ostanowut udz!:e 
c ~rzędniikom państwowym i komunał­

: ~ wyrobów alkoholorwych po cenach 
uu~owych na zasadzille zap·o~rzehowanla 
lldpisaneJ.;o przez niaczelr.1iika wydz1iiatu i 
Io w i'lośsi ni1e mn!1ejszej !11lż 40 liiltrów, a 
nie \\'!ęcej niż po 3 llitt1ry na osobę. 
Należność za piohrane spdrrytuailja na 

~·eta może być uils:ziez1ona 'c:l!ol)iie·ro pio wy 
~ceniu urzędnilkom pensyj, a więc w 

u J stycznia. (b) 

Licencjat Prawa Kanonicznego 
Prefekt Państwowej Szkoły Handlowej Żeńshłej w Łodzi 
zmarł 11-go grudnia r. b. 

Cześć pamięci i zasługom Czcigodnego i Kochanego Księdza 
Prefekta składają 

Rada eda .. ogiczna i ucze[J Jq:e 
P· ństwowej Szkoły Handlowej Źeńs~dej w t.ndzi. 

W niedzielę, dnia 11-go grudnia 1927 roku 
rozstał się z tym światem 

który w ciągu 48·miu lat zajmował u nas posadę 
kierownika warsztC"Jtu mechanicznego. 
Wyjątkowa pracowitość, z cny charakter i u· 

przejmośt w obejściu zapewniają zgasłemu nie· 
zatartą pamięf w sercach n szych. 

Zjednoczone Zakłady Pra:emyełowe 

• cheib e a i L. f~G Sp. Akc. 

O PODWYŻKĘ PŁAC LEKARZY KASY 
CHORYCH. 

Na·jednem z najblirższych PO>Siiledzeń za- ' 
rza,dn -Kasy Chorry1ch ma mai1eźć si·ę spra­
wa podwyżki pe~1sj~ lelrnirzv kasowych. 
Jak wiadomo lekarze ci wystąpili w swo­
:m czas:c z żadan~em po<lwyżki pla'c, prz.y 
c.:zem zarząd Kasy postanowi~ sprawę zba 
dać cloktadnie i zafatwi:ć ją definiltywni~ 
po uregulowaniu spra:w,plac urzęcl!n:fi<ów 
pańsh\rO·\vych. (p) 

ZE STOW. CłIRZEśC.-NARODOWEOO 
NAUCZ. SZKÓŁ POWSZECHNYCH. 

Zarząd kola okręgowe~o oraz kola 
miejscoweg-o za naszem pośrednictwem 
powiadamia swych członków i sympaty­
ków, że z ·an. 1/X 1927 r. Stowarzyszenie 
mieści się w własnym lokalu przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 85, prawa ofic., II p. 
Przy Stow. otwarta jest czytelnia czaso­
pism dla członków. Dyżury pełnione s4 
stale w godz. 5-7 wiecz. 

KUPCY, HANDLUJĄCY PRZEDZĄ, 
JEDNOCZ!\ SJE. 

Wczo:rai w lokalu Stowarzyszenia Kupców m. 
Łodzi odbyta się konferencja handlujących pm:· 
clzą bawebnliainą, czesamkową i sz.tuczno-jedwab· 
ną. Tematem dyskusji była sprawa votączenia się 
tych branż. W wyr.·iku ożywiooej dyskusji posłf.· 
nowiono dokonać zjednoczenia i w naibliższ\•m 
czasie zwofać walne zebranie wszystkich handlu­
jących przędzą w celu wygtąpienia do Mi.n. Pne 
mystu i Jiandlu oraz Skarbu w sprawie ulg w pe 
datku obrotowym. ( p) 

ZE ZGIERZA. 
W środę 14 b. r. odbędzie się staraniem Komi• 

tctu R.odzicielskiego przy Szkole Ćwiczeń państw. 
seminarium nauczyciclskiegil wielka akademia, p.,. 
!;więcona pamięci nieśmiertelnego autcra ·„wv­
zwclcnia", Stanisława Wyspiańskiego. iako w 20-
~et nią rocznicę śmierci poety. Łaskawy wspót­
utlziat przyrzekli: pp. Helena Fotygo, ut. oper. 
Karolina Lubieńska, art. Teatru f\lieiskk:;:o, pnf. 
l~horąż~'-Chrupkowa, prof. Stanisław frydberg, 
dr. Antoni Żebrowski oraz Chóry. Tow. ~picw. 
,,Lutnia" i uczenice seminarium. 

Akad:mia wzbudzita w Zgierzu duże zainterc- , 
suwanie i będzie niewątpliwie potężnym hotdettt1 

zk•i.onym Cieniom wielkiego ·1-0etv. 
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Co dzlt usłYszymy z Dło· 
łnlcy radio-aparatu 1 

Progra• wareuwskl•J etacjl 

r'_ .... Teatr, Muzyka i SZtuka.--, Skrzynka do listów~ 
Do Re<lancc11 „Km.Jera tódzkleJICf ' 

w miejscu. 

nadawczej. „ 
Wtorek, 13-go grudnia . 
Warszawa, 1111 m. - 11.00 Komunitkaty P , A. 

T., 12.00 Sygn.al czasu, ko.muni.katy; 14.40 Koomni 
kaity P. A. T.; 15.00 Komunilk:aty; 15.20 Odczyt 
p. t. „Sytuacja na Dale'kim Wschodziie" 'WY!dosi 
dr MaTian Hoozel; 17.05 K•ommikaty P. A. T.; 
17.20 T:ra111smisja z K·rallrowa. Odczy.t p. t. „O kar-

.Piu polskim" wygf.osi inż. S. Żamecki; 17.45 Kon­
cert ipo;p.otu>C!!lliowy. WY.kooawcy: Or-kiestra P. R. 
pod dyr. Józefa Ozimińsikitego, Wad01W Niem::zvk 
(skrzypce), ;prof. L. Urstcin (a.komp.); 18.55 Komu­
n.i.kaity P. A T.; 19.05 Komunmk:aJt rolaiiczy oraz 
tralllSllłisfa z Kiraikowa not()l\Vań gieldy .zlbożoweJ 
krakowskiej; 19.15 Rmmai.tości; 19.35 Odczyt p. 
t. ,,Na wlleńskfch Jevio:racll" wygłosi dr. Regińa 
Da.nysz-Pleszarowa; 20.00 Pr.zerwa; 20.30 Ko.ncerl 
w.leczO'l'illy. w :prurwJe birulety.n Messa.ger Polo­
n<ids w ję.zykiu francuskim; 22.00 Sygma~ czasu i 
kmntmikart loMLiczo-meteorologiCZ1I1y; 22.05 Komu· 
nikaty P . A. T.; 22.20 Komunikaty; 22.30 Tnns­
misJa muzyki fa•necz.nej; 23.30 Komunikaty P.A.T. 

Zastrzelona przez wlasne,_ 
go szo/era. 

Krwawy d ramat miłosny 
w Wiedniu. 

Onegdaj w nocy rozegrał się w Wiedniu krwa­
wy dramat, którego ofiarą padta 30-letnia słyn­
na z urody Emma Hra"ecka. 

Okoto godz. 11-ei wieczorem w sy{l!alni Em· 
my Hrabeckiej szofer fej Adolf łiager podczas 
sceny zazdro~ci strzellt do n~el z rewolweru .... 
ktadąc ją trupem na miejscu. 

Zabójcę aresztowano. 
Zamordowana Jest znaną w towarzystwie da· 

mą, posiada!ącą wlasne luksusowe anto. 
Hager byt jej szoferem, z uczuciami do kt6· 

rego wcale się nie kryta i który, Jak zeznał na 
śledztwie, w napadzie szatu zazdro~C-i oddat szc· 
reg strzałów. 

W krytycznej chwild w mieszkaniu znajdowali 
si~ samf/ kóchankowle. 

Dom, będący terenem zbroanl, jest znanym 
patacem rodziny Mucller-Zichholzów. 

Zbrodnia wywolala niebYWałe wrażenie w k•J· 
łach licznych znajomych ofiary zazdrości szofera­
'.:cchanka. 

KOMUNIKATY. 
Baczność, tokarze bez dyplomów! 
W środę, dnia 14 grudnia r. b. o goaz. 

7-ej wieczorem odbędzie się ostatnie ze­
branie z prawem wydania dyplomów wy 
kwalifikowanym tokarzom na mistrzów i 
podrnistrzów w lokalu Tow: Rzem. Re­
sursa przez Urząd Starszych Zjednoczo· 
nych Mistrzów Tokarzy w Łodzi. 

TEATR MJEJSKL 
Dziś po raz piąty wspa.niiałe dzleto St. Wys­

piańskiego w ~eh aktach „WyZW<Ylenie" w reży­
s·er ji M. SZIJlaJdewicza. GitaJnty,c.7lllą rolę Koora<la 
kreuje znakomity jej odtwórca Juljusz Osterwa. 
„Wyzwo.Jeinle" graine będzde po raz 6-ty i 7~my 
w środę i czwartek bież. <tygodnia. 

„Kredowe !kolo", <:za.rują~ bajka Klabtmd3, łrtó 
ra od szere~ miesięcy z3!!)etnia widownię Teatru 
Miejskiego, grane bęch.ie w ll>iąiteik z ip, K. Lubień­
ską w r.oH Ha~-Ta.n.g (ce.ny popularne). 

TEATR KAMERALNY 
Dziś ł dnł następnych a.r.cydoiwcltpn~ froto. 

chwmta Zygmunta Karwe.e:ktego „fura stO'tlly" z pp 
J. M>Oll'ską, Re.Jeiw,iicz-Ziembińslką i Michałem Zlli· 
czem w rotach glóWtllych. 

TEATR POPULARNY, ·' · 
Oztś ł dm mste1mycłi !>Qltę"};:ny dramat 100owy 

ilustroW<lJf!Y muzyką w 4...ch a.ktl:ach, 6 obraizacli. 
„OhtoPi" Wt. Reymoo.:ta w insc~cji Jerzego 
Zawieyskiego. Reżyser.owal Mieczysław Mle­
czytisli 

TP ATR POPUI.'ARNY W SA U OEYERA 
Wobec wielft<iego Po'WOOzenia jakiem s1ę cieszy 

()IJ)ereitika „G:ri-Gri" w sai!i Geyera, d;nrek<:ja po­
stalOOWl!ta rpowtćt:Zyć jes'Zcze w czwartek, ipiątek, 
sobotę i nłecl:rlel.ę dwa ·rn!LY t. 1. o gQCl,z. 4.20 a 8.20 
wieczorem. NoWtOczesne tańce w wytlromarrtil(l z:in 

komi1eJ pary ba letCJ1Wei Des~der and foza. Bfiety 
do nabycia na :wszystkie ·t>rzeds>tawienJa w kasie 
tMtru. 

TEATR LTT.-ARTYSTYC7NY ..• GONG„. 
Dzilś powttórzenfo wcz·a<rajszeJ premjery szfagie 

rOJWed '!'ewdi p. t. „S.zkafa poca!unków" pióra Nela, 
W . Jastra:ębca, B. Hertza, dir. Pietrasz.ka i A. Wła­
sta. Muzyka T. SygieityńsMego, J. Haftmana. H. 
Hossowa, lbr. GO'Jdów i my.eh. Wcroraisza 1>re, 
mJera został-a przyjęta enitu:tjastycr.nie. Dużem 
J)(l'WO:dzen!em cieszyty się nu.mery b:ałeto;we ułożo 
ne przez baletmistrza E. Wojna:ra. Rewja ma La· 
pewnio.ne IJ'O'Wodzenie. 

PRZEDSTAWIENIA .. PLACOWJ<I ży. 
WEGO StOWA" DLA DZIATWY 

SZKół. POWSZECHNYCH. 
Wydziat Oświaty i Kułtury, d-0ceniadąic wieke 

1>0.żyteczną dzialaJność rwarszawskiegio zes;polu ar­
tystycznego „Placówka ŻyWego Storwa", urządza 
w dniach 14 i 15 .grnd!llia r. b. w Teatrze Miejskim 
przy ul. Cegielill!ianei <>raz w saH rekreacyjnej sz:kri 
ty pO'wszechneJ fan. Bołeslawa Chrobrego, przy ul 
Drew.nowskiej, specjai.ne rwi<lowiska w rwykomm.!u 
„Placó~'lki Ży.wego St0<wa" dla d-zfa'Ł'Wy szkół po­
ws,zechnych klas VI i VIl-ych. 

Program tych wi<dO'Wisk sklaida stę z 2-cłi czę­
ści; mianowicie: l) Ba11ady Adaill1a M$c!klewicza: 
a) „Pani Twa'!'d>(YW'Sll<;a:•, b) „Swilłe.ziWl.ka" ! z) 
„U!Je". 2) Pleśni: a) „WoJedro, w-01enko", b) „Po 

JER SPORTOWY. 
NOWY SPORT. 

W/ Anglji odbyv.rają się obecnie próby zastosowania nowowynale. 
zio.ne~o przyrządu sportowego: jest to podwójna łódź, przypomina­
jąca kształtem narty, a posiadająca kierownir.ę, podobnie jak rower. 

CZEKOLADOWY KLUB PIŁKARZY. 
Swe~o rodzaju sensację wywołat w 

Wiedniu fakt utworzenia nowego klubu 
sportowei.;o pod zgoła osobliwym tytu­
lem: „ Wiktor Schmidt i Synowie". Jest 
to fi rma znanej fabryki czekoladv, która 
iw zrozumieniu idei sportowej zorganizo 
wata z pośród swvch robotr.ików liczne 
sekcje, a przedewszystkiem drnżvnę pit-

karską. Ojciec Schmidt i Svnowie nie z<i 
pominah~ jednak o „reklamie" dla swych 
siodkich wyrobów i oto koszulki repre-
7.entacyjne c;ą koloru czekoladowego, a 
na przedniej stronie wvszyte sa nazwiska 
właścicieli firmy z ich herbem ... fabrycz 
nym! Klub został przyjęty do Austr. Zw. 
! już pod okiem sprowadzonych trenerów 
rozpoczął ożywiona działalncść. 

s.zły żeńce", c) , 1PrząśniczGca", d) ,,Pieśń .g-OraJska". 
P.rod'l!kcje zespotu „Pla<:ó'Wlka Żyiwell.'O Stowa" 

(18 osób) oipa:rte są na rwygłooie chóraklym, Potę­
gującym zna.ie.zenie wy.chowawcze; mtiodzież szkol 
na cinajduje tu metody opraioowainia irtwO'I'6w pce 
tyckich, które może kootyrroować samodz.ie.bnie na 
terenie szkolnym. 

Z MIEJSKIEJ OALERJI SZTUKI. 
Dy;rek;cja Mfojsikiei Gaforii Sz:buld, w Porozu­

mieniu z tódz.k.imi artystanti, urządza w (l)'ląitek l 
s•obO<tę, dnia 16 i 17 grudn.ita gwiazdkową łicy.tacie 
OOrll:J)ÓW, ceramiki i tikainiln a,rtystycznych. W ten 
Sl)OtS6b dana będzie motn.ooć tam:legn mbyieia wa-r 
tościoweg-0 podarku gwiazdkowego. Obeona WY· 
sl:a'W'a .zbiorowa pra'C Iii<llera, llirszfang:a, Splgla l 
mnych oraz wa'!'szaiwskfe&'O artysty M. Slroczv­
lasa wzbudziła powaiżne za.imiteresowaillie wśród 
artystycznych sfer naszego mtasta. 

--:~:--

Na srebrnym ekranie. 
--------------------------·---„c z A. R y··. 

WY'Świe$1a11'1.y obecnfle w ik:.mcJ..iteatrze „Ci;ary" 
film seinsacyjny p. t. „Szata.ńsad WY·ścig" ~f 
:pierwszorzędnej jalkości. GtÓ'Wlllą rolę odtwarza 
dosk0<1taty Ant Acond, który jednocześnie iiaik>o do­
bry spartowiec, swoją sitą i .kocią zręczinoścl~ o­
szalam1a wProot widzów. Wiedoe ciekawa akcfa 
od,bywa się <:zęściorwo w stepach amerybńskkh. 

Na dopelin1enie programu dana Jest doslronata 
dwuaktowa loo.metlja. Iiustracja muzyczna pod 
kierunikiem p. Niewiiadomsk:iego bardzo dobra. 

ORAND · • KINO. 
"DEMON CYRKU". 

L'On Chainey, 111:ajzn;a:!mmMszy w chwili obec 
•nej aktor chalfakterystyczny, jes:t zaws.ze zjawi­
skiem interesu,ją.cem i no;wem. Każda Jego kreatj:l 
jest niechybna w swoim efe!kde, ikażidy łycr), przez 
niego obmyślany 'i kre<>W3lllY, :prZY'kuwa l zaista· 
naw.fa. 

A ka>żdy jest nies.podziaintką w swoim rodzaju 
bo za każdym razem staje '!lrzetl 111ami Loo Chaney 
tak :llOwY i fak oomien!tly od popr.zedn.ic.h sworuch 
,;wcieleń", że n:leJed!ll, widząc jego tnatvW'i·sko na a­
fiszu, sądzi, te paidt ofiarą J>OOtJYliki Joo misrty.fi · 
kac}i 

Niezg;orszy w '.PO'ItlYśle tlTarna.t WY'kaizuje do­
skonale opraoowaIJlie szc.zegótów ~ e:pi:zod,ów, spa­
iadą>Cych akcję, s:kutkiem czegio całość obratZU 1>0· 
zbawtooa jest narwet te.go minimum niedorz.ec:mo 
ści, jaką się spotyka często w filma.ch. 

LO'n Chainey, który zdobyt rob.ie św.iaroWY col 
gfioos wylronanfoan ról 1>-0'hv<>rnych, ułomnyc<h i nie 
samowitych, kry.je w solbie istottliie niewyczeripane 
SikaTby tafo~bu. Tu d<>Pier-0, Chaney, jako „De· 
mon Cyrku" wstępuje na 1Dajwyżs.zy s,z;crebet na­
tch!tliooego a11tyZ1111u akto<rsk:iego. Jego masta 1 
gra - tio a<rcydzieto. 

Nad program: „Mama nie pozwał.a" sz:ampaft. 
ski humO!!', d'OW<:J.p ł śmiech. Steep. 

NARCI\RSTWO W HARCERSTWIE.-
W celu zań111teiresowa<nlila młodlzlleży 

harcerskiiej sportem mnOIWytn a sroziegól­
l!ie narciairstwem - tak maifto w nia,1szem 
m:eśei'e znianem - z ~n~~cjalfywy profesora 
Szkoly Rea.tnej Zgromadzen1ila Kupców w 
ł:odzJ1, p. Fe•renca. został utwCJII'Zony kurs 
11arcLaTski1 dla czJooków drużyny haircer· 
skiiej i'm. Jana K!ilfili.skileg-0, relmttującycłi 
s.i ·ę z uczniów gi1mna:zjum miiejskftlego im. 1J. 
Piiłsudskiego. 

Po za wykładamL teoretycznerm „na 
snchem", pro}ektowane są - przy SPI'ZY­
]ającej pogodzte śnlllefoej - wyoliec'Z!ki w 
ekoH1ce m;iatSta, ja:k rów:ruileż ii cz.te.rodn!o­
wa wyai1ec-.zka w BeskiK!y Za1choclindie. 

Kocs zositat wyposażo1ny w sprzęt na1r­
c!ia1rsk!·, jak - narty, rękruwUlce, Wiilaitrów­
kJ, buty itd. przez Polskile T-wo Narcilar­
skfie ~ Ł.odi21i. 

ZA WODY BOKSERSKIE .W. .WARSZA· 
WIE. 

Ostatnio w Warszawie odoyły się za­
wo'dv boksersktre, które clhly następujące 
wyniki: 

Chabiera (Skra) pokonał Bassowskie­
go (YMCA) na punkty, Orłowski (Skra) 
zwyciężył Uliasza (Strzelec Prażanka) 
na punkty, Reut (AZS) pokonał Gobeka 
(Makkabi) na punkty. 

NaJważniejszy mecz Ran (Warszawa) 
- Mickey Schłaiffer (Ameryka) zakoń· 
czyi się w 6 rundzie zwycięstwem Rana 
przez poddanie się Amerykanina, który 
przed kilku laty zwyciężył mistrza Nie-
111iec Nujoksa oraz przegrał zaszczyt­
nie na punkty z mistrzem Europy Vine­
zem. 

W OO!Powdedzi ina '1lltnieszcroną w piśmie „~ 
Polskii" z d11Jia 4.XII ir. b. naipaść na mnie w arty. 
kule pod tyru!em „Ośmieszać się nie wypada", a 
IJ)Odpisany.m liiterą „K", w któirym to artykułe *· 
mamy auror zaTZuca mi n:i mn.ieJ ni wlęcej, Jat 
tchórzostwo w r. 1920, maan zasu.zy.t ośwń.adi:zJć 
co na.stę!)'tlde: 

PubtiCZJJY .zaTIZtń, dż w r. 1920 zastamihle111 sit 
mandatem poselskim, byłeby me stanąć w szere. 
gaoh arm,iii, ioot ,zawułem 1>Qdlym, bo nletyio 
.złą 'VVl<>łą, ale i nikcze.nmością autora artyikułu ~ 
dyk:towooy. Nikczemny l tohó.rzli'WY mus& ~ 
cbairakteir cz>Iowieka., :który 'J}u}Jl~ie usil'Uje ~ 
brać nń ro, co Jest dla mnie na;dr-0żs:z.ego - „ 
nor, a je.dmocześn.Je chowa się za jakąś literą „R.', 

Nie ipo to więc, by się iprzed tym panem tł.i. 
maiczyć, aae po <to, by opin,U S4)0.łecwej wYkaiać 
Pocftość ~ępku pa.na „K" 'l>Odadę do publlczntj 
wtiaidomo.śd ki'łka falktów z mego życia, zresiQ 
tym wszy~tkilm, ł!Mr.zy nmie znai:lą, dO!ktadllde Ziła 
nych. 

Wailika o szkołę piolską w latach 1905 - 191!7 
<k$t'CYWadzMa do tego, że 0ipuśoilem mu.ry ~nma. 
zjurn rosyjsikiegio i wstąpitem do prywait•nego gim. 

na:mum l)Ollslkiego. W r. 1910 sfodzi.aJem blisko 4 
miesiące w wti~ziemri:u w Warszawie, zawes.ztowa. 
ny na zJeMzie mto.d.zieży nieiPQldległośclaw~. 
Wy;rzuoony przez wradze rosyJsk>ie z b. Kr~. 
stwa Kongresowego wstąpitem & uniwersytet " 
Krakowie, gdzfo nalclatem do Drużyn Snrzelet. 
ki.eh. W siierpn1i11 1914 r. z karaibi!tlem na ram!en.".I 
po:s.zed!em w s:ze·regi Legjonów, by walczyć o Pol 
skę. Ciężko ramy w bitwie Pod Krzywoplołani 
przelefatem w sz,pi1talu zgórą roik. ~ r. 1916-
1917, jałro niezdolny do stużl>y fr0J1towej byle111 
komeoda111tem P. O. W. na m. Łódt. W r. 1917 
zaa'!'esztowany przez Niemców [ o.sadzony w wiQ 
zie'll'i'll wojskowem p.rzy ul. Drugiej, następnie -
zmusz-0:ny opuścit ~eren b. oku:JJ.acii n!emieckie1 
W sienmiu 1918 r. a:a cudzym PllSZ!Porlem wraca, 
do Łodzi. W list()'!Jad.zle 1918 r. bra•łem CZł'tlBJ 
i be'ZJ)ośred.n~ ud:ziat w akcji rozbraja.nia Niem. 
ców. W r. 1919., wybramy na posła. W r. 19~ 
w roku n.a,ja'Z:du bolszewickieg)O, mimo, it byll!ll 
i jestem lnwalJdą, łż prócz tego ciężko chorowa. 
tern wtedy na nerki!, zgtositem sl.ę w Wairszawi 
do 'W'Oiiska 111a ochortmiika I rositatem :przydzielony 
do 31 'PUlku Strzeków Kanr01Wskiich w ratndze ka· 
pifana. Odznaczony zostałem orderem V.i:rtuti Ml· 
lita:rd ~ Krzyżem Walooz.nych. 

Oto w krótkofol móJ s.pof«:Zno..w<ldsk-OwY m· 
clorys. 

Wobec tego zaś, iż :prun „K" w „Gtooie Pal· 
skim" usi1owat honor mój wojskowY poddać 11 
wątpliwość, wzyWam tą drogą pana „I<", aby 'W 

cią.gu 24-dl. godzin oo publiCZtIJei w.iadomośoi ł 

mojej 'i>Odat swoie na!Z'Wii~1ro i adres. Na lajdact'll 
muszę w na1eżyty sposób zairoogiować. 

DziękuJąc zgóry za danie mi gościiny na la· 
mach swego pisma 

J)()Z()Sit.aiJe z powaiżaniem 
Dr. B. Fłciina. 

ZAKOŃCZENIE OOóLNO-POLSKlEGO 
KURSU INSTRUKTORSKIEGO. 

W czwartek zakończony został dwu· 
tygodnioWY kurs instruktorski lekko-atler 
tyczny, dla instmktorów wszystkicli 
miast prowadzony przez trenera PZLA i; 
Klumberga, dla kierowników ośrodków 
fizycznych z rozmaitych okręgów kraju 
Łódź reprezentował J)Or. Woskowicz. 

MARSZ DOOKOł,A WARSZAWY. 
Ostatnio odbył się 30-kilometrowY 

marsz dookoła Warszawy, organizowany 
przez Związek Strzelecki dla wojsko­
wych i organizacji P. W. Startowało 6.3 
zawodników; marsz ukończyło 28 za· 
wodruilków; trasa szla od Cytadcl1 pm~i 
.Marymont, Wolę, Ochotę, Mokotów. 
Czerniaków, brzegami Wisły do Cyta­
aeli. 

Wyniki marszu: 1) Zamojski (Strzelec, 
Zoliborz) 4:04:38. 2) Wers (Strzelec -
śródmieście) 4:08:43. 3) Sobkiewicz (Kot 
Pol.). 4) Jaworski (Baon manewrowy). 
5) Gawrzka (Baon manewrowy). 6) Osi· 
powski (Strzelec - Powązki). 7) Mię· 
drzycki (Baon radjotelegraficzny}. 8) Ta· 
larek (Baon sztabowy). 

WIELKA WYSTAW K SAMOCHODO· 
WA W ·WARSZAWIE. 

Na wiosnę zorganizowana zostanie w 
\Va1rszawiie wl1elka wystawa samochod. 
Kierownictwo podaje do wiadomości, że 
wystawa odbędzie się pod protektoratem 
Polskiego Komitetu Olimpijskiego, przy­
czem część dochodu, a mianowicie 25 % 
brutto przeznaczone zostanie na dochód 
Funduszu Olimpijskiego. 

Jgrzyska IX Ołimpjady, bezkrwawe zmagania się przedstawicieli tężyzny 
fizyczne] narodów cał~o świata, odbędą sic już w roku 1928 w St. Moritz i Amster­
damie. Przyczyń się do zwiększenia szans narodowe] reprezentacji! Składki na 
Fundusz Olimpijski przyjmuje P. K. Ol. oraz Redakcja naszego pisma. 
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NIEMIECKI BILANS HANDLOWY. 
Za 9 miesięcy 1927 roku deficyt wynl, sł 2,95 ·miljarda. 

ex) Stale ju~ oo czerwca 1926 r. u­
~ny niemiecki bilans handlowy, dał 
JIOWU .we wrześniu r. b. 242,1 miljon5w 
marek deficytu, wobec 292,3 miljonów w 
sierpniu. W ten sposób pierwsze 9 mie­
'jęcy dały 2,952,6 miljonów mk. salda u­
'1onego i w tymże okresie czasu jest fo 
'81lla rekordowa. . 
Podług trzech głównych grup towaro­

IYCh bilans w poszczególnych miesią. 
~h przedstawia następująca tablica: 

PRZYWÓZ WYWÓZ 

llk 1'271 Żyw­
nojć 

. ..; „..o 
. ~ .:! 
o­„ '° ::i Il. en._ 

Goto· Żyw­
.,,. to-

ność wary 

. ..; 
u..o Goto­
li: cU 
o=: we fo. „ '° 
~~ wary 

frie1ie6 
łerPieć 
lłplec trwlec 

'•cieli 

377.4 567,9 229,7 43,2 195,61693,2 
349,4 590,0 221.4 32,8 207.1 628,6 
437,3 603.3 223.2 24,7 187.6 ' 633,8 
371,7 607,4 208,5 26,6 161.6 559,3 
356,0 592,7 210.4 J3,9 177.6 622.6 
336,6 555,4 190,1 28,3 160,2 597,0 
31!,4 588,I 171,1 31,3 203,1 600,3 
337,0 579,3 162,4 27,7 180,8 !146,2 

CJ:eń 363,6 564,9 150,9 35,9 194,6 562,9 

-=-----·~~-Razem 2513,1 4105,2 1315,9 I 308.4 11265,5 I 4117,1 

Widzimy prze'dewszystkiem stafy o'd 
ca wzrost przywozu środków żyw~ 

ci, co się ttumaczy nietylko przednów­
i zeszłorocznym miernym bardzo u. 

ajem, ale i· znaczną poprawą dobro­
szerokich warstw ludności, zw łasz. 

robotniczej, ponieważ na skutek zna„ 
ego oży-wienia niemieckiego przemy . 
ilość bezrobotnych spadła poniżej 

,OOO, to jest najniższego poziomu -vv 
ach powojennych. 

Tern ożywieniem tłumaczy się ogromnie 
soki przywóz surowców i półfabryka· 

oraz wzrost wywozu gotowych fa. 
katów. Ten jednak ostatni wzrost, n·· 
datnia się dopiero wybitnie w ostał·· 
h trzech miesiącach, przyczem w oo­
zególnych miesiącach wysokość wy­

Wozu gotowych fabrykatów uleg-la zna · 
~ wahaniom. Charakterystycznem 
111t i to, że w ciąg-u 9-ciu miesięcy b. r. 
łYwóz gotowych fabrykatów jest nawet 
~eiszy, niż w analogicznym okresie ro·· 
Ili ubiegł ego. Ta okoliczność jednak do­
łodzi, że niemiecki wywóz niczawsze 
~ża za pomyślnym rozwojem niemiec 
!lego życia gospodarczego, a nawet okre­
ho się cofa, na co w ostatnich czasach 
!le mogła już wpfyWać pauperyzacja Eu­
l'>Y - bo tu przeciwnie, da ie się zauwa­
ffć poprawa -· lecz wytrwate dążenie jej 

todów do samowystarczalności gospo-

~
czej, a zwłaszcza samowystarczalno­
przemvsf owcj. Hołdują jej wszystkie 
twa Europy i Niemcy gorzko sie żalą, 

~zawarte w ostatnich czasach handlo­
~raktaty nie wiele się przvcz:vniły do 
111wienia niemieckiego eksportu, 
•-~końcu roku ubiegłego i na początk11 
~cego te skargi były skierowane prze 
~inie pod adresem Arndii. która zda­
"'1 g-ospoclarczej prasy niemieckiej -·­
~ew postanowieniom anglo - niemiec · 
~o traktatu handlowcg-o wprowadza 
~z to nowe da, względnie podwyższa 
'llriejące i protekcjonizm ten sprzeciwia­
f!_ s)e także wskazan.iom ostatniej m!ę- · 
•Ynarodowej konferencji gospodarczej 
,Genewie w praktyce zwraca. sie pra· 

łie wyłącznie przeciw Niemcom. Obec­
fe skargi .te na angielski protekcjonizm 
~1e ustafv. ponieważ pomimo nie~n 
~ ang'o-niemieckieg-o handlu inż w 
'"'11 ubieg-fym wysoce dla Niemców ak­
~Y (.5% milj. marek dodatniego sald1) 
~ze się w roku hieżącym poprawił i 
~aszcza zwiększyf się wywóz niemiec-

do An~Jji pomimo tego, że wywóz wę­
~iemieckicgo do tego kraju ustał zu­
;:~· a natomiast wę~iel angielski od-­
lllilł prawic całkowicie rynek niemiec 

1111 łĄ~iej skarżąc się na Angiję, tern wię­
"' llialają się eksporterzy niemieccy na 

Włochy, a zwfaszcza na rząii tego pań­
stwa, który w styczniu roku 1926 wydał 
rozporządzenie (w sierpniu r. 192G stało 
się ono prawem) na mocy któreiro insty­
tucje wojskowe i cywilne, pozostające w 
jakiejkolwiek zależności od państwa, mu­
szą dawać pierwszeństwo przemysłowi 
\vloskiemn przy wszelkich zakupach ma -
szyn, instalacyj technicznych materjałów. 
instrumentów, narzędzi, gotowych towa­
,rów i półfabrykatów. Nie stosującym sie 
do tego prawa grożą snrowe kary, jako 
to rozwiąza11ic rad nadzorczych nad 
przedsiębiorstwem względnie pozbawie­
nie ich członków nowego wyboru, usunię­
cie dyrektorów i t. p. Konkursy na za­
kupy i zamówic11ia towarów mo~nl tylko 
wó,vczas być dokonywane zagTanic4 gdy 
ceny krajowe są o 5 do 10 proc. wyższe 
od zagranicznych, jednak dla oorównania 
bierze się ceny towarów krajowych loco 
fabryka, ~dy do cen towarów za~ranicz­
nych dolicza się cf o i koszta transp{>rtu. 
Oczywiście przy takiem porównaniu tru­
dno się eksporterom zagranicznym utrzy­
mać przy licytacji zamówień. Dzięki tym 
środkom ochronnym włoskiego rządu wy 
wóz towarów niemieckich do Włoch wła­
śnie po zawarciu w grudniu 1925 r. wlo. 
sko - niemieckiego traktatu handlowego 
stalę spada, a mianowicie wyWÓZ ten 
zmniejszył sie ze 1:38,8 miJionów w I kwar 
tale roku 1926 do 107,4 miljonów w kw. IL 
.82 milj. w kw. IIJ, poczem zwiększył c;;ię 
do 90,5 milj. w kw. IV l spadł znów d0 
84,5 milj. w kw . .I w 1927 r. Odpowied­
nie cyfry dla wywozu do Wtoch w tych 
czasokresach gotowych niemieckich to­
warów były: 94,4 mili„ 76,8 miU., 58.8 
milj„ 63.3 milj„ i 62 milj. Przeciwnie. za­
równo ogólny włoski wywóz do Niemiec 
jak i WY\VÓZ gotowych wfoskich towa­
rów stale wzrastał, podnosząc się z 72.8 
,milj .. do 117,8 milj„ względnie z 7, 1 mi]j. 
do 20,5 milj. 

Przytaczajac te cyfry „Berliner Boer·­
sen Zeitung" dowodzi, że tylko Niemcy 
na serjo przyjGfY wskazania konferencji 
Renewskiej •co do wejścia na drogę ułat­
wień w handlu międzynarodowym. 

Przyznajemy naogół organowi cięż­
kiego przemystu niemieckiego słuszność, 
a nawet możemv dodać, że zalecenia kon­
ferencji genewskiej były bądź to przez 
samych Niemców inspirowane, bądź to 
nawet przez nich otwarcie forsowane. 
Wynikało to jednak bynajmniej nie z bez· 
interesownej miłości dla teorji wolnego 
handlu, a z chęci dostosowania między­
narodowego rynku do niemieckiej hyper­
produkcji przemysłowej. Produkcja ta. 
opierając się na zmodernizowanych i zna· 
,czn!e. rQ._Zszerzo!1ych w~rnnkach na naj­
dłuzeJ W'Europ1c pracuJącym robotnik!.! i 
na obfitvm kredy cie posiada zbyt wielkie 
atuty, aby przemysły pa(1stw. zwłaszcza 
Europy pofudniowei i wschodniej mogłv 
z nią przy równych niemieckich efach 
konkurować. tern bardziej, że przemystv 
tych państw powstały przeważnie oo 
wojnic ~iatowcj i przechodzą choroby 
wieku aziecięce~o skomplikowane przez 
brak kredytu. zbyt gwałtownie rozbudo­
wane ustawod<n\'St\\'a spoteczne i skutki 
niedawnych inflacyj, g-dy Niemcy zerwa­
ły z nią już blisko przed czterema Iatv. 

W tych warunkach rozbudow~ h~ndlu 
niemieckie~o byłaby możliwa tylko wte­
dy, gdyby niemiecka polityka handlowa 
wyzyskała wszystkie możliwości dla jego 
rozwoju szczeg-ólniej na tych rynkach. 
które stanowią 11at11ralne uzupełnienie nic 
mieckiego przemysłu zarówno pod wzg-lę · 
dem zaopatrywania go w surowce, a ro. 
botników w nim zatrudnionych w tanią 
ŻyWnnść, jak i pod wzglqdcm zbytu jego 
wyrobów. Takim rynkiem, jak sama po· 
ważna niemiecka J)l"asa gosnodarcza nie· 
jednokrotnie to już nrzyznata, jest prze· 
dewszystkicm dla Niemiec rynek polski 
posiadaiDcv 30 milionów konsumentów i 
wchłaniający przed wojną celną trzecią z 
rzędu ilość niemieckich t.owarów wysoce 

przytem uszlachetnionych. Ilość ta · sta­
nowiła przytem 58 proc. wszystkich nie­
mieckich towarów, idących na wschód 
Europy i byta trzykrotnie większa od ilo· 
ści tych towarów przyjmowanych przez 
Rosję. Ale wymowy cyfr tych Niemcy 
nie chcą czy też nie umieją zrozumieć i ta 
okoliczność bardzo się przyczy11Ua do -
2,95 miljardowcgo deficytu w niemieckim 
handlu zagranicznym w ciągu dziewięciu 
miesięcy roku bieżącego. 

A. R. 
---:o:---

Place w przemyśle 
włóknistym w Anglii. 
ex) Przemysł wf6knislv 'r Ang-lji jest 

p~ważnie zag-rożor.y przez oporne stano· 
wisko, jakie zajął Zwiazek robotniczy 
wobec proponowanej zniżki Dlac w tej ga 
kzi przemystu. Pracodawcv proponuj;i 
zniżkę tę, uważając płace za nazbyt wy­
górowane i dlate~o szkodliwe dla prze­
mysłu tekstylnego w Anglji. Dążenia te 
1iatrafiaj~ jednak na zdecvdowany opór 
robotników. Między dwoma przeciwllc­
mi obozami zachodzi zasadnicza różnica 
poglądów nietv lko w rzeczach techniki, 
ale takż~ w roz\vażaniu obecnego poto­
ienia robotników angielskich w zestawie 
niu z położeniem robotników w innych 
krajach. Przemysłowcy utrzymują, że 
płace w Ang-lji sn o 50 % wvższe od płac 
na kontvnencie, zaś przedstawiciele robo 
tników obalają -to twierdzenie. radząc ka 
pitalistom angielskim, abv nie chcieli ob­
niżać cen wvtwarzanych produktów na 
koszt robotników, ale droga bardziej ra -­
cjonalnej organizacji fabrvk Robotnicv 
nie przyjęli też proponowanego sądu roi­
jemczel?;o, utrzymując. że liczba bezro­
botnych znacznie wzrosła. W dniu 7-ym 
listopada byto bezrobotnych : meżczyzn 
·- 623.700: kobiet 87.000; chłopców - . 
26.900; dziewcząt - 26.300: co wraz z 
osobami chwilowo niezatrudnionemi dało 
ogólną liczbę 1.111.000 bezrobotnych. 
gdy 31 października liczba ta wynosita 
1.106.000 Wzrost bezrobocia w ciąg-u 
nierwszego tvg-odnia listopada sięga licz­
by 5.000 osób. 

"Rynek pracy w Czecho­
sJowacii. 

ex) \\'ysoka konjunkt;lra w przemv­
śle czeskoslowackim odbita sic dodatnio 
J1a svtuacji na rynku pracv. W miesiacu 
wrze.;niu r. b. liczba bezrobotnvch wyno­
siła 37.634 osób, o~iągając tern samem naj 
niższy, jak dotychczas poz!om. W tym 
samym miesią:cu r. ub. ilość hczrobotnvch 
•;,rynoslta w Czechosłowac.ii 59.634 osób. 
Najwydatniej podniósł sic stan zatrudnie­
nia w przemvśJe włókienniczym. dalej w 
przemyśle metalurgicznvm maszyno­
wym, szklanrm i konfekcyinym. Nato­
rr.iast zwi~kszyła sie ilość bezrobotnych 
w handlu. Zdaniem czynników kompe­
tentnych nie należy sie narazie spodzie­
\vać pog0rszenia syti1acji na rynku pra­
cy, gdyż fabryki mają jeszcze do wyko 
::ania dużo zamówień. 

Poszukuję 

~WÓ(0 ID~Oi l ~U[0Dii 
Oferty sub. „2. R." do administr. pisma. 

Pamiętafcie o inwalidach 
wojennych! 

~yne~ l~oiowo -m~nn~ w łmlit 
ZBOŻE. 

ex) Na ł6c1zkim rynku zbożowym t).-' · 
'dzień ostatni przeszedł pod znakiem I:a~·­
clzo słabego ,ruchu. Zapotrzebowanie m1r 
1:ów tutejszych było w dalszvm cl1~·-. 1 
niewielkie. jakkolwiek przypuszczano. ;~..: 
zbliżające s!ę święta spowotlnfa Z\\ ię' :•::::e 
11k si~ popvtu. Zaznaczyć jcdvn!e i l ' -­
żv, iż. zwiększyła sic; znacznie poó~: ~ Ll :J­
ża, jest to zupełnie zrozumiale z te ' ;'> 
wzgkdu. i:': producenci wicksi. inlrnh .'. i 
<.:lllopi, celem zdobycia notrzchn.' .i 11 a 
f\victa i:;·otówki, starają się ohecl!ic ~ f".·le 
dać czc;~ć swvch zapasów. Ccnv na pn­
szczególnc gatimki zboża 11a tutejszyr: 
rynku pozosfoły zupełnie bez zmium: 
\Vcdtug przew:d:s;war't hurtowników już 
w roku bieżącym tendencja na żyto bl!­
'dzie sta!a i jeżeli nawet cenv ulegną jc.l­
kiejkolwiek zmianie, to wahania bedą mi­
nimalne. Najprawdopodobnici jedna]· ju~· 
na pocz:i_tku stvcznia przyszłego roh1 ce 
ilY zboża zaczną siG kształtować no<l zna 
kiem tendencjl mocniejszej i przypuszcza! 
nie ceny pójda. w górę. W ciągu ostatnie­
go hrg-odnia cenv na poszczególne gatun­
ki zbo7a ksztattowaty sie nastGpująco 
za 100 kir. loco stacja załadowania: żytn 
od zł. 41"5 do 42.-, pszenica od zł. 50.00 
do 51.00: jęczmicf! zwyktv od zt. 38.50 
do 3!.l.00. jęczmief. browarowv od zł. 
·10.50 do 41 OO. owies zł. 37.00. Otręby za 
1 OO kg. loco magazyny w Łodzi kształto­
\vały się nastę1mjąco: żytnie - zł. 31.00 
do 32.00, pszenne od zł. 27.50 do 28.50. 

Na innych giełdach w kraju ceny zbo· 
ża zasadniczo nie uległy również powa~'.· 
niejszvm wahaniom. Prvwatnc tranzak· 
cje zbożowe np. na giełdzie warszaw· 
skiej zawierano naogót przv nastroju bar 
dzo spokojnyn!. Chęć do kupna w stosun· 
lm do podaży była niewielka. tak iż ceny 
l(sztaltowaly się naogól słabo. Równic7. 
i w Poznaniu ogólne usposobienie na gicf 
dzie zbożowej było naogót stabe. a co nai 
ważniejsza, brak gotówki utrudniał zna­
komicie obroty. Zupełnie to samo da się 
powiedzieć o pozostałych giełdach w 
kraju jak w Lublinie, Krakowie. LwO·· 
wie i t. d. Celem zorjeqtowania się, jak 
kształtowały się ceny na t\JSzczeg-ólnych 
v.iełdach w kraju oodajemy następując:;. 
tablicę: 

-a 
·i:: od 1:1 'C " • „ „ „ 'N .... ·;; .„ >i '"Cl ..., ..., .,, ..., t:I 
= :I t:I :I 

„ „ „ „ „ 'tli ... 'Ol) 'Ol) 'Ol) 

t-
o 

Żyto 
Ln '° (I\ -

Waruawa 39.40 39.10 38.50 39.00 39.00 
Po•nań 39.50 39.00 39.00 39.00 
Lwów . 39.00 39.00 39.00 39.00 
Lublin 40.00 40.00 40.00 41.00 

Pszenica 
Warszawa 50.50 • 52.00 St.OO 49.75 49.75 
Poznań 47.50 47.00 46.75 46.75 
Lwów 49.00 49.00 49.00 49.00 
Lublin 51.00 51.00 51.00 49.50 -.-
J~czmłen 

Waruawa -.- 43.00 42.75 42.75 
Po1nań 40.50 40.00 40.50 40.50 
Lwów 34.00 40.00 -,- -.-
Lublin 36.50 36.50 36.50 36.00 -.-

Owies 
Warna wa 36.00 37.50 3625 37.50 37.50 
Po:i:nad 33.50 33.50 33.25 33.25 
Lwów 33.00 33,00 33.00 
Lublin 37.00 37.00 37.00 35.50 -.-

MAKA. 
Na rynku mącznym w aalszvm cią~11 

panuje kompletna dezorjentacja. Ruch 
jest nadal ogromnie slabv. Jakkolwiek 
przedstawiciele młynów zakończyli j117 
rokowania z czynnikami rzadowcmi '" 
sprawie pozwolenia wywozu otrab z kra· 
ju , wzamian za obniżenie cen mąki ży. 
tniej, dotychczas jeszcze zniżki cen mąki 
11ie notowano. Jak zaznaczv!iśmv wvżci 
ruch na rynku mącznym jest bardzo sta· 
by. Zapotrzebowanie klienteli bvło :ni-
11imalne, jakko!,vit:>k przypuszczano ogól­
nie, że ze wzgledn na zbliżające się świi; 
ta, ruch znacznie się wzmoże. przewid.>-­
wania te jak dotychczas zawiodtv całko­
wicie. 

Ceny za 100 kg-. orjentacyjnc ksztal· 
Tc\vały ~ię na rynku macznvm następu­
jąco za 1 OO kg. loco magazynv w Łodzi · 
mąka żytnia 65 proc. zł. 60.00. mąka 
pszenna I-go gat. zł. 74.00. AdhaJ. 
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Ankieta o reformie uitemn 1o~afkowe10: 
Zamieszczamy z.kolei uwagi p. Anto­

nieg.v Wieniawskiego, prezesa Banku 
Ha;ndlowego w \\'a.rszawie. P. prezes 
Wieniawski rozważa tu sprawę podat­
ku obrotowego. 

PODATEK OD OBROTU. 
ex) Obowiązująca obecnie ustawa o 

J'Odatku orzemysłowym za obrót w insty 
1ucjach kredvtu krótkoterminowego, sta­
nowiąca podstawę wymiaru tego podat­
ku. uważa: 1) sumę pobranych i należ. 
nvch procentów, prow izji, komisowego, 
tudzież innych tym podobnych wynagro-

'dzeń za świa'dczenia, oraz 2) zysk brutto 
z operacji obcemi walutami. dewizami, 
czek:u11i zag-r a!licznemi. tudzież wszela­
kiego rodzajn papierami wartościowcm1. 

. W pierwszej grupie więc podatkowi 
podlegają mię<lzv innemi wpływy na 
rzecz hanku z tytułu procentów od udzie 
Ionvch przez bank kredytów. bez potrą­
cenia procentów wypłaconych za kredy­
ty przezeń uzyskane. Skutek tego posta­
nowienia je5t taki. że w miarę jak maleje 
rozpiętość procentów otrzymywanych 
i płaconych przez bank. wzrasta obcią­
żenie banku podatkiem przemysłowYm. 

Przvklad : ~topa % suma % 
a) Przy sumie 1.000 - oper. czynna: 12 proc. - 120 = suma podatku 3.30 

over. bierna: 8 proc. -- 80 

zysk brutto 40 % obciąż pod. 8.25 
b) Przy sumie 1.000 - oper. czynna: l O proc. - 100 = suma podatku 2.75 

oper. bierna: 8 proc - 80 
/ 

j .. zysk brutto 20 - % obciąż pod. 13.75 

Nat11ral11ym skutkiem takiego stanu 
rzeczy mus! bvć utrzy my wanie przez 
bank stopy procenawe.i na dostatecznie 
\vysokim poziomie, by nie dopuścić do ta­
kicir,o zacieśnienia nożyc proc. otrzymy­
wanych i płaconvch, któreby operac~e 
kredvtowe uczyniło nierentownemi. Na­
leży bowiem uwzglednić, że % obciaże­
nia został obliczony. od zvsku brutto, z 
:.;:tórcgo bank musi opłacić jeszcze ko­
sztv handlowe i t. d. 

To też obowiązujący system pobiera­
nia tego podatku przeszkadza obniżeniu 
się stopy procentowe.i. Przemawiatobv to 
więc za zmianą w kierunku zastąpienia 
·,vplvwów procentów jako podstawy wy­
miaru podatku przemysłowego przez 
zysk brutto z procentów. 

Ponieważ jednak zarówno w omawia­
uvm wypadku. jak przy innvch opera­
cjach podatek nrzemysłowv obcinża 
wpływv wzdędnic zysk brufto. czvli jest 
podatkiem przvchodowvm. nie n.ś clocho 
dowym, zachodzi iwtanie, czybv nie bv­
ło Wflrnzane: podatek przemvstowy vt­
~tąpić podatldcm dochodowvm we: 
w_szystkich instvtucjach bankowvch, któ­
re prowac!:>:ą prawidłową księr;owość i 
w których dochód da się łatwo i doktad-
:iic stwierdzić. · 

Natomiast \V innvch im:tvi:ucjach, które 

takiej księgowości nic prowadza, zacho­
wać dotychcza-;owv system z ta zmianą. 
że podatek od procentów bvłbv liczony 
od zysku brutto z procentów. nie zaś od 
wpływu procentów z kredytów udzielo­
nych przez batik. 

Przez te reformę nietvlko zrobiliby· 
~my krok naprzód w kierunku wprowa­
dzenia w państwie najidealnieiszego z 
rnmktu widzenia zasad oodatkowania ~Y·· 
stemu podatkowego, ale nadto, przez od­
Wlwiednie ustosunkowanie wza.iemne ob­
ciążenia z tytnłu cperacji, podlegających 
"dctąd podatkowi przemvsłowemu, obu 
tych grup instytucyj kredvtowvch, stwo·· 
rzona zostałaby zachęta do fozpowszech 
niania bięzowo5ci, tej głównej podwali­
ny post~pu na polu reform svstemu po­
'<latkowego (nie mówiąc o innych korzy­
ściach). 

Proponowane tu stosowanie awó:::!i 
oa1niennych sposobów oodatkowania 
dla tej samej kategorji pfatników nie jest 
rzec7.a nową w naszej praktvce skarbo­
wej. Miało ono miej~ce już w okresie wa­
loryzowania podatków. kiedv to ten sam 
'vzdąd, prowadzenia, lub nieorowadzc­
nia prawidłowe! księ:zowości. dccvctował 
o możności oparcia obliczeń podatku na 
odmiennych zasadach. 

-:o:._ 

Walka z napływem manufaktury zagranicz~er 
Przemysł łódzki wyrabiaf będzie nowe gatunki . towarów. 

ex) Szer~ ~;eJkich prz.eds iębliorstw 
nzcmysht \\'\ókicnn.'.lczego podjE_>!o przy­
g-otowania do sezonu w1osennego. Przede­
wszvstkicm dotyczy to zakładów I. K. Po-­
znai1sk:·e1;0, który wypn5cić ma n:.ebawem 
ila rvnck nowv gatunek materjału znane-
1w na rynku 16.dzkim pod popularn::\ nazw•\ 
.. Liberty", która d'oskonale zastąpi spro­
wadzane do,tychczas materja1ły a:ng~elskile. 
\V ten sposób b:lirdzo poważne sumy po­
;.; ostaną w 1-: raju, ~dvż do tej p01ry „Liber­
ty" sprow;idzano z Ani:: lji w b. poważnych 
1idciach. Zaznaczvć należy, że nowe ga­
tlinki materiałów, ~ak tc fabryki lódzki1e za­
n;~crzai'ł wvpu~c:·6 na nadch?<lzący sezo;1. 
WV\Vctalv już J)O\vażne zan111tere~owame 
w~ród lnipców hurtowników n'.:etylko tódz; 
k:ch, ale i zami1cjscowych, w pierwszym 
::aś rzedzie - kupiiectwa poznański,ego. 
Poza tcm ki'lka większych fabryk w~ók1ie1; 
r:·czych wprowadza na nadicbodizący se-

zon aż cztery nowe gatunki towa1rów ba­
wełn·~anych, które rynek polski jako no· 
wość pożądaną bardzo ożywią. Z dlrugicj 
~ltirony id~c za wvm:iganiam~ mody wspót 
czesnej fabryki lód;zkiie wypusvcza!ą sze­
reg nowo~c.: w dziale materjaiów suknił{}­
wych oraz kretonów. Po r.<rz pi1envszy 
wvstąp! równI1eż przemysł wlókilenru~zy 
z doskonalemi ga:tunkami pQ1Peli1n, który·ch 
'dotąd bardzo dużo sprowaidlzaoo z zagra-
1;iicy, a częściowo nawe przcmyca1ąc je 
drogą na Gdańsk. 

Zazna~zyć należy, że no,-v~c gatunki to· 
\varów, które P•!"ocLuko'\'aĆ mzpoczyna 
Iódizk:. przrmyst włók:1e·nn1;czy, znajdą zbyt 
nl-etylko na rynku wewnętrz:nym, ale E SPD 

azkwane jest zawarci;e pQ1Wai1nie1szy.;h 
tranzakcyj temi t0warami, w p;1erwszym 
zaś rzędZ'i1e dotyczy to lmrboi\:v1ru'ków ru-
nmi1sklieh. (p) 

---:o:·---
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z 'Wydziału Handlowego Sądu Okrągowego w Łodzi. 
-:o:·--

zatmior~zenie ukła~u uoa~ło~li lirmu "Blektmot" ··A. ~z[zeka1za. 
ex) W dnil-n w.cz.Ołl"ajszym Sąd Okręgo­

wy w Łodzi w Wydlz:ilale tlaindilowym roz­
po21nawa.t pod p1rzewod11ictwem sędzl·eg~ 
okręgo\vego Zajk01wiskli1ego v:r a~ystlencJt 
sedzi.ów handlowych K01ra1Ia lll Maurycegl~ 
S~1·chsa sz.ereg spraw, a mDędzy imem1 
~prawę upadłości filrmY Z::l'kłady ElektJt":)­
teczni'cz11ie ,Elektrop:oł" Abram S'lczekacz 
w vrzedm'oc!·e zanyiiierd!z1enrlla. uk'.adlu p~­
jednawczcgo. W drnlll 1 gru<lrua upadfa f.r 
ma zawa1Tfa z wile·rzyc:ilelamr uklaid n1a wa­
runka·ch następujących, a mi~morwicre z~o: 
dZi'.lła się spfac.i.ć naJ.eżnosd w wysokosc1 
30 proc. w trzech rafach: 1 rart:a 10 pm,:. 
po trzech mi:esi~ąc~ch od ~aity UJ?raW01:1oc­
ll1aenna s:ię decyzji sądowei zaitwincirdizaJąo;-;1 
układ, druga rata 1 O pro~. po up!y:v'iie 6-1u 
.mi1es1i.ęcy, a 3 w upłyW11e 12 In111Csaięcv od 

'da.ty uprnwomocn6:e11J:a sd'ę ukfadu. Zel>ra­
n: wilerzvdele zgod~n[\il si'ę w wymaganej 
prawem większości na ·warunki układu 
zapropoinorwa1ne pr210z pel'I1omocndika upad­
iej fiirmy. 

Sąd mając n:a uwadze, że wszyscy pra 
w·I1e wj'erzyciele wypow!edJz;el\ s!ę za u­
ldad.em na warunkach zapropooowanych 
przez upad1łego, że w sprawile ndie ·widać · 
złej woli Szczekacza, co rówruież stwier­
dza sędzha komisarrz i syndyk, że zatem 
układ nadaje S·ię do zatwilerd1zen~la, posta­
nowti:t: układ z.aw.airty pom~<ędzy upacUym 
~ wilerzvcilelamii na zehrainuu w dniu 1 gru­
d 111ia 1927 roku na warunkach wymi'etlli10-
uych w proitokule tegoż zebrania pO!f:W1i1e·r­
dzlć i uznać ndiewyptacalność Abrama 
~·zczekaicza z..a usprnwliedHiw~oną. 

W zeszłym tygo"dniiu na jeaneI z sesyj 
\\iydz~crłu Handlowego byta rozpo:wawa­
ra sprawa upadto~ci I.eona Leszczyńsk~~­
go w przed.rn !!oc:he przedtnże11JDa !1listu glej· 
tlowego, wydanego upadlemu. Ponkważ 
udzlielony Leszczyf!skremu list ~lejtowy 
stradt sw::i, ważność w ostatnkh dnnach li­
s~opada, przeto pelnonocniik up3.dlego ad­
wokat Goldryng zt,ożyl podainńe o przedfa 
żen~e liistu na dal<;ze 6 m~esięcy. ponveważ 
tc"czą stę pc-rtrnktrncje co do zawarcia u-
k fadu pojednawczego i obecność upad1lego 
na wolnaśc.i jest kan!eczną. a ru'.•ema za·sac! 
do osadzen~a go w rureszciie. Na mzpra·w~i.e 
S<\d:owej wndyk upad1tofoi lł!Pl. adw. Sfo­
fon Łukasl.ewi.cz 'lliie opono'Wfa;ł prz.rd'Wko · 
prz.edtuże·noiu Ji>SŁ:t..t gl·e.itowego. Sąd po na­
rad!z1i1.e postanowi1t przed1użyć 'Namość 1.i­
stu glejtowego na dia1Is'ze trzy tn!iesi'ące. 

-:::--

REJESTRACJA FIRM HANDLOWO· 
PRZEMYSł.OWYCH. 

Vv dn:!u 1.5 grudintla r. b. wchodzd w ży­
c::e nowa ustawa przemysfowa .. 

W myśl tej ust?.wY wszysi'kLe filrmy 
handlowe i przemys~owe mus;za zarejestro 
wać silę w Urzędz'.1e przemysłowym magi­
stratu . 

Obow:azck ten c!1ąży także na fumach, 
które już funkcjonowatły w dni:ru "\.V'ejśda 
w życie nowej ustawy. 

Od f.:ll'm starych ni·e będą pobkrnne o­
piaty rejcstiracyjne. 

TRANZYT TOWARÓW Z BUŁGAR.Jl 
DO POLSKI PRZEZ RUMUN.TĘ. 
ex) Na ostatniej międzynarodowej 

konferencji komunikacyjnei w Bukare­
szcie, która ohradowała od 20 do 26 b. 
m., podpisano umowę międzv Buf ~arją. 
Polską i Rumunją, wprowadzającą bezpo 
~re~nia_ pośpieszną komunikację towaro­
':1.··ą z Bułgarji do Polski przez Rumunje. 
Dro:za prowadzi z V/arnv przez Dobrud­
żę i Bukareszt do Warszawv. Otwarcie 
linii r.astapić ma 15 maja 1928 r. 

Z OIELDY ŁÓDZKIEJ. 
Na wczorajszem zebraniu giełdy lódz• 

kiei zawarto następujące tranzakcje: 
Dr,lary 8.585 · 
Tendencja moc111~ejs-za. 
W poszuk\wan6u 4 i pót oraiz 5-proc. 

Jis!v zastawne m. Łcdrzi zlcitowe. w za­
ofiarowaniu 8-prac. lil~ty za~taw111e m. 
l'.udzi. fah) 

DOLAR W ŁODZI. 
Na wczorajszym rynku prywatnym 

w Lodzi w 2odzinacb wieczorowych dolar 
kształtował sie Po kursie 8.90 w żądaniu 
i 8.88 w płaceniu. 

Tendencja utrzymana. Obroty nie­
wielkie. 

GIEŁDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, 12 grudnila (Pat.) 

Notowania oficialne. 
Gotówka: 

Dolarv 8.88 - 8.90 - 8.86 
Czeki: 

Londvn 4~.5.3 i pól 
N. York 8.90 
Parv:ż 35.11 i pć' 
Praga 26.41 i µóf 
Szwajcarja 172.20 
\Vi·edeń l'.?!i.70 
\Vtochy•48.43 

PAPI'fRY PAiqSTWOWf: I LISTY 
ZASTAWNE. 

Dolarówka 64.25, 64.- „ , 
Pożvczka dolarowa 82.50 
10-proi:. pożyczka ko1·ejowa 102.50, 

t03.25 
5-proc. pożyczka konwe:rsyjna 66.50 
5-proc. pożyczka konwersyjna kolejo-

wa 61.-
8-proc. Wsty ra-st. B-ku Gosp.rKr. 93.--' 

93.- ' 
8-proc. 1i1s'fy zastarwine Bankiu Rdlnego 

93.-
8-piroc. msty Za!SflaWne z.iemskiJe zt. 

82.-
4 i pół proc. L!lscy Z1a1staw1ne ztltems.ki,e 

zt. 58.-, 58.50 
4-proc. listy zastawne z:fomskfile zł. 

52.50 
8-proc. Hsty zastawne m. Warrszawy 

zł. 80.50 
5-proc. li'Sty zia:sitawne m. Warszawy 

zt 65.-
8-proc. Ns.ty zasitawne m. KaH·sza 73.50 
10-proc. listy wsitawne m. Siiedlec 

~.1.--

AKCJE 

Not<>wano w zlotyclt. 
Bank tfandlJowy !23.- :_, 
Bank Zarobkowy 90.50. 90.-,, 

Nr. 341, 

Bank Polsk: 155.-, 154.75 
IOjewski 80.-
Chodorów 17S.-
Węgi.el 110.-, 109.75 
Lilpop 39.50, 39.25 
Norl>t:n 203.-
Pocisk 2.75 
Starachow!ce 68.-, 67.­
Żyra.rdów 17.75 
Spirytus 36.50 
Cukier 8Ui0, 82.­
fitzner 8.60 
Modrzejów 9.10 
Ostrnw3eck!ie 87.75 
Rudzki 53.75 
Zaw1~e1 c~e 35.­
Borkowski 3.85, 3.90 

Małpy nie wystarczają 
Woronowowi. · 

Doświadczenia z gruczołami 
trupów. 

w) Hodowla na wielką skale małp na 
Riwierze przez słvnnego „odmładzacza' 
doktora Woronowa, nie może .iednak. ja\ 
się okazuje, wvstarczyć zapotrzebowa. 
niom w tym kierunku. Zbyt wielu lud4 
tentuje nadzieja odzyskania utracon4 

. młodości, aby biedne szympansv. przen­
sione z pustyń afrv kai1skich, gdzie ginę 
tysiącami z powodu nadmiernej suszy, l'J 
J<iwierę, gdzie mają i ciepły klimat i w 

. dy poddostatkiem, mogły nastarczyć ni 
nasyconym apetytom ludzkim. Najno . 
szym eksperymentem doktora Worono:. 
wa ma być, jak sam ogłasza w oismac~ 
irancusk!ch, uciekanie się do pomoc 
gruczołów, wyjętych z człowieka bezp(lo 
~rednio po ie~o ~mierci, jako że. zdanie!! 
przedsięhiorczev.o doktora. potrzebne dll 
celów odmładzania narządy zachow 
wać mają przez sześć godzin ieszcze !li 
:!gonie człowieka pelna żywotność. Mł 
inczko, a gotowiśmy doczekać sie całego 
handlowo zon.;anizowanego przemvsht 
zaopatrującego instytuty odmładzania 1 
potrzebne do tego gruczoły, wyjęte z tru 
pów ludzkich. 

Miejski Kinematograf 
OŚWIATOWY. 

Od wtorku dn. 1J Qradnla 1927 r. 'Dla dorosłyci 
dramat w 12 e.ktach "DEKABRYŚCI" ISpbkow 
w carskiej RosJi) Nad proQram: „MOR.OWA. P 
SADA", komedia w 11 akt. Dla młodzi.ty; t. Obr 
morskiego wybrzeża, 2 Kutałtowanio się wybndai 
3. SkałT na morzu. 4. Jezioro ldne i jego młCUo 
hdcy. 5. W górskim lesie, 6. Nocna wy•l!czk~ 11 
góry. 7. Na szczycie olbrzyma g6r. 8. Plagi kra1d 
kultnry, 9• Niebezpieuna wyprawa, 10. Ddd 
młesakaiioy m<>rza, 11. Życie w morn. 12 Polh 

krabów. 

KACII< HUMORYSTYCZNY. 
Z NAUK !!\ORALNYCH. 

Wystrzegaj się popełnienia morderstwa. P;o­
wa;dzi ono do kradzieży, a stąd krok tylko jed,.... 
'do kłamstwa. 

DUCHY. 
Po.dozas swego pobytu na Śląsku "dowled-.:ial 

się Pryderyk Wielki o pewnym pastorze, któtY 
potrafi WY'WO!ywać duchy. Zaciekawiony tym 
taktem. karzat se>bie sprowadzdć spirytystę. 

- Słyszałem, że umiesz wywołY11Vać ducliY, h~? 
- Tak jest, wasza królewska mść. Umiem 

' - No i co? 
- Nic. Nie przychodzą. 

ZREZYONOWANY. . 
Kau-ol Róssler i Roda Roda napisali przed woj· 

n:i wspótnde sztukę teatralną, którt:i c. k. ceczura 
austrjaclca nie chciała puścić. Obydwaj autom 
uzyska<li audiencję u ówczesnego mini'stra slJ'ł'aW': 
wew.n.. aby zaprotestoW2.ć przedw dec~f. cen 
zmy. Mdini!Ster przyjął ich barozo uprzejmie, ale 
ośw:Tadczyt sta!llowczo: „Dopóki Austrja 1stn!e!e. 
sztuka me będzie lll'igdzie wystawiooa" Roda Ro· 
da westchnął, spojrza~ na Rosslera i rzekł: „Nie· 
ma co, Karolu! Trzeba będzie paczekać te ldlk~ 
tygodni,!" 

Nr. kw. 86?. Fz!r!~ ~ienca. ~ ~ób 
ś. p. ks. Malinowskiego na „RatuJCle d~1e· 
ci" 50 zł. składają Aleksandrostwo Kwiat· 
kowscy. 

Kw. Nr. 860. Z powoau niemoznośd 
zaproszenia wszystkich kolegów i współ 
pracowników ze swego wydzi~lu na ur.o: 
czystość jubileuszową z okazJI 15-letm~. 
pracy w Elektrowni Łódzkiej, :Edwar : 
Srebrzyński składa zf. 100 - na Obroaę 
Przeciwgazową. , - . 
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ZABAWKI w wielldm 
wyborze 

oraz wszelką GALANT JĘ 
po cenach konkurencyjnych 
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•rMliilllt.łlQ!i1·!1*Dl*ll4i14EWll!ifhfł#&mllD· ~„~·-nlG!iiiił ... !I*"!!!· llllMB!IQiii!ZlN4&411111111Bi\1•1E••••Bil•1t--11ma11111&11e111a11111•11eamem•••11•111Błmi:! m ' 

}~.fm1111m11ama maral 
•• 

fi 

• • „ 
; „~ = 

LAC 
wagą wozową, biurem!l tele­

fonem oraz .stajnią 
nt. szopą natychmiast lub później do wyna­
jęcia. Wiadomość: Zakątna 83. tel. 48-64. 

O KA Z J A! 
y ul. Ogrodowej nr. 26, w podwórzu II-gie 
tro u A. Przybycina można dostać OBRAZY, 
EJODRUKI i r~czno-malowa11e oraz Ius­
na dogodnych warunkach, a mianowicie: 

J"aB w cenie zł. 40 :za wkładem zł. 6, ratami 
oqniowemi po 3 zł., od zł. 100 za wkładem 
10, ratami tygodniowemi po 4 zł., lustra w 
ie od zł. 85 - zł. 110, za wkładem zł. 10 

tarni po zł. 5 tygodniowo. Można dostać w 
ach od zł. 15 do zł. 600. Oprawa portretów. 
ecamy się Szanownej Klijenteli. 

Laborstorjum 

~ra A. MIELESZKI 

Potrzebny 

maszynista 
-
- na maszynę płaską -
Oferty naletv akładać osobiście w re­
dakcji „Kurjera ł..Od1klego" d1iś dn. 13 

grudnia r. b. w g. 12-2 po poł. 

Potrzebny 

maszynista 
na maszynę rotacyjną. 
Oferty naletv składać O!obiście w re­
dakcji .Kurjera ł.ódakieao• d1iś dn. 13 

grudnia r. b. w goda.12-2-ef po poł. 

• Obw· szczenie. 
Maitistrat m. Łodzi podaje niniejszcm 

do wiadomości, je'imienne listy płatników 
państwowego podatku od dochodu na 
rok 1927. nadesłane nrze!< I. II, III . IV. 
Vl, VII. VIII. IX. X. XI i XII llrząd Skar 
bowy w lodsi wvtotr.ne s~ do publicz­
nego wglądu w biurze Wydsialu Podat­
kowego (Pl. Wolności nr 2, pokój nr.12) 
w myśl art. 66 ustawy o podatku docho• 
dowym - na przeciąg 4 tygodni od dnia 
Dłniai ne!lo obwiesscaenia. 

Powy.tsze litfy mo!tą 01oby zalntere• 
sowane w wymłenlonvm w wyłaj biurze 
pnal!lądać codziennie w godzlnuh od 9 
rano do ta w poł•dnie. 

Łódź. dnia ~rudnia 1927 r. 
MAGISTRAT m. Łodzi. 

Prnydent: (-) B. Ziemłęcld. 
Praewodniczącv Wvd1iału Podatkowego: 

. (-) L. S:uk. 

Ma~iJtrat m. Juuyna 
mme1szem ogłasza, że przy~tę­
puje do parcelacji terenów leś­
nych w PODDĘBINIE na miasto 

las. 
Reflektanci na parcele winni się 
zgłaszać w Magistracie m. Tu­
s:iyna w termini~ do dn. 15 sty­
cznia r. b. wa wtorki, czwartki 
i soboty każdego tygodnia od 
godz. 12- 15. 
Burmistrz m. Tuszyna: 

J. DOMOWICZ. 

MaolstPat m. Joszuna 
ogłasza konkurs na pomiary te­
renów leśnych w PODDĘBINIE 
o powierzchni około 120 ha. 
Zainteresowani miernicy lub biu­
ra, winni zło:i:yć oferty w Magi­
stracie Tuszyna do dnia 24-!!!o 

l
AKŁAD TAPICERSKI 

N. Dunkielman 
20 Zawadzka 20 

Dr. med. 

• Markowicz 
Przyjmuje Piotrkow3ka 124, 

tel. 66-35 
od 3-7; w niedz. i święta 11-4. 

Choroby skóry i włosów. 
Leczenie defektów cery, masaże, 

elektroterapja. 

Zawiadamiam Sz:. Klijentelę 
że w dniu 7 b. m. 

otworzyłem 1klep obmvla 
pny nL Andrzeit 14. telef on 67-56 

lu~wik 1D[lJńi~i 
polecam wytworne f as o ny 
w solidnym wykonaniu podług 
- modeli wars:i:awskich. 

Siwym włosom 
przywraca pod lfwarancją 

pierwotny kolor 
aptekan:a J. Gadebuscha 
AXELA - ORIZAL!NA, 
butelka 4.- Zł. Axela­
Regenuator w?oiów ga­

tunek izłab1:y butelka Zł. 3.-. Do na­
bycia w ł..od1l w na1tępuj~cych apt~kach 
i Skł~dach aptecznych: 

M. Bartoszewski 
A. Dletel 
S. Dryl 
M. Jasinowskl 
E. Krause 
K. Keilkh 
J. Epsztein 
M. Włodarek 
M. Galicki 

Piotrkowska 95 
Piotrkowska 157 
Pomorska l1 
Aleja 1-!lo Maja 36 
Główna 69 
Główna 32 
Rzgowska 5 
Rz\101nka 7 
Pomorska 101 
Narutowieca 35 

Piotrkowska 12~ 
W. Grunwald 
St. Malaws~ł 
B. Pile '- Pl. Revmonta 5/6 

(Górny Ry,nek) 
Wł. Radzikowski Aleksandrowska 56 
Rechtman Piottkowslta 207 
St. Romanowalti Piotrkowska 259 
G· Ro1entre!er Kon!Łantynowska 54 
M. Rz:ewski Andrzeja 2 
St. Winawer Z~ierska 1 
J. Lipltiski Piotrkowska 50 
H. H11rmalin Piotrkow11ra 11 
J. Auerbach, Zgierz: 
J. Sikonkl Rokicińska 6 
Cz:. Miklasnwski Przędzalniana 93 
A. Link Ro!dclńslca 53. 

1r!~!~y L O KA L 
ul. Piotrkowska Nr. 154. 

lłzy moczu, kału, plwociny, krwi etc. 
oraz badania histopatologiczne. 

grudnia r. b. 
Burmistrz m. Tuszyna: 

J. DOMOWICZ. 
handlowy 

parterowy w centrum miasta na­
-------~------- tychmiast dq oddania. Wiadomość 

Oo ~lHD. Pn~litlDO~[i I :~::~~~ ~~;::::a: 
na zł. 3.50. Cena zł. 3.50. 

Prawdziwym przyjacielem radjoamatorów jest 

!~ra~nik ~la ra~ioamatorów 
Ksiażka ta, objętości 300 str., ·150 ilustracji, 
llyskała na wystawie radiowej w Krakowie 
Bst pochwalny. - Do nabycia w każdej 
bięgarni oru; w Łódzkim Oddziele Agencji 

Wschodniej, Zachodnia 72. 
Telefony 23-51 i 21-50. 

Cena zł. 3.60. Cena zł. 3.50. 

W t>n:efeźdi:ia a Francji zatrzymu­
je się w ŁODZI znana 

chiromantka, 
która odgaduje z ócz. rl\k i 1 kabały, 
Odgaduje & fotoi:rafji chau:kter. uspoao• 
bienlc oras imiona znajomych i niesna­
jomych osób hlijentów swoich. Prouę o 
przybycie dla przakonar:iia się Godz 
puyjęć od 11-1 i od 2-9 wiecr. ulica, 
6-!to SIERPNIA 14, prawa strona I w, Ip, 
Władam językami polakim, francuakiiia ł 

niemieckim. 

Majster 
do krosien takardowych, %dolny 

lh I n n n o n' [ l o [ h ~I ~Dr~. (l ~y~h~~~f:~~:opr~~t~~~, d;~:c~ ~ li p p li POSZUKIWANY. ZRłmnc się -
w._ • 1 h · d b Juljusza 37. 
"'li:! na św1ę a, podcsoc y ie va ne, • 

łl!alane i filedacos,1karpatki. poticzoazki, I lnStl•tut de Beaute' r._: ne. r11formy, aweatry, rękawiczki. 
"."'f na śwli:ta bardzo przystępne, lak Szkolna 12.. 
~et przyjmuje pończochy do repara\'f i, Anna Rydel, 
K • z· I k Choroby, włosów azim1erz 1e on o, skórne, wenerycz, 
l6dt. Aleja Koścluukl Nr 37. ne i moczopłciowe, 

ASZEL chrypkę, dusz 
noś~ usuwają o­

ryginalne 

„Pastylki Belgijskie" 
I marką „kogut• a la Valda, bea 
!luny. Spnedają apteki i składy 

· apteeznc. -

leczenie prom. Ro­
entgena i 1 a m p ą 

kwarcową. 
Przyjmuje od 12-

3 po poł. i od 6-9 
wie ci:. 

Ceny lecznic. 

(Diplomh de l'Uniwersite de Buute 
Paris) 

Cegielniana 19, m. 8. 
Piel~gnacfa skóry i włoaów. Spacfal­
ne maaaże twarzy i ciała. Masałe 
odtłuHc&ajqce. Usuwanie amarazcnk, 
brodawek, piegów. w~grów i innych I 
defakt6w cery. Usuwanie włosóy 
elektrolizą. Elektrot11rapla. Solux. 

I Przyjm. od 10-ej do 8•eJ wiecz. 

• -1 
utvwanvch. lamp. stołów bilardowych, 
podusuk, kołder, kap, materaoów i t. d. 
Codziennie prócz świ,t od godz. 11- 2pl). 
Zawadzka 11 wiadc>mość u do1orcy. 

~mllliimlii2!m!m~:m1B!:IB!llll~ 

·· Odmroienie.M:::k1~~~ 
"Mrozo~' leclly,goi 
ranki, :r:apobiega od­
mratanlu się końcayn. 
Sprzedają apteki i skła 
dy apł. 

, ... 

Mieszkania 
5' poko!owego 
ze w~zelkiemi wy~odami z ew. 
prawem używalności o~ródka Pa 
ul. Piotrkowskiej, równoległych 
lub poprzecznych, między ul. Św. 
Andrzeja i Radwańską nie wyżej 
II piętra poszukuje inż. Tadeusz 
Markowski. Oferty uprasza się 
nadsyłać: Piotrkowska Nr. 301. 

Drr .med. z. RAKOWSKI 
Tel. 27-81 

Specjalista chorób usz11, nosa, gardła 
i płuc , 

Konstantynowska 9. 
Puyjmula12--2 i 5-7. 

D. 49 QJ6wna 49. 

< u 
FOTELE, KĄNAPKI klubowe, mate• 

~ 
race, kozetki, krzesła i t. p. 

o 
o.. 

Na żądan~e NA RATY od zł. 5 ty„ 
godniowo. Przyjmuje się wszelkie ro- ' 
boty tapicerskie. Wykonanie punktual-

nie i solidne. 

5 rłOWOMH!JSKA 5 
Sklep frontowy 

FUTRA wszelkieito rodzaju 
w aurowym i itoło­

wym stanie, 
J. Opat~wski, Nowomiejaka 5, 

Telefon 46-08. 
Żadnef filji nie poeladam! 

Kraiarz introHo~toP 
poszukuje posady be:z: względu 

na miejscowość. 
Oferty składać poczta Ruda Pab­
ianicka skrzynka pocztowa Nr. 4. 

Pierwszorzędna pracownia 

KOŁDER 
puchowych i na wacie. 

M. Z Ł O C I S T Y 9 
Łó1łź, 6-go Sie.rp:zila nr. 34. 

Pp. Wojskowym i Urzędnikom ulgi. 

... llillll„mmBl!limmliill:lll!IBFll!2!!'lB~t•El=@HmilllllllllElll!lml„ 

Do akt. Kr. 1163, 
19l7 r. 

n ł . 
u~1oneme. 

Komornik t>rzy 
5ądzle Okrę!lowvm 
w ł.odsd BRONf­
SLA W PINGIE!.­
SKI, :zamlaszkn~v w 
ł;odi:i, przy ul. Po­
łudniowej nr. 20. na 
:usadxle art. 1010 
Ust. Post. Cyw. o­
J1łasza, ie w dniu 
20-go !!rudnia 
od godz. 10 rano w 
ł.od1i, przy ulicy. 

ZaYlszy Nr. 8 
odbędzie się 1prse 
dat p r z e z: 11-
cvtacj e ruchomo­
~cl. naleł~cych do 
Michała Kncharakie 

~o 
ł składających się 
2 dorożek, konia, 
tyta niemłóconego i 
k rloflL 

ocenionych na 
aamę zł. 810. -
:Lódit, d. 121XII-'27 r 
KOMORNIK 

B. lP"iaFł•lskł. 

Do akt. Nr. 1099-27 r 
OOŁOSlENll!. 

KomornlkpuvS°' 
dale Okręgowym w 
ł.odzl A. ł.ago­
d111bisld zamleu­
kałv w ł.odsi, pr:v 
ul. Kilińskiego 55, 
na zasad:de art. 
1010 Ust.Post.Cvw. 
ostłasza, że w duln 
22-go 1trudnia 27 r . 
od itods. 10 ra1;10 w 
todzi priv ullcy 
Piotrkowskiej 54 
odbędzie alę spru­
dat przez llcyta· 
cję ruchomości, na­
leżllcych do Samu· 
ela Lasmana i skła 
dalących 1ię .11 49 
rćtllych sitak to­
waru, ocenionych 
na snmę 8840 sł. 
lód.i, dn. 10.XII/2Tr. 
Komornik 
A. Łagodal6alll. 

Do akt Nr.2138127 
OGt.~SllEN!E 

Komornik prsy 
Sądzie Okręgow•Jm 
w ł..odziLeon Wą 
sowski. zamieu­
kałv w todzi przy 
ul, Prnjazd nr. 8, 
na zasad1ie art 
!OJO Ust. Po1t.Cvw 
osiłasza, te w dniu 
20 grudnia 192T r 
od ~odz. 10 rano w 
ł.odzl prav ulicy 
TraUjfutta Nr. 6 -
odbęd:de eię sprn­
dat prs:ez: licytację 
ruchomości nalełą­
cych do restaura 
cjf 11 Savoy• właici 
ciel Antoni Zabro· 
11ld i akładaiąe'fch 
się z wlna. bieHs­

nv re~~auracyfnaj i 
lnnvch12:ec11y.ocenio 
nych na sumę 538 
d, 
Łódź, 10-XII- 1927 r 
Komornik 

L. W ą11ow11kł. 

Dr. med. 

P. Wflpn lłi 
Oku Usta 

B. sekundariusz od­
działu ocznego pad­
stw. s1pitela śY. la 
sarsa w Krakowie 
przvjmufe POMOR­
SKA 8, tel. 57-48 od 
11-12 oprócz wtor 
ków i piątków l od 
5-7 cods. W lecz 
nicy Hna Wólce• 
{Plotrkowske 157) 

od 12.30-1.30. 

Dr. med. 

J. Wein~ern 
choroby 

wewa~trzn• 
Spec, 

płuc i •erca 
Naświetl. lam­
pą kwarcową 
od3-5 iS-9 w. 
Cegielniana 47. 

Tel. 26-20. 

ż,dajcie wsxędzia 
łótka polowe skła-

dane 
.Pal •·Patent" 
aa które gwarantu­
jemy na tuy lata. 
Stale na składzl~ 

łć•ka metalowe 
am aryk. 
stół 

" polowa -
wózki aportowe 
krzesełka dziecinne 
oraz materace WJ· 
ścielane i miękkie. 
Północna 24, 

tel. 31 ·58. 

Miód 
csysto - pszc11elny 

pod gwarancją, 1po-
tywc110 -lcc1nlczy, 

najlepsze! fakrści, 
tegoroe&ny, wy1v­
ła po cenach rakla 
mowych za pobra­
niem poczt.: 3 kg. 
10,80- zł, 5 kg.-
14.80 zł„10 kg. -28 
sł.. <!Ok~.--50 zł.wraz 
i; opłatą pocatową 

i blauankami. 
Arnold Kle1ner, 
Vodwołocz:yska. ul. 
Mickiewicza Nr. 4 

(Mało polaka), 

Or. 

'· BRAUłi Południowa 23 
Specjalista 

Chorób skór• 
n ych, wene• 
ryeznych i mo• 
czopłciow:vch. 
Lec1enie światłem 
(Lampa kwarcowa) 
Puyjmuje 9 do 11 

od 5-8 wieci:, ---Dr med. 

~RY~lłl~KJ 
powrócił 

' choroby skórne 
włosów wene• 
ryczne i moc210-

płciowe. · 
Leczenie światłem 
Lampa kwarcowaj 
promieniami Roent•, 
gena od 9-2 i od · 
4-8, 4-5 dla pań · 
oddz. poczekalnia) 
Zawadzka nr.1. 

Dr. med. 

·Sienkiewicza 3'­
Tel. 59-40. 

Cborobv !l!tOroe I 
wenervczne. 

i moczopłcio,n. 
Naświetlanie 

lampa kwarco. 
wą. 

Pnyjmuje od 5 dG 
9 popołudniu, 

G'iib.L~ Dent 

TOKDOW HA ' 
51 Główna St 

le cze n te 
plombowa':lla 1ę-

b 5w. ' 
ZĘBY sztuczna na 
podniebieniu i bu ' 
l>Odnieblenla, Ko­
rony 1łote i płaty. 
nowe. Moatki :11łot1 

Spłaty 
cz~ściowe. 
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' t WYBOROWE 

MASł.O ROŚLINNE ,, _. _______ _J 

HALLO! HALLO! 

ROZWIĄZANIE ZAGADKI KONKURSOWEJ ,.AMADAu 
~ielka ilość nad.esł~nyah roz.wią~ań nasz~j zagadki wskazuj~ na kolosal~e, zainteresO\yanie, jakie t~ zagadka wzbudzi. 

ła w szer?k1ch kołach tute1sze1 . lud~10śc1. ~testety me możemy wszyst~1ch uc:~s~n~kow obdarz~c podarunkn;n1, dlatego dziękuje. 
my ~a te1 drodze, tym wszystkim ucz'?stmkom, którzy podarunków me wygrah 1 liczymy, te mimo to pozo:scaną shłymi odbioi 
cami naszych wyrobów. Trafne rozwiązanie zagadki w brzmieniu · 

Kto żyje oSDczędnle 
I nie wydaje zbędnie 

Ten stale jada 
Masło AMADA 

nadesłało kilka tysięcy osób. Losowanie odbyło się w obecności 5-ciu zaproszonych osób_ i dało następujący wynik: 
I podoarunek (kuchnka gazowa wru z kompletem ~arnków). wrl!rała HELENA NOWINSKA. Piramowlo.u 11, 
II 11 (para bacików firmy "VIS• pg wyboru wyitrał: LUCJAN LISIECKI. Karolewska 15 • 
III (worecaek cukru 20 kg.), wygrała: MAGDALENA ZDYBIŃSKA, Andruta 12. 
IV 11 (woreuek r.,-tw1 20 hg.) wy11rał a: JANINA MATUSZEWSKA. Lutomierska 9. 
V „ (woreczek ml\ki 20 k1P wy~rał: TADEUSZ HATTOWSKl, Konetantynow1ka 79. 
VI „ (kosz świ,teczny) wygrał: EDMUND PA WJ.O'l'SKI. .MateJkl 6. 
VII 11 (kou iwl,tec:sny). wygrała: MARJA RETMANÓWNA, Zielona 23. 
VIII (kosz świąteczny), wygrał: BRONISŁAW LIPSZYC, Żerom1klego 7. 
IX • (koss świąteuny). wygr.ała: AGNIESZKA SZYMCZAK. l:llil'l.skiego 60. 
X • (kon hrillteczny), wygrała: Z, LIBERKOW A. Zgierz, ul. Gen. D,browsklego 20. 

. Podarunki .wyłej wymienione są do odebr~nia od dn. 19 b. m. w biurze naszym pn;y ul. Ko1atantynow1ki8J nr. 99, w godzinach od 9 40 tt fino. 
W say1t111m nassym odbiorcom żyuymy • We1ołych Świąt„ a do tych którzy naaza~o muła rośllnneao dotychczas feuc:se niii wypróbowali swracamy iię z p 
•hl\ by aechciell je wypróbować celem pr11kon1nia al, o nletach naszych wyroh6Y, ,.. 

Skład gł6wny w Łodzi, 
Kon•tentynow•ka N. 951, telefon 15·60 , 

"A MADA'' · 
TOW, AKC. DLA WYROBU MASł.A ROŚLINNEGO W GDA~lkU 

,. 
K 1 N o ~~~~zielni ==­

'" ·= Pracowników 
aństwowych =N = 

Od wtorku 13 grudnia do poniedziałku włącznie. 
Dramat z tycia zakull1owego podkasanej mnay pod tytułem: 

„Szansonistki" 
o cudownej treki, o csarując,-ch kob!etach, o najczystszej miłości, o naj-

1 

brntalniefs•ycb Intrygach, o salonaeh ton11cych w blaskach i najskrajniej­
uej nędzy. 

W rolach głównych, ANNI ONDRA urocn, fi~larna, ku. 
sząca, namiętna, kochliwa, ro:icharlestowana HANNI WEł 

SE, oraz: nowy HARRY LIEDTKE KAROL LAMACZ, 
Następny program: nPROROK ULICY". 

UW AGA: Mu•yka t>Owięk1zona l pod nowym kierownictwem. 

Poc•ątak w dni poWIZ. o 3.30, ostatni seans o 9.30. W soboty. niediit­
le i śwlę"ta o godz. 2.30 po poł. Na I·uy seans w dni 1>owu. oprócz sobót 
od 4 do 5, w soboty, niedaiele i śYi~ta od 2.30 do 3 30 ceny miej1c po 

Sienkiewicza 40. 

Dr. Or. med. 

R ó i a n e r leliuionowa 
Choroby skór· 
ne, weneryczne 

' moczopłciowe 
Leczenie sztucz 
nem słońcem 

górskiem. 
NARUTOWICZA 9 
(Dzielna) tel. 28·98 
Przyjmuje od 8·10 

i od 5-8. 
Dla pal'\. oddzielna 

po c z:ekalnia. 

Dr. 

przeDrowad1ił1 sie 
6 Sierpnia 1 
ró~ Piotrkowskiej) 
Akuszerja, chor 
kobiece, wen•· 
rycanc (wyłącznie 
u kobiet), porady 

dla kobiet 
cłęł•rny~b 

11,30-1.JO i 3-5. 
nledz. i śwł,ta 3-5 

Tel. 48-62. 

~1 ~U~ł~Z Or. med. 

Ceg•olni•. a 43 ~o M Mrn 
- tel. 41·32. -· 
~pecjalis!a chorób 
skórnych, wenery­
cznych i moczo· 
płciowych . Lecze­
nie sz!:, słońcem 

wyiynowem. 
Puyjmujc od go::!z: 

8-10 i 5-8 

Dr. -'6:i: f 

ul. 6 ~lerpnla 
(Bened,-kta) 16 

oboli'. skórne 
WCID07)701Sne, 
d:róg mocm. 
l llobleoe 

Od 9-U i 6-8 I 
dl• pal'\. od 5 -5 

w nied•. i 6wieta 
od 10-U . ..,,;., 

DR. MED. 

rm[~al~~i Pi~ielnJ 
okuiłsta. 

Pr.:yjmuje chorych 
w lecrnicy Leka­
u,- SpeeJallttów 
przy' ul. Piotrko-..1-. 
skiej nr. 17 (dru~!e 
podwćne) codaien 
n\c o?. g id~. 2-31/ 

Chorob,- nerak, 
pt;abersa l dr6.r 

moc•OWJ"Ch. 
Pravfmufe od 4-7 
NA WRO'f Nr. 8. 

Tel ef. 19·00. 

Dr. med. 

·-:~Gkt~~ :· [ K K [ ~ I 
H.VJOfKOY~~~~ł · Kmńskiego ~43 
~ d • 

57 
:: przy Głównc1 

..,,,ach.o n1a • 
(Cc<iielniana 19) choroby wene• 

f;hcr.oby sh6rne ryczne, skórne 
i wen'2rycz:ne. i dróg moc•o • 

14c-:;:21:cnic lampą 
kwaI"COW'\• wych puyjmujc 

od god1. 12 - 1 
PnyJmuj1i od god:r. d. d <;l/i-S. 
1-2 i 4-8 ° go z. ~ 

w nieda:. i święfa. ....,,,_,..,,.,.,.,,,.. 

11-1 
Dla p ań od 4 - 5 

SO i 30 gr. Olśnieyafąca wystawa! Urocze Girlsy! 

WM·@•&11·lliM5llllllB1••••mlPEJa&riSll&iml1B•ll!•l!!·l"•••••••••••••••""illNWWW•R•EWl!lllllll'llU™iiJE':!!•mam1aa - - ~- __ „ nc~......,,'!fME"l'łi!łeB"'sn-

I 
' 

OOlOSl"fNIA DROBNE. 
110 łO 1mJU 11 WYrll. Dla Po-
11Wł~o11ll anu I 1rot17 11 

I wrrro. N1ł!nnl1J111 01lononłe 
50 11'0łll}'. 

manista r~ty~own­
ł:' ny pray1mu1e sa­
mówlen!a na wie­
czorki publiczne ł 
pryvaine, solo ł 
w kompletach. Jazz 

band, Kalllut 
Świątkowski, Zgier­
ska 11, m. 8, tel. 
34-72. 9444 

a'aekcfe grv forte­
fi planoweL m'1fO­

dl\ pierwnorzed­
nyc'1 wauzaws1dch 
profesorów· wirtuo-

. zów ud•lela rutyno­
wana naaczyclelsa. 
W zorowv nlc:ład re­
ki, szybki rozwój 
technik!, frazowanie 
teoria I metodvka. 
WólczaO.ska L. ·253 
m. 6. 9608 

n.n.n.n. w~~~n-

R n Meble 1olld­
i"3 , f~. nej roboty 
na!tanlcf kupule się 
w firmie Przeździe­
cki, Piotrkowska L. 
108. 5JAt 

nn Kapuję i spne em. daię meble.dy 
wany, futra ora• 
maszvnv do szycia. 
Ceny konkur•ncyf­
ne. Łain!k,Gdańaka 
(Długa) 44.Tel6:?-56 
Uwaqa aa ubrania 
męskie płacę naj­
WfZSH ceny. 
UC. -]ł~-----·~.._ 

· ianina i fortepiany 
i! na!lepuych firm 
,iagranicsnyeh na 
dogodnych warun-

- lmch poleca H. 
Finstcr Zakątna 79. 
I piętro. 

9420 

Meble rótn111to ro 
Ili dsaju poleca po 
cenach najpnyałęp 
niełazvch. Zakład 
tapicerska meblo­
wy. -Piotrkow1ka 
183. 

naniC:Ch'Od}r~ 

Sprudam płanino 
w dobrym 1tanla 

ł.ódź-Zdrowie Brus• 
Krakowska 5 ~606 

Stół masywny d~­
bowy ueźbłony, 

roasuwanv łanio .t. 
160.- Słoyial'l.ska 
Nr.28 9621 

Porady i nrm. 
Zaoflaro,vane. 
a olldny dom pnyf 
Il mia kobietę inte 
ligHtną na mieu­
kanłe. Sienlliewl-' 
cn 59 I p. I Yejś­
de pr. strona. 

5899 
ftotrzebni chłopcy 
tli na praktykę śla­
tarsko-kowalską -
oraz 1łn~ca potru­
bn!I. zgłaszać się 
Cegielniana 62. • 
n~t;:;;bne :.dolne 
ł' podręczne I u­
uenice do ltrawie 
c•yzn f. „ Concordia 
Zielona 1. 9581 

• 

Poszukiwane 

lnlellgentna osoba 
pos:iukaje pondy 

do dwrj~a starszych 
d:iec! lub fedneao 
niemowlęcia. Ofer· 
!y pod .H. S" 

9613 

LokBI! i mlmkanla 

Do odnajęcia z11ras 
dva ciepłe Sil• 

che umeblowane 
pokoje, ewent. z 
kuchnią dla inteli­
gentnej chruścl­
fań1kiej nielicanel 
7odxiny.Wiadomość 
Raclwal'l.ską 43-9, 
11 p,. lciwy frenł. 
Od 9-12 i 3-7w. 
Tramwaje: 6, 9, J6 

l'fouuk11ię pokoju 
l' umeblowane)to 
pny chrseśclfań· 
sklef rod.iinle w o· 
1colicy S11d11 O\rę-
11ow••o. 
Oferty sub .Aida" 

Wstydliwa . modelka. 

11wła11dkową, poleca 
Zakład Tapicerski 
B-cl Gabał6w. Na­
wrot Nr. 8. w du­
żym wyborze oto­
many .fotele, krzesł11, 
tapcxany. kozetki. 
Uwaf!a: Cenv aniło 
ne. Za J!otówkę i 
n'!. raty. 

il how• i f'iężaro­
we do wynai•cla. 
Remonty i porady 
technicxe, telefon ' ' 
30-27, ul. Nowo-Za ' 
r:sewaka 44, 

mmR! ~~~~n~: 
ł.óika metalowa o­
tomany. ldankf'fua 
ter11cc patentowa­
ne i miękkie, krze­
sła gięte, meble ku­
~henne . biurowe. 
Murfta. bibljotckl, 
etaterki, WiPszad­
ła, białe saloniki 
W dutym wyborze 
poleca na raty Ma­
jla:syn Mebli Wł. 
Romiszewskie~o -
Piotrkowska 116 I 
p, front, tel. 2161. 

G. etrv wu:elkle~o 
ł rodzaJu -

ściśle do ­
pasowane do no~i 
kupić lw.b zamó­
wić nailetiiej - w 
\lfytwórni puuolit 
Kadyń1kiei10Nawro. 
20, tel 35-7 4 

łyn motorowy w 
okoliey Łodzi 

pny pnyetart'kn ko· 
lejowym i uo1l11 
uraz do spuedania 
Budynek może się 
nadać do inneno 
przed1l,biorstwa.­
Wladom·iść: Bank 
Powszechny l6dt, 
Sienkiewlcsa nr. 40 
od god.t. 9 do 14-ej. 

- Arty1ta, No czegoł panl nie 
wychodzi? 

- Modelka. Zaraz wyfdę proszę 
pana, ale proaz• mi napnód dać 1łowo, 
te nla będzle\pan na mniii patrzył. 

Pani enka-uuędni 
czka posnkuJe 

pokofu umeblowa­
nego przy orzv· 
zwoltej rodiinie 
chrzdcijatlsklej . -
Oferty 1ub 11 A.K" 
do lldmin. .Karie­
ra"~ 

Odstąpi' 1klep o­
raz pokói z ku­

chnil ul. Myjliw­
•ka nr. 21. 
n~i61 umeblowany 
rł balkonowy, I-s;:e 
piętro, wefkle se 
schodów do wyna­
jęeia natychmiast 
dla lcdnei osoby. 
Wi•domośc! w 11~­
minlstracił. 9620 

S··~lep c 1 pokoiem 
I kuchni, w Hn· 

tram miasta samle­
ni'I na 1 mieszka­
nie. Wiadomość w 
"Kurjerse ŁódskJm• 

9614 

no~zuk.ję Jasnego 
lil ałoneczneito po· 
?<0f11 na pa.-terze 
lub I pięlrn, z u­
mebl. lub be.. na 
uworobokn Piołr­
kowsldei, Andneja, 
Kościaszkł i Roz­
wadowsklei „}bo w 
pobllt.u. Pl0Mto11r-
1lra 111. m. 22. 
eJt:lep w dobr„m 
~ panfccf„ do wy­
najęcia, Wiadomość 
Rzgowska Nr. SQ-
A. Grund, o\ilcn 
fronłow,-. 9610 

Matrvmon!nlne. 
cnmsv, iZ:;r~~ 
wyjść ZBMl\ł lub lię 
ołenić7 Udaj się z 
całem zaufaniemdo 
Międzynarodowe:fo 
Biura Pośrednictwa 
Małtel'l.stw "Matry· 
moninm" w War· 
szawie, ul. Jasna 
Nr. 13. - - Na 
katde listowne x~ło 
szenie natychmlut 
wysyła sit kilka­
dziesiąt sŁosown. 
ofert, s1cugółowe 
informaefe i foto­
Jlrafje 01ób. prag· 
nl\cych wyjść za. 
mili lub się ożenić. 
Warunki przystęp· 
nc. Wybór ('l\br:sy­
mi, 

n a ł u 
mntasd do !I~::; 
zbyteczny. Załatwia 
my idecenla w są· 
dach - ministerst­
wach, instytucjach 
państwowych, han· 
dlowo - puemyałri­
wrch. - Parcelacja, 
sprudat majątków, 
potyczki hlootecz:­
ne. - WindvkacJa 
wek11ł, należności. 
Spółd&!elnia „Sto­
łeczny Dom Zleceń" 
Warnawa, Nowv­
$wtat 42. 5645 
nkus';erkaPłpi~ 
r.l kowa puyjmufe 
zamówienia i ~asa­
ie Piotrkowska 132 

ftk111nrlta A. Drsy 
ti ma?owa. Drl!:,-jmtt 
je zamówienia i 
udziela porad. nl. 
Piotrkowska L 221. 

8464 

Oddam chłopca ni; 
chrzczonefto na 

właaność. Zawadz­
ka 38, u pani Renez:. 

952'ł 

RH lUU~łHfę ~l: 
powlednieiese oo­
daran ltl gwiasdko­
w• Crene-de·chlna 
aksamit, ryp1y, po· 
peliny, flanele bla· 
ły towar. kam~arny 
na mę1kie ubrania. 
Poleca Leon Ruba­
szkin, K.ili1'1.skle[1o •4 

Ubiory męskie, dam­
skie, obawie, 

swetry na wypłat, 
Piotrkowska 37, III 
weiicle, I uietro . 

Ha wypłatę! Najod­
poYlednlejsze po 

darunki gwlasdko­
we: obru1y. chod· 
nilr:i, portjery, wa­
towe, pikowe I plu­
szowe kołdry, wv­
zymacald. narzutll:i 
na koutll:I poleca 
Leon Rubaszkin, 
Kilińskiego H. 

notrzeba 2000 zł. 
Ir. na I-szy-bumar 
hipoteki. Warunki 
nnJlepne. Br:sezlń­
aka 114. H. Badziak 

Zakład tapicerski. 
posiada gotowe 

otomany, lciżanlli, 
kn:esła wyścieł&ne 
solldnef roboty, ta 
nio I n!l do~odnych 
warunkach. prz-i· 
mufe 'łlszellde ob­
sblnnki i reperac­
i• - Przndziecki, 
Plotrltowska 108. 
Concesję na han­
H del win i wódek, 
pos1ultuję. Lokal'n 
pewnlony, nfle'.:­
tanci zgłos11<2' się na 
ul. R'lkiclńalcą 67. 
m. 4. 9412 

lam!DiHD! ~OkOlllR~t" 
Jankiel Troksbe!1!­

gier, Zgleraka 53, 
sgublł karłt odro­
c.renia. Yydaną w 
Grójcu. 9535 

M Rzefnerowi C•­
t•f, f.! 1tlelni1ma 75 
skradziono portfel, 
w którym znejdo· 
wały 1i41 1 wełule 
po 100 zł.: 1) WV· 
1tawiony pnez Ch. 
Korkeaa we I. wo­
wie ul. Leitionów'H 
na deceni<! M. T1-
ncnbanma. płalnv 
20/XH 1927 r. 21 
wystawlonv pr::e:s 
Marcnla Szyr•ach · 
nie w Złoc:r.awie na 
alecenlo E1tery .Mar 
kowlcs, płatny 21 
1trudnia 1 'il27 rvlru. 
We!·alc powy4nc 
uniewatniam. 
l.\łłeci:y•ławowi 
l'I Tomczakowi, 111. 
Pomorak:t Nr. 61. 
zaginęła ksll\teczka 
wojskowa, wydana 
przez: P.K.U. Skier· 
niewice, 9605 
r.;;;;'aoniii1c1d -
U zgubił legityma­
cję zapomogową -
Nr. 1046 5 dde!ni­
cy D. - wydan, w 
ł.odsł. 9W4 

Sk~ó'ii;;°f;a, T7. 
•z:r1'1.1ka Nr. 11. 

zaabłła le~ih·macię 
zapomogową 3257, 
wydaną w ł oA?!. 

C .. yno Chrysto 11 ro­
d:i:in, 'litierz -

ob6z cyga1'1.1ki, zqu­
biła paszport :sa· 
grankzny, wydany 
prae z Konsulat w 
Moskwie. 9533 

Bole1ław Cmoc 
zam. '"!/ro: 

ska 28. z~uhi! 
trmacie od ~ 
mogi Nr. 86U. 
daną w todsi 
1925 r. 

l!rz1qo1:1y I w 
Jl wlc% a rod 
Z~ien:, obóz cy 
sit!, z~ubił puz 
wydany prn~z h 
sulat grecki w G 
altu. 

Janina Racieclta 
ucz. klasy 

JCgublła matryk 
wydan!l t>rzez 
stwow~ Gimna 
E. Su:r:anifckl 
łuknwy zna 
raczy :swrGci~ ( 
ul. Piotrkows~n 
m. 12. 9 

choroby we 
nębzn• ł cblei 
pneprow::ddł 

na ul. 
• Monianki 11 

Tal. 67-05. 
Pn:yfmui• od 9-11 

6-8 wlecL 

Dr. 

Fr.łU~l~i!Wi~ 
cho„oby '8eWDf 
trane (1pecf. H' 
łądka i kimk) I 
kobiece od 3-6. 
so1now& 1 róg Na· 

piórkowskiego. 

CENY OOLOSZEiq MlfJSCOWYCH: 
CENY PRENUl\\ERATY: 

PrzeiJ tel(stem -40 r:roszy za wiersz milimetr. 1 lam. (strona 4 łamy) 
Odoszenia firm zamiejscowych, chocla:!by posl2d1J11cych filie 1 

Łodzi, a centrale r;dzic Indziej, o 50 proc. dro:!el od cen mleiscowyd 
firmy zar;raniczne c; 100 proc. dro:!ej. Konto CZC• w l.oib.I z nledt dod. nustr. mtesl~cf.nlt .r. 4.10 w tekście "° „ • „ • 1 • " „ „ 

Za teks!c1:. 30 „ „ „ • 1 • „ 4 „ 
k O W • Dla robotn ików • • „ 3.70 Nekrolo1i 30 „ • „ 1 • .( 

!U,ft ł ~omunikaty 30 „ „ „ t „ „ 4 
" " M 

1 
lwyc:ulne I • • „ „ I • • 10 łamów 

• • „ • H'.SO Drobne 10 er,, posz ukiwanla pracy 5 rr. n wyru - najmniejsze orfo· 
f szenie I zt., dla bezrobotnych -;- 50 gr. OiJosicnic n11dcsla1 po 

Odno1nnie do domu • 0.40 icdz. 7 wiec1.. o 30 proc. drotcl. 

~· prowt.nc}I P. K. O. 
Zairrsnlc" 

• 61747. 
„ICurJtr tódzkł I „Łódzkie F.cho Wieczorne" l11ctnłe 1 odnoszeniem do domu si. 7.10 mleslecznl.!. Prenumeratę można przerwać 

Katda nowa podwy:!ka ohowi11zuie wszystkie lu7 r.rzYlt:tc all> 
~zenia do zmiany c•n bez up„ ~ J niero zawiadomienie. I. 

Za terminrwv druk or;losct ń . komunikatów I ofl:tr •dm:· '·a~ 
nie odpowiada. 

Artykuły, nad .:: •łane '.Jez oznaczenia honorarium, uwabne " • 
bezpłatne . 

R~koplsów ur6 wno utytych j •• '., i oClnuconycłi rei!d:c11 nie zwrllll 
tylko 1-go i 15-go każde~o miesiąca ---- \Vvdawri: Jan Stvn11łkow,::f;~. 
a •»ewaial111la T-1u Dr11bnko·WidaW11łcu10 li. I. au; llb. 

Pedaktor Naczelny: 

C.OllawOumkowslił. 1 


